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GAZETA POLSKA 


Wychodzi co czwartek każdego tygodnia, 


Prenumerata wynosi rocznie: 
W Stanach Zjednoczonych i Canadzie 00 
. bo 


W Europie, Azyi, Meksyku i Ameryce Południowej kę 
ksienią ki 


UNITED STATES. 0d wierz, CENA inseratów dla Polaków wynosi: 
° RATES OF ADVERTISING., Od cala oa aego druku, na zaz j . . 2... 4% 
= A 50 ct. * R. - - . 
One line once - - _ > = A z z > Następnie wę. «a 
beta ady sid E an Goya - 0d 3 $2.00 Rocznie od cala Aia E , "m e s ma 
Subsequently half th- price. , JK y 7n oana podwojona, S 
One inn DnE NSE TOW... O i Jeden 0 cenia NIA krewnych lub znajomych nie wynoszące cala druku na mig 
zz zm z AA - R. J wę. 
"he “Gazeta Polska,” read in all the States and Territories ef the Union, in „POSZUKIWANIA na raz jeden jak 1 ogłosz. 
Chnada, Mexico, Brazil. Chile, Peru, in France, Gredt ista ae S tożenin jakiego przedsiębiorstwa dla abonentów maprzód maero Se 
Serbia, Danubian  Principalitics, Turkey, in Asla, snd in a I : Pieniądze winne być przesyłane ` 


ancient Poland, is a really first-class advertising medium. 


przez P. Q. Money Ord 
AN communications ought to be addressed: 


Ekspress, lub w liście registrowanym. 
Rękopisy nie zwraczją si 


W. Dyniewicz, 532 Noble Street, Chicago, II. 


W. DYNIEWICZ, PUBLISHER. 


The printing Office of “Gazeta 
promptest and mos. correct printing i 


Polska 
n the Polish 


» ewecutes the cheapest, 
language. 


Job Printing in Al modern languages neatly executed. 


Ar. 17. 


Kwitnaca Kolonia! 


PISMO 


A 


LUDOWE DLA P 


[I W AMERYCE. 


= 


Wszelkie listy, korespondencye i 


pieniądze winne być adresowane 


W. Dyniewicz, 552 Noble Street, Chicago, IL 


J 
W. DYNIEWICZ, Wy 


W drukarni „Gazety Polskie 


zakres drukarski, 


s WYDAWCA. 


po najtańszej cenie, JÈ “ig wszelkie roboty, wchodzące w 


Chicago, Illinois, Czwartek 28* Kwietnia, 1887 roku. 


ENTERED AT THE POST-OFFICE A2 CHICAGO, ILLINOIS, AS SECOND-CLASS MATTER. 


FIRST 
NATIONAL BANK 
of CHICAGO, 


Telegramy/agraniczne 


spełniają czynną służbę w armii 


akt obszernych, które kiedyś będą 


l administracyj rządowej. Pro* | Świadectwem, z jakim spokojem i ż 


jekt oblicza zysk ztąd odniesiony w 


jską cierpliwością Niemcy przez 


ścią, Ja sam starałem się przez te 
dwie doby zasięgnąć wieści w gza- 
rządzie kolei, północnej, w derekeyi, 


Ta znów młodzież zdjęła trumnę 


z karawanu i wniosła do krypty 
podziemnej, u której wejścia czeka- 


Rok 13. 


* Amerykański poeta Walt Whit- 
man starzec T6 letni żyje w Oam- 
den mieście stanu Deleware. 


Co tylko została ukończona nowa mapa kolonii Hofa Park. Kolonia ta roz- PIERWSZY . przybliżeniu na 50,000,000 rubli. sigs lata znosili najzuch wsleze policyi i u tych pauw komiteto- | ło kilku księży, którzy po umie- Zdrowie jego jest nader wątłe "i 
łożona jest w pięciu powiatach, i mapa tejże wyraźnie przedstawia właściwe N ARODOWY B ANK ROSYA. francuzkie oszczerstwa i wyżwania | wych, którzy delegowani byli spe- | szczeniu trumny na katafalku od- przytem stosunki jego materyalne 
położenie blizko 1000 polepszonych farm, s m KOŃ re O W CHICAGO. Petersburg, 22 kwietnia. Wszech- do walki.“ oyzlnie do urządzenia eksportacyi | Śpiewali Ave Maria, — trumnę | bardzo liche; gdyż zbyt mały ma 
budynków, z których jest blizko tysiąc wygodnych domow mieszkalnych. Prócz zis ; Dearb d i i TSE zwłok — lecz nigdzie nic pewne znów okryto wieńcami, — i na tem iotwa i 
domów, mapa także przedstawia 200 mil drogi, 18 kokciołów, 17 szkól, 8 młynów, Narożnik Monroe i ul, | wa Być TaT Eam, P r usy i N iemcy dowiedzieć si Beż mo, wig Red si „ry t cał olat o —. og szy 3 — 44 
13 składów (sztorów) i 10 urzędów pocztowych, które znajdują się w kolonii. a p RAE ye zyj ją katowic ar otrzy ZŁĄ XA „5 oaia ? T i BA koo, [a pomoc od przyjaciół jego, też nie 

Obecnie kładą fundament z kamiegi pod wielki kościół i klasztor w Pułaski. WEKSLE tygodniowy, jednakże szybko poj y ‘ek s Bułgarya. tego, že w dniu wczorajszym je- | którym niezwłocznie drzwi krypty jest okazałą. 

R ati cie a od iGlaówicia cl; Kin ih, teki Basia — E Wieden Hota: Biż AA A ARAE E iwa cianie owy proje t kościelny został w s szcze do godziny 2 po południu, | zamknięto. Otwarte one będa i wej- Ou Gi w bibli 
EaR i : burg — Rosya i wszystkie inne enropejskie kra- pruskiej izbie panów znaczaą wię- Ag. Havasa donosi, Że minister | pociągu wiozącego zwłoki w Wie- | Ście do krypty dozwolenem zostse as j spędza otece, 


Zeszlej jesieni, zimy i tej wiosny miernik mój przechodził obszary gruntu 
przecięciowo 15 mil dziennie, i odszukał setki akrów ziemi stepowej (prairie) 


które przedtem nie były znane. 


Zapraszam zatem wszystkich, którzy mają zamiar kupić sobie farmy, aby 


ko też na wszystkie kursujące pieniądze 
LISTY ZASTAWNE 


wszystkich europejskich krajów za bardzo umiar- 
owang Ranisen 9 


i pojechał nspowrót do Gatczyny. 
Aresztowania w czasie Świąt nie» 

były niczem innem, jak tylko prze- 

sz kodzeniem przez policyą wykona- 


kszością przyjęty. Głosował za nim 
nawet ks, biskup Kopp, ale tylko 
w tej nadziej, Że projekt będzie w 
izbie posłów poprawiony, — Wiele 


Radosławow w podróży swojej po 
Bułyargi jawnie agituje za pono- 
wnym wyborem ka. Aleksańdra Bat- 
tenberga. — Rejencya postanowiła 


dhiu uje było i Że doznał on za- 
trzymania w drodze z Genewy do 
Wiednia, lecz gdzie mianowicie i z 
jakich powodów — wyjaśnić nie 


nie publiczności szerszej dopiero po 
upływie tygodnia, t. j. po skończo- 
nych nabożeństwach wielkotygodnio- 
wych i świątecznych, podczas któ- 


odziany w lichy zębem czasu stra- 
wiony ubiór. 


* W San Francisco, Cal., został 


WGA sa: zyszłej jesieni zebrać źniwo z 100 akrów niu zamachu przez nihilistów, a | . ; ; ge Å — Dr. James Hodges za rzucenie 

s ak TE chcą przy RENTA PO pań KC J.GAGE, | Policya w dodatku wykryła w. aa e On katolicy na tym projekoie, rocznicą wyboru ks, Aleksandra | umiano. Tenże sam zawód spotkał | rych kościół wszelkie ceremonie po- bomby w czasie eeaeee 

Nigdy jeszoze nie bylo lepszej sposobności nabycia gruntu po części stepo- | Ro SIMON Da SEEN | novy spisok na Życie głowy ukoro- | aepzgcjętało od łuki EA | oyana e OT L 1T Kajetan | wise insych cobb, przelatębiocę | grzobowo vykisan. tralnego w tamtejszym Opera House, 
wego a w części lesistego w tak dobrej kolonii jak obecnie. Ziemia ta leży tylko KASYER. ODKABTER. | nowanej. ało od łaski rządu, Nie | wyznaczyć ma zwołanie sobrania | cych wywiady. Stowem do dnia dzi- (Dzien . Pozn.) 


3 mile od kościoła i klasztoru. 
Tym którzy już zakupili odemnie 


grunta po pierwszy raz.radzę, aby na- 


tychmiast jeżeli mają dosyć zasobu» wprowadzili się na swe farmy. 
Praca jedno-miesięczna tej wiosny na Waszych gruntach przyniesie Wam 
lepszy pożytek: aniżeli trzy miesięczna praca przyniosłaby w roku zeszłym. 


Generalna agentura 


—North German Lloyd. — 
BREMEN—BALTIMORE. 


Podobne dowody niepokoju i go- 
rącego niebozpieczeństwa zmusiły 
despotę do cofnięcia się napowrót 
do warowni Gatczyny. 


taił się tež z tem ka. Bismark w 
swej mowie, Ks. biskup Kopp prze- 
padł z wszystkiemi swemi poprawka- 
mi. Udało mu się tylko tyle prze- 


do Sofii, — Delegat bankierów angiel- 
skich, przysłany do Sofii w cela 
zawarcia peżyczki w kwocie 25 mi- 
lionów franków, czeka tylko na in- 


siejszego cały Kraków, nie wyłą- 
czając nawet dzienników, zostawał 
w zupełnej niewiadomości w spra- 
wie, tak gorąco przecież cały ogół 


To i owe. 
* Księżniczka angielską Beatricya 


skazany na 2 lata ciężkiego więzie- 
nia. $ 

We właściwym czasie nadmienia 
liśmy o tem w Gazecie Polskiej 


i z prowadzić, że rząd będzie mógł | strukcye £ Londynu, aby roz ć | obchodzącej i — a przedmiotem który miała 
Tysiące akrów więcej tej wiosny będą zasiane zbożem, trawą i warzywem AUSTRYA tyl R h = ndynu, aby rozpocząć |; obchodzącej. zajmuje się kompozycyami nut na 
aniź eli byływ latach poprzednich, RZN NIEMIECKA CESARSKA POCZTA, Eren $ fr protestować, POESE księżom rokowania z rządem. Nie chcę wcale twierdzić, że Rote Te sm; za których to bomba rozerwać była sławna aktor- 
Mapy i książki rozsyłane są bezpłatnie Piszcie do Mandaty, Pocztowe, drafty, paszpor- Peszt, 12 kwietnia. Na posiedze- | administratorom i _ wikaryuszom; W całym kraju odbywa się silna | słuszność mają ci, którzy utrzy- |; ; gan, ka Patti. 
niu gabinetu  nastryo-węgierskiego | tych będą mogli biskupi wysyłać na AE instrumentach gra, z prawą artym 


J. J. HOF, 
119 W. Water St., Milwaukee, Wis. 


ty po najtańszych cenach. 
Peinomocnictwa wysta- 


wiam i ściągam spadko- 
bierstwa, tanio i szybko. 


na którym  prezydował cesarz, za- 
deoydowano, że zaciągnięcie pożyczki 
$28,000,000 która była na cele wo- 
jonne zezwolona, jest zbędnem. De- 


parafie bez wszystkiego. Dalej po- 
dłcg nowego projektu wolno będzie 
księżom odprawiać msze św. ciche 
i śpiewane, i sprawować wazystkie 
Sakramenta Św. 


agitacya na rzecz ponownego wybo- 
ru na tron ks, Aleksandra, do 
czego nawet sam rząd daje podnie- 
tę. Minister Stoiłow przedsięwziął 
podróż do Wiednia, która ma być w 


mują, iż tak Ścisła tajemnica była 
jakoby zachowywaną umyślnie, w ce- 
lu zapobieżenia zbytniemu zgroma- 
dzeniu się publiczności ma ekspor- 
tacyg, który postanowiono dla ja- 


stki. 


* Eoże, na którem Napoleon Bo- 
naparte umarł na wyspie Św. He 
leny, zostało jako relikwia familijna 


* W Westchester, Pa., na fare 
mie N. Rarnard ałamała wielkiej 
wartości klacz — nogę, którą Dr. 
Ewing po dłuższej pielęgnacyi wy 
goił. 


oyzya ta stanowcza może zaprze- bezkarnie. związka z wyborem ks. Battenber- kick ś Zaz sę 5 ; | 
W. Dyniewicz, J, W. Eschenbur B, czyć wszelkim pogłoskom wojennym, | (Dotąd wolno było tylko bezkarnie | ga. Trudno przypuścić, aby Bułga- were gy rid eh kj diego 8 w aż Ber Nieszczęście chciało, žė wkrótce 
1 PROSTA S. W, Corner Fifth Av. I WashingtonSt. | nadzieja pokoju Europy staje się o | Czytać msze Św. i sprawować Ś. | rowie sami odważyli się na tak wy- wiązku, Że to kaos bardzo 7 : n pote Manila qun 19 sing mops 
R ary Pblierny ini CHICAGO, ILLS. | wiele pewniejszą. za snie 0 siz A maa Ea :) — | zywający krok względem  Rosyi, | jest tu rozszerzone. Co do mnie, * Opłaty od rur gazu naturalnego | PO T?Z R ERE re A 
) Linia Hamburgska OO ana Wiedeń, 24 kwietnia. Cbodzi tu- fo mg ma zakonów, nie Tie: upatrywać należy w całej tej gotów jestem wierzyć raczej, że | " Pittsburgu sięgają rocznie do | CJA mogła tylko cenne zwierzę u- 
wyrabia M; taj pogłoska o odkryciu spisku | biskup Kopp przeprowadził. Nie | sprawie oboą rękę, Niektóre dzien- | komitet po >z se | 21.500.000 : Ikie | trzymać przy życiu. 
Doinine i i i > grzebowy rzeczywiście | 41.990. pomingwszy wszelki , 
PRAWNE HYPOTEKI, Wszystkie parowce tej linii zostały dia niej HIM ROZMINSR 4 Hi 5 acarchistycznego, którego celem RE a wracać do kraju | niki przypisują też tę Śmiałość re- | nie miał za wc; a nie | inne koszta w przeprowadzaniu ga» Przywołany Dr. Heidekoper s 
S IE ąrowców nie moga (9 prostadowych tych | 168 Washington Street, Chicago. było zniszczenie opery i fabryk ró- | "zyć tm zakonom, tylkotym, które | jenoyi podburzaniom ks. Bismarka, | miał jej dla tego, Że nie posturał | zu z ziemi. uniwersytetu pensylvańskiego, pod= 
EE 07 > Ponce Nie zatrzymają sięani w Angli, ani werancyi. | Europejska Żnych w Peszcie i czujności policyi | *'9 zajmują nabożeństwem, pielęgno- | który w ten sposób chciałby wplą- | się o lepsze pod tym względem jął się operacyi, odciął złamaną 
i i i 1 :1* . 
notaryacki wchodzące. albo NTWIAKA pieniędzy ŻAR gh že plas ten nie app T modlitwę, a tym tąć Rosyę. i Austryę w poważne odsłużenie, dopuszczając, aby zwło- z Milizya stanu Nevada liczy część nogi a po wygojeniu, — ` 
539 Noblo Str., do $22, oo à pzy AR EES został uskuteczniony. eta i : óre s Pens p zawikłania, aby potem mógł z tego | ki najzasłužeńszego z  współcze- 500 żołni erzy rozmaitej broni tj. | prawiono nogę ctaczną keù l +b 
CHICAGO. ILL. Hamburga Hamburgskiej linii parowców NIEMCY. ata ziewcząt. 8 2- | wyciągnąć korzyść dla Niemiec. snych Polaków, mające spocząć piechoty artyleryi mri kawaleryi. wą — Jost to pierwsza © 
Karty okrętowe * DE jt „ye zakonów rząd będzie sta- Turecki wysłannik Riza-bej nie | na wieki w Krakowie, musiano | Wielka ta siła zbrojna bronić ma ME. przeci Pó 
sę a E E E Berlin, 24 kwietnia. Komieya w | nowił, gdzie si mają osiedlić i ile > R , . ” . | tego rodzaju jaką ykolwiek wy 
$3.00 za tunę Weksle Metz, która się zsjrouje badaniem | członków ee ad klikata ma już nadziei, sžeby pomiędzy | wysłać do Krakowa bez innej | brzegów stanu przed nieprzyjaciee kopano u nas w kraju. 


WEGLE! 


Nadpłacić trzeba za przewózkę, je 
żeli węgle mają być zawiezione po za 


wraz z przewózką do 
mieszkania. 


na całą podróż tanio! 


Tysiące pasażerów, którzy tą linią 
podróżowali, wyrażają swe zadowo 
lenie piśmiennie. 


na wszystkie główne poczty i przesyłamy szybko 
rzetelnie pocztowe pieniężne wypłaty we wszy- 
stkie strony Awlata, yrabiamy 


pełnomocnictwa 
z konsularnem i notaryalnem uwierzytelnienień* 
age 1 sumiennie majątki i inne po- 
sia 


Schnaebele'go, który został areszto- 
wany przez władze niemieckie, do- 
nosi, że Schnaebele został bez watpie- 
nia aresztowany na terytoryum nie- 
mieckiem, Istnieją przewałające do- 


O wolności zakonów nie ma nawet 
co mówić, bo rząd dziś pozwoli 
się osiedlić a jutro może pozwole- 
nie cofnąć, 


politycznemi partyami bułgarskiemi 
doprowadził do porozumienia, któ- 
reby znalazło również przychylność 
Rosyi, i zamierza niebawem opuścić 
Sofię. 


eskorty i straży, nad jednego naje- 
monego dozorcę Niemca!.., 
Koniec końców, dzięki owej 
chcę wierzyć, że miraowolnej 
niewiadomości o dniu i godzinie 


lem. 

* Pomimo że w Anglii znajdujemy 
nasławniejszych ludzi w zawodzie 
budowy okrętów, okręt „Ajaz“ je- 
dnak, 


* W Trair‘s Point, Miss., przy” 
rzekła tamtejsza władza pewnemu 
murzynowi który był na 10 lat wię 
zienia skazanym, — wolność, jeżeli 


i 3 z CHAS. KOZMINSKI & C0. z : PER 2 Z ACZ który kosztuje 2,500. 0 | .,. a 
ass Western Ave. lab Fuller sz key SR C0., Płacimy wody, że tenże częstokroć dopuścił DEN E p E E aaa fji? przybycia zwłok, przeniesienie ich R wał 5 je. ae do = o wage ujdzie wysłanym za nim- zwanym 
ton Ave. E „Adii wanit da najwyższą cenę za zagraniczne pieniądze. się zdrady stanu przeciw Niemcom. piia ae wodnictwem posła | z dworca kolei do kościoła odbyło | | " „Bloodhounds* tj. psom gończym. 
50 c. trzeba zapłacić przy zamó- 4 mo. KONSUL Norddeutsche Allgemeine Zeitung żak amen 40 a4C20: się przy nadzwyczaj małym udziele | ©% Skazaniec zgodził się na to, da- 


Miner T. Ames, 123 LaSalle str. 


Teodor Lewandowski, 


Budowniczy, Mechanik i In- 
żynier 

piwowarń, gorzelni, elewatorów, lodo- 

wni. fabryk do prania wołny, fabryk 


zapałek i krochmalu itd., magazynów» 
składów i eleganckich domów. 


Bióro: 16 W. Lake Street, 


room 12, 
Mieszkanie: 1727 Diversey Av. 
LAKE VIEW. 


KARTY OKRĘTOWE 


z wszystkich części Europy. 

Osoby, jadące do Polski, lub 
chcące posłać po swych przyjaciół 
pow'ane udać się do 


i Tadeusz 


d 
a a 
J J H awelki stawia tego bochatera w stroju na- 
m u rodowym na koniu, jako naczelnika siły 


PHELPS BROS. & CO., 


Dla Polaków 
W.DYNIEWICZ CHICAGO. 


EES, USE k DUMNE 
ADWOKACI 


79 Clark str., Rooms 20—21 


naprzeciwko 


NOWEGO „SĄDU” 
Chicago. 


Kościuszko. 


Szanownym Redakom oznajmiam 
że gdy obrazy Tadeusza Kościu. 
szki trudniej było sprowadzać z 
Europy dla ich wyczerpywania się, 
podjąłem się nakładu w kilku ty= 
sięcy egzempiarzach. Obraz przed 


brojnej pod Racław icami. Piękny 


BREMENSKICH 


Parowych Okrętów 


(North German Lloyd), 
z BREMEN do NEW YORK 
i napowrót. 
Weksle, wypłaty pieniędzy 


przesyłane wprost w dom, 


Najtańsze 


KARTYOKRĘTOWE, 
Pełnomocnictwa wystawia. prawne 
4 ściąga spadkobier stwa. 

H. CLAUSSENIUS i CO., 
No. 2 South Clark Street, 

CHICAGO, ILL 
LUDWIK KOEPKE, 
FABRYKANT 
wozów- każdego rodzaju, jako to: 
Powozów, “Buggies, wozów 
ekspresowych itp. 


No. 708 Milwaukee Av. 


, Do wszystkiej pracy nowej 
jako i do reperacyi używam 
najlepszego materyału i wy: 


nim przekroczył granicę, Schnaebe- 
le miał mieć 6 podwładnych, któ- 
rzy wszyscy byli szpiegami dla fran- 
cuzkiego ministra wojny Boulanger. 
Jeden z nich niejaki Kuhn Został 
zdymisyonowany przez Schnaebele< 
go, poczem wstąpił do służby nie- 
mieckiej. Za jego denuncyacyą zo- 
stali wszyscy inni agenci areszto- 
wani. Dostarczył zarazem dowo- 
dów, które przyczyniły się do uwię. 
zienia Schnaebelego, któremu zre- 
sztą od kilku już tygodni było wia- 
domo, Że zostanie aresztowany, sko- 
ro się pokaże na terytorynm nie- 
mieckiem. Schnaebele jest rycerzem 
legii honorowej. W roku 1870 ofiaro- 
wano mu dość znaczny urząd w 
służbie niemicekiej, którego nie-przy- 
jat. Wkrótce potem. został wyda- 
lony z Niemczech. 


am -= 


Rosya. 


(— Podatek od szlachectwa. —) 
„Presse** otrzymuje wiadomości, iż 
minister finansów  Wiszniegradzki 


Francya. 


koiły umysły i wywołały w znacz- 
nej części prasy francuzkiej na- 
miętne artykuły. Dzienniki republi- 
kańskie zarzucają Francuzom, którzy 
się na wieczorze a posła niemie- 
ckiego w Paryżu pojawili, brak pa- 
tryotyzmu i poszanowania dla swej 
godności osobistej. Najwięcej dosta- 
ło się przy tej sposobności jen. 
Boulangerowi, który takżo wziął 
udział na tym wieczorze. France 
pisze między innemi: „Nie zapomi- 
najmy nigdy, że Niemcy wzniosły 
sig do dzisiejszej potęgi naszym 
kosztem. Pamięć klęsk r. 187[, 
ciągłe odgrażanie się Niemiec, nie- 
godne prześladowanie braci naszych 
w Alzacyi i Lotaryngii, wszystko to 
składa się pa te uczucia, z jakiemi 
spoglądamy dziś na uroczystości 
berlińskie. Dla nas każde wspomnie- 
nie cesarza Wilbelma łączy się ze 
wspomnieniami krwi, rabunku i 
mordu. Przypomina ono nam klęskę 
narodową, rzezie naszych Żołnierzy 
i brutalne wydarcie nam dwóch 
naszych prowincyi. 

Na ten wyzywający ustęp dzien- 
nika France odpowiada znowu organ 


się w Bukareszcie nowy rokosz dla 


oko, więc posiedzenia dotyczącego 
komitetu odbywają się w gmachu 
„poselstwa rosyjskiego. Toż samo i 
Turcya zawiadomiła rząd bułgarski 
o organizowaniu się band powstań- 
czych w Roni (rosyjskiej Besarabii), 
które zbrojno mają wpaść do Buła 
garyi. 


W 


Zwłoki Kraszewskiego w Krako- 
wie. 
5-go kwietnia, 1887. 

Nareszcie o godzinie w pół do 
pierwszej w południe zwłoki śp. 
Kraszewskiego przybyły do Krakowa 
i odbyło się przewiezienie ich z 
dworca kolei do krypty kościoła 
Pijarów przy ulicy Św. Jana. W tej 
chwili właśnie wracam z tej cerć- 
monii, o której też spieszę wam prze- 
słać krótkie sprawozdanie, 

Jak wam już  donosiłem, od 
przeszłej niedzieli, na który to 
dzień zapowiedziane było przyby- 
cie zwłok do naszego miasta, publi - 
czność krakowska niecierpliwiła się 
i niepokoiła niewytłumaczonem icb 
opóźnieniem, a to tem bardziej, Że 


usiloością tylko zdołali zdobyć w 
ostatniej chwili wiadomość o przy- 
byciu ciała, bądź też innych, co dzięki 
przypadkowi tylko połączyć się mo- 
gli z żałobnym orszakiem, 

Na dworzec przybyli z osób 
urzędowych p. prezydent i kilku 
członków komitetu. Duchowieństwa 
wcale nie było. Po wyjęciu z wago- 
nu trumny skromnej drewnianej, 
ozdobionej bronzowym krzyżem i 
takąż tablicą z hapisem, lecz za to 


obciążonej całą górą wieńców, u- 


mieszczono ją na karawanie czt ero- 
konnym, umyślnie tu sprowadzo- 
nym; w chwili jednak, gdy karawan 
miał juž wyruszyć, młodzież akade- 
micka i uczniowie szkoły sztuk pię- 
knych, wyprzęgli kawaran, obciążo- 
ny drogiemi polskim sercom zwło- 
kami, inni zaś z młodzieży rozebra- 
li pomiędzy siebie kilkadziesiąt 
wieńców i uszykowali się z niemi 
przed karawanem, Tym sposobem 
zaimprowizowany kondukt żałobny, 
przedstawiający widok niepospolicie 
rzewny i podniosły w prostocie 
swej i serdeczności, przeciągnął 
przes część ulicy Lubicz i część 


* Przez przeciąg ostatnich 380 lat 


że Amerykanie zapłacili tak ogro- 
mną sumę, za przywilej sprowa 
dsenia towarów zagranicznych. 


* Prezydent Cleveland z zamie” 
rzonej podróży na zachód wcale 9-7 
kazuje się być niezadowolony, pod- 
czas gdy jego Szan. młoda małżon- 
ka z uniesieniem układa plan po< 
dróży — i najmniej miesiąc życzy 
sobie zabawić w podróży po kraja. 


* W porcie Annapolis, Md. ek - 
splodował jeden z torpedów, wła- 
śnie pod jednym, z okrętów torpedo- 
wych; wskutek czego okręt wkrótce 
zstonął. 

Komenderującego Muir'a i wielu in- 
nych kadetów marynarki znajdujących 
się na pokładzie, wyratowała łódź 
rybacka. 


" * W Kankakee, Co. niedaleko mia- 
steczka  Hersher farmer imie" 
niem James Burke wiercąc studnią 
artyzyjską natrafił w głęb okości 230 
stóp na źródło nafty. 


Rzeczoznawcy z Pensylwanii po 


wieniu, resztę po otrzymaniu węgli. donosi, že Schnaebele starał si z z „ ,. | publiczności, bo zaledwie w obeo no mu trzy godziny czasu do uj- 

SE INONE. SPRINGFIELD. _Jeneralni Agenci, H. CLAUSSEN!US, uciec do Francyi, lecz zostsł Pó. * ok rk e akta „ożywa Nook emo BBA x pra book Brac | a pa oko de zone a 
z 2 m żę z; e ba z > EM s 

WILMINGTON. TAE ESIa Broniway, Nov York, Jeneralnańee ntura eony przez policyantów niemieckich, | Uroczystości berlińskie zaniepo- s o | jak ja naprzykład — z największą | $3,000.000.000 (trzy biliony), czyli | nim psy, które chciano w ten spo- 


sób wypróbować. 

Niestety nim człowiek ten ubiegł 
mil 20, psy go dognały i zagrysły. 

Smutrie charakteryzuje to stosun= 
ki w Stanach południowych, gdzie 
czasy niewolnictwa niedawno temu 
zgniecione zostały. 

* W New York 17 bm., odbyła 
tamtejsza „Central Labor union‘ 
posiedzenie, na którem dola skaza- 
nycł na szubienicę anarchistów cbi- 
cagoskich, głównie zajmowała umy- 
sły zgromadzonych. 

W rezultacie uradzono wyrazić 
swe ubolewanie nad skazanymi, a 
rzecz składek na nowy proces wzglę- 
dnie — możliwe ułaskawienie po- 
ruszono, i połecono zająć się tem 
odnośnym komitetom. 


Jedno towarzystwo krawców 0po= 
datkowało się dobrowolnie na $100 
dla anarchistów. 


* Afrykański król M'wanga był 
by jednym z najlepszych okazów 
na tyją mormońskich sąsiadów 
w Utsh. 


Młodzieniec ten bowiem liczy za- 


ównego pasażerskiego ajenta Lake ava k : i 
Shore 6 Michigan Southern Kolei, | ten obraz jest w dziewięciu kolorach konywam. je jak najlepiej i isa akc REI» Bismarka Nordd. Allg. Zt. „Jeśli | nikt a nawet ci, którzy z urzędu i | Basztowej do bramy  Floryańskiej, dokładnem badaniu uznali naftę za ledwie lat 18 s potias 1600 pro+ 
pa linii, w biurze 1, przy VanBuren | rozmiaru 18x24 cale. najrzetelniej. śloolsii b dz ; y ł SZ'ACHCIĆ | sie zajmujemy temi bezwstydnemi obowiązku powinni byli wiedzieć o | ją zaś minąwszy, skręcił prz esmy- | — dobrą i cenią ją na $9 beczkę. wnych żon. 
ulicy naprzeciw La Xalle ul.; zopy- | pojedyńczo sprzedaje się po 75 e. | Reperacye wykonuję w jak | Pnoletni będzie musiał rocznie | wynarzemiami, to nio dlatego, aby | dniu i godzinie przybycia, ža- | kiem na prawo pod arkadę muzeum | Wielu stara się o nabycie choćby i| Bez wątpienia że hałas wynikły 
tajcie się, nim karty kupicie gdzie- PRO E najkrótszym czasie. składać pewną sumę tytułem po- | poddać je krytycznemu rozbiorowi, | dnych objaśnień nie udzielali ni- | Czartoryskich, zkąd już parę kro- | akra roli i pozwolenie wiercenia stu- | z poróżnień domowych, równałby 
indziej. i . Dyniewirz. Juy 1_ gr. | datku, z wyjątkiem tych, którzy | ale jedynie, aby je złożyć do tych | komu, tłumacząc się niewiadomo- ! ków tylko do kościoła Pijarów. dni. się trzęsieniu ziemi w domu. 


Dwie Róże. 


Powiastka historyczna z dziejów Anglii XV w 


= przekład — ~- 


WŁ. L« ANCZYCA. 


ie 


(Ciąg dalszy.) 


— Tu jest chleb i mięso, — rzekł Graffon 
wyjmując z torby zawiniątko, — a tu płaszcz 
ciepły, który wam się przyda na noc, — do- 
dał zdejmując okrycie ż ramion. 

Poczem poszedł przodam, a po dziesięciu 
minutach przyszedł do stóp ogromnego dębu; 
w jego pniu na wysokości czterech łokci znaj- 
dował się otwór, przez który się można było 
dostać do wnętrza. Robert podniósł królowę 
jak piórko w górę i zawołał. 

— Wejdź pani, a natychmiast podam ci syna. 

Po chwili oboje byli wewnątrz pnia. 

— Tam będziecie zupełnie bezpieczni, zbój - 
cy chociażby nawet zabłądzili w tę stronę, nie 
przy puszczą, abyście się mogli dostać do Środ - 
ka bez cudzej pomocy. _ Zachowaj się pani jak- 
najspokojniej i nie lęka) się wcale, chociażbyś 
słyszała wycie wilków. Dopóki nie wychylisz 
się ztamtąd, nic was złego nie spotka, w razie 
przeciwnym nie ręczę Za Wasze oa. 

— Niechaj ci Bóg wynagrodzi! — rzekła 
królowa. 


— Jeszcze jedno, — mówił Robert, — być 
może że zbójcy widząc mię późno wracającego 
z lasu, powezmą jakie podejrzenie, w takim 
razie żostanę uwięziony. Jeżeli zatem niepo- 
wrócę tu z rana, będziesz pani zmuszona sama 
uciekać. Wyszedłszy ztąd, udącie się wąwozem 
na lewo, natraficie w nim potok, brzegiem te- 
go potoku idąc, dojdziecie do rzeki, która was 
doprowadzi do Manczester. Podróż należy od- 
bywać po większej części nocą. Zresztą Bóg, 
który dotąd opiekował się wami, zapewne i na- 
dal nie opuści tego niewinnego dziecięcia. By- 
wajcie zdrowi! 

To powiedziawszy zniknął w ciemnościach 
nocy. 

Wydrążenie dębu było tak obszernem, iż 

się oboje wygodnie położyć mogli. Było tam 
dosyć zeschłych liści. Nie raz już zapewne u- 
Żywano go za sypialnią, lecz nigdy zapewne 
nie miał tak dostojnych gości. Ci, których 
objąć nie mogły królewskie zamki, spoczywali 
w ciasnej szczelinie wypróchniałego drzewa. 
: Królowa uwolniona od ciężkiej troski, po- 
cieszona nadzieją wydobycia się z puszczy, zy- 
skawszy niespodziewanie przyjaciela, nabrała 
otuchy. Obudził się uśpiony apetyt; oboje 
jedli chciwie. Nigdy najwytworniejsze łakocie 
królewskiego stołu, nie smakowały im tak, jak 
ten kawał zwierzyny i chleb jęczmienny. Je- 
dzenia było tyle, iż nietylko wystarczyło im 
na dziś, ale jeszcze zostało dosyć na cały dzień 
jutrzejszy. 

Po wieczerzy pomodlili się pobożnie i przy- 
krywszy płaszczem wkrótce usnęli. Dobroczyn 
ne ciepło rozlało się po strudzonych członkach 
Małgorzaty, nigdy w swych przepysznych ko- 
mnatach nie zasypiała tak przyjemnie jak dzi- 


siaj. Słodki sen zapuścił swą czarowną zasło- 
nę na obraz nieszczęść i klęsk, jakich w osta- 
tnich dniach doznała. Przed oczyma królowej 
zjawiły się widziadła rozkosznej młodości — 
śniło jej się, Że igra w domu rodzicielskim; że 
jest małą dziewczynką i zbiera kwiatki na prze. 
ślicznych łąkach ojczystej Andegawii. 

Nagle słyszeć się dały wycia rogów wo- 
jennych; jacyś jeźdźcy ukazują się na błoniu 
i pędzą wprost ku dziewczynce. Ona ucieka, 
lecz pomimo wszelkich wysileń jej nogi się 
plączą, wikłają, serce uderza coraz silniej, nie- 
wypowiedziana trwoga ogarnia duszę, śmier'- 
telny dreszcz przebiega ciało, na czoło wystę- 
pują krople zimnego potu. Już jeźdźcy coraz 
bliżej, już jeden dogania ją, nachyla się z ko- 
nia, chwyta za rękę i wstrząsa silnie. Małgo- 
rzata otwiera oczy i rzeczywiście czuje, że ją 
ktoś ciągnie wśród ciemności za rękę i wyraźnie 
słyszy wycie rogów. | 

— Kto tu, — krzyknęła w najokropniejszej 
trwodze, mniemając, Że albo zbójcy, lub jeźdź. 
cy Montecutego odkryli jej schronienie. 

— (icho mamo, — szepcze głos słodki Ed- 
warda; — to ja twój syn. 

— O Boże jakżem się przelękła, — czego 
chcesz Edwardzie? 

— (zy słyszysz mamo? 

Małgorzata w jednej chwili oprzytomniała. 
Nadstawia ucho i poznaje, Że to co wzięła we 
śnie za dźwięki rogów, jest wyciem wilków 
otaczających drzewo. Żarłoczne bestye zwie- 
trzyły zdobycz, a niemogąc jej dosiądz, napeł- 
niały przerażającem wyciem powietrze. 

— O Boże! zmiłuj się nad nami, — szepta- 
ła drżącym głosem królowa. 

— Nie trwóż się mamo, — uspokajał ją 


Edward — wilki nie wdrapią się do nas, to 
dla nich za wysoko. Nie byłbym cię budził, 
chociaż mi spać nie dawały, lecz tak rzucałaś 
się we Śnie, że się lękałem, czy nie jesteś cho- 
rą — daruj mi mamo. 


— O jakże jesteśmy nieszczęśliwi, — mówi- 
ła królowa tuląc syna do siebie, — Któż wie 
czy wycie wilków nie przywabi gorszych stokroć 
rozbójników, biedny mój Edwardku, jam to 
winna, że w tak młodym wieku tyle cierpieć 
musisz. 

— O moja mamo to nic; jeżeli tylko Bóg 
Wszechmocny zachowa nam życie, zapomniemy 
we Francyi o wszystkich cierpieniach. 


Wycie wilków zwiększało się coraz bar- 
dziej — słychać było drapanie ich ostrych pa- 
zurów © korę drzewa, jakby gwałtem chciały 
się wedrzeć do otworu, z którego ich smaczna 
zalatywała strawa. 


Edward pomimo trwogi usnął raz jeszcze, 
ale Małgorzata nie mogła zmrużyć oczu. 0O- 
kropna ta noc wyczerpała jej siły do ostatka 
i gdyby nie przywiązanie do syna i chęć oca- 
lenia go, możeby nie była w stanie na drugi 
dzień podźwignąć się z posłania. 


W okropnem położeniu wszystko przedsta- 
wiało się biednej królowej, w czarnych barwach. 
Zaufanie jakiego nabierała, słuchając szlache- 
tnych słów Roberta, ciemność nocy i trwoga 
zupełnie rozwiały. Zdawało się jej, że dla 
tego darował jej Życie, aby się jutro bardziej 
jeszcze nasycić zemstą. Sama namiętna i mści- 
wa nie mogła przypuścić, ażeby człowiek tak 
srodze w najtkliwszych uczuciach pokrzywdzo- 
ny, mógł jej przebaczyć. Gdyby nie wilki 
otaczające drzewo, byłaby niezawodnie jak po- 


przedniego wieczoru znów opuściła kryjówkę * 
błąkała się z synem po lesie. 

Nadzieja i zwątpienie, ufaosść w Bogu i 
rozpacz, miotały jej biednym sercem, przyci - 
skając Edwarda, raz modliła się z zapałem bła- 
zając Bozkiego miłosierdzia, to znowu zalewa- 
ła się łzami. Wspomnienia całego życia ci- 
snęły się do myśli. Od lat dziecinnych do za- 
ślubienia króla Henryka, od rozpoczęcia wojny 
dwóch Róż, do ostatniej klęski, Krwawy o 
braz egzekucyi w Pomfret, głowa Ryszarda 
blada, uwieńczona papierową koroną, pierś Ruth- 
landa bluzgająca krwią, cienie zbroczone pole- 
głych baronów przesuwały się bezprzestanaie 
przed jej oczyma. Niepodobna opisać ile cier- 
piała. Ciemność nocy, obawa zbójców, wycia 
wilków, wszystko to potęgowało okropność jej 
położenia. O jakże chętnie pomieniałaby 
wszystkie swe godności za spokojne życie ubo- 
giej wieśniaczki. Korona królewska ściskała jej 
skroń bolesnymi kolcami ciernia. 

Zimny chłód dawał do poznania, że pora- 
nek się zbliża, dzikie bestye poczuwszy ranne 
powietrze, zaczęły się zwolna oddaluć, już 
brzask świtania przez otwór przeglądąć począł. 
Zmużone oczy Małgorzaty zamykały się powoli, 
nakoniec sen dobroczynny skleił jej strudzone 
powieki. 

Nie wiadomo jak długo spała, gdy szelest 
zbudził ją. Otworzywszy oczy ujrzała w otwo- 
rze pnia piękne rysy Roberta. 

— Spiesz się pani, — zawołał młodzian, — 
nie mamy czasu do stracenia. Zbudź syna. 

Za chwilę oboje byli na dole. Robert 
rozwinął węzeł, w którym były suknie wieśnia- 
cze dla królowej i księcia. 

— Przebierzcie się żwawo, 


rzekł, 


gdyż uhiór mógłby was zdradzić. 

To powiedziawszy oddalił się na bok, a 
królowa;prędko zrzuciła szaty kosztowne i prze- 
brała siebie i syna. 

Robert powrócił, zebrał suknie królowej i 
Edwarda i wrzucił je w wypróchniałe drzewo. 

— Spieszmy się, spieszmy. Zbójcy podzielili 
się na małe gromadki, po dwóch lub trzech i 
tropią po całem lesie. Jedea z nich wrócił 
wczoraj z Jorku i opowiadał, że krółowa uszła, 
Že nadaremnie jeźdźcy Róży Białej ścigają wszę- 
dzie monarchinią. O pisał przytem jak pani byłaś 
ubraną w dniu bitwy, Z tego opowiadania herszt 
poznał, że cię miał przedwczoraj w swem ręku, 
Lord Montecute naznaczył tysiąc funtów złota 
za schwytanie królowej Małgorzaty. Można więc 
sobie wystawić z jakim zapałem szukają cię pa- 
ai. Rozbójpicy rozes”li się o brzasku. Uda- 
łem chorego. Zajęci myślą o schwytaniu was 
pani, nie zostawili przy mnie straży dla tego 
mogłem tu przybyć. Mamy Żywności na trzy 
dni, a za ten czas będziecie ocaleni. W którą 
stronę pragniesz udać się pani? 

— Chciałabym dostać się za Humber. 

— To niepodobna. Wojska króla Edwarda w 
całej długości pilnują tej rzeki. 

— A więc do Szkocyi ...— mówiła królowa: 

— Po nad Tyną krążą jeźdźcy Warwicka. 

— A więc do Manczestru, jak sam wczoraj 
radziłes. 

— Na szczęście dowiedziałem się dzisiaj z 
rana, że zbójcy głównie w tę stronę zwrócili swe 
poszukiwania. 

— Oóż więc zrobimy, — zapytała z rozpa- 
czą królowa. 

— Jesteśmy u stóp góry Whernside. Pięc 
mil przedziela nas od Lankastru, czy nie masz 
pani nikogo tam, aby nam mógł dopomódz? 

- (Dalszy ciąg nastąpi.) 


e 


Korespondeneye „Gaz. Pol. 


Zastepey 
Partyi Robotniczej 
w Springfield III. 


(Specyslna korespondencya.) 
Springfield M. 20 kwietnia 87. 
Nim podam szczegółowo o co 

właściwie chodzi, chciałbym  zwró- 
cié uwagę Czytelnikom „Gazety 
Polskiej“ i innych czasopism na- 
szych na artykuł, który w niedzie - 
lọ ubiegłego tygodnia ukazał się w 
czasopiśmie, wydawanęm w języku 
angielskim „,Tribune'* — i na dru- 
gi, który się okazał w dzień po- 
tem, tj., w dniu 18 kwietnia rb. 
(w poniedziałek) w „Chicago He- 
rald*, Pierwszego nie powtarzam, 
bo ten jest zamieszczony i w dru 
gim. Nagłówek w drugim tj. w 
„Heraldzie** brzmi jak następuje: 

O'Connors Turn at Dizon. 

The Blind represeniative replies 
to a Caustic Interview. 

(Zwrot O'Conner'a przeciw Dix. 
onori.) 

(Niewidomy poseł odpowiada na 
(aarkastyczne) „caustic“ odwiedziny 
reporterskie ). 

„Reporter „„Herald'u** zwrócił 
uwagę posła James'a O'Connor na 
wyrażenia się Charles'a A. Dixon, 
które zostały wydrukowane w pe- 
wnem czasopiśmie (Tribune). Było 
powiedziane co następuje: „Dixon 
wyśmiewał się z wieści, że od_ 
kryto spisek w Chicago, którego 
celem by było zamordowanie posia 
z East St. Lonis. Nie ma pół tu- 
zina ludzi w legislaturze powiada 
Mr. Dixon — którzyby wierzyli w 
to, że do Bailey'go strzelano. Kar - 
łowski jest tylko głupcem i nie- 
odpowiedzialny sa to, co mówi lub 
czyni. O'Connor zrujnował swe 
„8zanso‘‘, ażeby wniosek jego, aby 
zakład dla niewidomych był usta- 
nowiony przeszedł. Powiadają, że, 
jeżeli niewidomi nie mogą pos'ać 
lepszego męża, jak O<Connuor, nie 
mają prawa do żaduego zakładu. 
Faktem jest że w Springfield ma- 
my tylko pięciu mężów, którzy pra- 
cują za tem, na co zostali wybrani, 
Drudzy są kamieniem ciężącym na 
naszych karkach i muszą zostać na 
przyszłość w domu. ( Najpierwszym 


z nich będzie Dixon. Przyp. Kos 
resp. ) 
„Dobrze,“ powiada O'Connor, 


„„lecz ja o spisku żadnym nie wiem; 
lecz oświadczenie, że do Bailey*go 
nie strzelano jest za Śmiesznem, 
aby się nad nim rozwodzić, lecz 
mie dziwię się, że p. Dixon to po~- 
wiada. Nie ma jednego członka w 
całej legislaturze stanu Illinois, któ- 
ryby nie wątpił o tem, że do 
Bailey'ego strzelano — oprócz Dix= 
on'a — i że Bailey tylko przez 
włosek uszedł śmierci. Ani Dixon 
nie wątpi o tem, chociaż powiada 
że tak ozyni**. 

„Co zaś do twierdzenia', mówi 
O'Connor; dalej, że Karłowski 
jest głupim, to muszę dalej po- 
wiedzieć to: Rozsądek i rozum 
jego przewyższają rozsądek i rozum 
pana Dixon'a, bo wie każdego czasu 
tyle, aby się na głupca nio wysta- 
wić w domu reprezentantów. Gdy- 
by Dixon nie był się wystawił za 
głupca, to nie byłby dostał nazwę 
osła z obydwóch partyi przodują 
cych (rep. i dem. Przy Red)i — 
aby być cokolwiek oględnym na 
niego powiem, że był nieostro 
żnym. Ob, Karłowskiego zaś u- 
ważano za bardzo inteligentnego 
człowieka. Mówi siedmioma językami 
i pracował jako współredaktor pe 
wnego czasopisma polskiego w Chi 
cago (Gazety Polskiej). 

„Co zaś do zarzutów, które mnie 
czyni, milezałbym zupełnie z pogar- 
dą na jakie zasługują, gdyby nie 
było to, że przepowiada że wniosek 
mój, aby został ustanowiony za” 
kład przemysłowy (Industrial Rome) 
dla niewidomych, za którym nigdy 
Dixon nie głosował, a który, kiedy 
przybyło do ostatniego rozstrzygnię- 
cia przeszedł w izbie reprezentan- 
tów większością głosów, pomimo, 
iż Dixon zajmował się wyborami 
i starał się być dyktatorem  partyi 
robotniczej w Chicago. Dixon u- 
trzymuje, o ile mnie się zdaje, że 
oałonkowie legislatury mówią 
że jeżeli nie mogą posłać do Spring 
field lepszego człowieka jak mnie, 
to oni nie potrzebują zakładu, o 
który proszą. Ja powiadam tutaj, 
że twierdzenie to jest oszczerstwem 
i największem kłamstwem. W twarz 
Dixon*a rzucam to oszozerstwo — 
bo ani jeden z członków legislatury 
nigdy tego nie twierdził. Przeci- 
wnie — powiedziało mi wielu człon - 
ków, że dobrą rzeczą było dla 
mojego wniosku, kiedy w izbie 
reprezentantów rozważano i przyję: 
to mój wniosek. Zgadzam się na 
to. Za żądaniem podjęto ten wnio 
ek i dwa razy go posunięto na 
kalendarzu bez względu na porzą- 

- dek regularny. To i wiele innych 


potwierdzeń podobnego rodzaju 
przekonują mnie, że wniosek 
mój przeszedł w izbie repre 


zentantów na własnej jego zasłudae, 
tu jednak przychylność wszystkich 
prawie członków obydwóch stron- 
mictw niezmiernie przyczyniła się 
do tego. Jestem dumnym z tego, 
że wras a przyjaciółmi naszymi 
zdołałem przeprowadzić w izbie 
reprezentatnów wniosek przeznacza 
jący $100,000 dla korzyści ludzi, 
których reprezentuję — z pewno- 
ścią cel wyborny — i powiadam 
tyle, że Dixon w  legislaturze nie 
przeprowadził ani też, o ile się 
zdaje nie będzie mógł przeprowa - 
dzić żadnego ze swoich wniosków. 

„Obywatel Dixon**, powiada ob. 
O'Connor, „mówi że w Springfield jest 
pigain członków, którzy wypełniają 
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swą pracę, do której ieb posłano i 
że drudzy są tylko kamieniem mły- 
narskim na ich karku. Ja zga- 
dzam się na to, wyjąwszy iż każdy 
posłany do Jegislatury wypełnił swą 
powinność wyjąwszy Dixona i on 
to właśnie jest tym kamieniem 
młyńskim na naszych karkach. Chcę 
powiedzieć jeszcze jedną rzecz. Ro- 
zumiem, że p. Dixon, mówiąc, na 
zasadzie zdań, wypowiedzianych 
przez niektóre czasopisma, oskarza 
mnie, że odwiedziłem członka kon- 
gresup. Lawler, w celu aby tenże nam 
pomógł w reorganizowaniu  partji 
robotniczej. To jest fałszem. Wpraw 
dzie odwiedziłem kongresman*ów — 
Lawlera i Mason'a, lecz obadwaj mo- 
gą potwierdzić, że nie szukałem ich 
kooperacyi w polityce „robotniczej 
Znam tych obywateli osobiście i 
poszedłem do nich w interesie pry- 
watnym, który nie ma nic do czy* 
nienia z polityką. Twierdzę, iż 
mam takie same prawo ich odwie- 
dzić jak on H. Harrison'a, co to 
zrobił w gorączce przy ostatnich 
wyborach i na niekorzyść partyi, 
do której należy. Nie wychodzę z 
partyi robotniczej, lecz działam w 
legislaturze stanu Illincis, jak tylko 
mogę. Zdaje mi się, że kocstytuen- 
ci zgadzają się na moje postępo* 
wanie, 

Sprawę tę trzeba wytłómaczyć: 
Było to tak: kilka miesięcy temu 
wyjestał poseł D xor do Cincinuati, 
Q., na sejm robotników z wnzyst- 
kich Stanów Zjednoczonych. Przyje- 
chawszy do Springfield był bar- 
dzo chorym, w istocie jechałem na 
drugi dzień (w piątek) z nim do 
Chicago. Był chorym przez dwa ty- 
godnie, a przez cztery tygodnie sta- 
rał sig o uowinacją na burmistrza 
miasta Chicago. 

Członkowie „Partyi Robotniczej”, 
wybrali tymozasem za swego „chair- 
mana“ (prezydującego) niewidomego 
obwatela James'a O'Connor, vo się 
p. Diron*owi nie podobało i który 
powróciwszy z Chicago koniecznie 
znów chciał zostać uznanym jako 
naczelnik reprezentantów wybranych 
przez robotników. Robotnicy mie- 
li dla tego posiedzenie tajne (spra- 
wozdanie o niem miały atoli różne 
azasopisma już nazajutrz), na któ- 
rem poszło dość burzliwie. Diron, 
jego adjutant Rohrback i Wright z 
Hyde Park, Cock pow., przyznali się 
Że są radykałami czyli czerwonymi 
— każdy wie, co to znaczy. M.J. 
Dwyer, Leo P. Dwyer, James OʻCon- 
nor, Bailey z East Sx. Lonis i Kar- 
łowski po drugiej stronie, Podczas 
rozpraw Kacłowski zarzucił Rohrba- 
ekśowi i Dixonowi, Że oni donieśli 
do komitetu dwudziestu i pięciu 
(który jak się zdaje Chciał zarzą- 
dzaó wszystkiemi robetnikami idy- 


ktować, co mu się podobało), iż 


niektórzy z partyji robotniczej po- 
dróżują darmo, to jest używają pass*- 
ów* danych im przez koleje. „Gdy- 
byś ty, Rohrback i Barke (senator) 
mieli żonę i dzieci*, mówił Karłó- 
wski, „tobyś się nie dziwił, ze czło» 
wiek korzysta z grzeczności kolei, 
lecz ty wolisz się włóczyć po uli- 
cach Springfield'v, mając przy ka- 
ždym boku dziewczynę.“ Powstała 
burza. Dixon odezwał się nie- 
przychylnie dla Karłowskiego. „Pię- 
kny z ciebienaczelnik, panie Dixou*, 
rzekł K., „kiedy kilka tygódni z 
powodu przybycia p. p. Kiołbassa 
i LaBuy, poszedłem 2 nimi do gu- 
bernatora a powróciwszy widziałem 
czy słyszałem, Że odbywa się gło- 
sowanie, a nie wiedząc o co Chodzi, 
pytałem się ciebie, jak głosować, 
odpowiedziałeś, że chodzi o wniosek 
Tomasza Merrit, tyczący się sa- 
bezpieczenia włastości każdego oby- 
watela, aby tenże dostał całą sumę, 
za którą własność swą kazał zabez- 
pieczyć, i mówiłeś, że wniosek jest 
bardzo dobry lecz że będziesz gło- 
sował przeciw niemu, ponieważ Mor- 
rit sprzeciwiał się jednemu z twoich 
wniosek — takich naczelników nie 
potrzebujemy“. Koniec końcem że 
konserwatywni pozostawili 0*Conora 
„Chairman*em*. — Inde irae. Od 
tego czasu Dixon nie lubi OʻConnor‘a 
ani Karłowskiego i w każdy sposób 
stara im się szLodzić, Sprawa ta 
przyszła pod obradę całej izby re- 
prezentaotów i Dixon — dostał ogól- 
ną naganę. Natycbmiast opuścił ha- 
lẹ reprezentantów i jak się adaje, 
wyjechał do Chicago. 

Właśnie podaja mi ktoś jeden z 
ostanich mumerów piśmidł», które 
niby to broni robotników i widzę w 
nim następujący artykul k:  „Mizer- 
ny chłopuk Bailey który wraz z 
polsko-papieskim pachołkiem Karło- 
wskim w Springfield źle roprezen- 
tuje sprawę robotników i im szko- 
dzi, zoowu dostał rozgłosu, „Jego 
detektyw miał wynaleźć, że w Chi- 
cago istnieje spisek anarchistów, £ 
których jeden zrobił zamach na žy- 
cie „Honorable Bailey“. Rozvmie 
się, że to „czysty wiatr,“ a historya 
ta została wynaleziona, aby głupco- 
wi (Karłowskiemu) narobić strachu 
a pikczemnika Bailey wynieść pod. 
niebiosa. — Niech i tak będzie, 
Przestraszyć nie dam się tak  ła- 
two i chełpię się z tego, iż przez 
całe moje życie byłem Polakiem i 


Papieżnikiem. 
Karłowski. 
0 — — 


Hala pamiątkowa. 


(Ciąg dalszy). 

W hali znajduje się także obraz 
konia. Był to wierzchowiec jene- 
rała W. L. Wallace z Illinois, któ- 
ry Śmiertelnie raniony padł w pa- 
miętnym dniu 6 kwietnia 1862 r. 
w bitwie pod Shiloh. Był to pię- 
kny, kary koń, którego nazwano 
„Prince“; a który w owym czasie 
tj. w czasie bitwy pod Shiloh liczył 
lat 3 czy 4. Los konia był les 
pszym, aniżeli jego pana, bo po 
owej bitwie w której jen. Wallace 
poległ, posłano go do stajni jene- 
rała w Ottawa, Ill., z wszystkiemi 
przyrządami tj. ze siodłem, lejcami 
i t. d., a gdzie pozostał aż do wio- 
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poszedł tą drogą, którą idzie wszys 
stko co jest śmiertelnem tj. zdechł 
Miał lat dwadzieścia i siedm, gdy 
się to wydarzyło. W ostatnich jego 
latach animusz wojenny, który pe- 
siadał w czasach krwawych i niespo- 
kojnych, kiedy Wallace padł rażony 
kulą buntowniczą, zgasł w nim pra 
mie zupełnie. Jadał. czyli raczej 
żarł jakoby w osłupieniu — podo- 
bnie jak starcy rasy ludzkiej. Dwie 
rzeczy jednakowoż mogły go ożywić 
tak iż podnosił głowę, rozszerzał 
nostrza i zdawał mieć nowy ogień 
w swych oczach, temi były: zapach 
prochu i wystrzały z jakiejkolwiek 
broni. Wtenczas stał się znowu 
starym wojskowcem, który czuje, 
iż będzie bitwa. Gdy „Prince“ zawą- 
chał cokolwiek prochu i gdy zoba- 
czył mundur granatowy (The Boys 
in Blue), i guziki żółte (mosiężne), 
to wtenczas czuł że jest znowu źre= 
bakiem, skakał i pędził, jak tylko 
mógł w ogrodzeniu, w któcem się 
znajdował, kopytami podrywał aie- 
mię i w każdy sposób okazywał, że 
nie zapomniał ostatniej wojny. Cho- 
ciaż czasem zdawał się być oslu- 
piałym, w drugiej minucie był ży- 
wy i ognisty, skoro zobaczył; sły” 
szał lub powąchał — proch, Pe- 
wnego dnia w roku 1885 fotogra- 
fista Bowman wyjechał aby od- 
fotografować Prince'a, nim ten za- 
kończy awe życie na zawsze (prze: 
cież nie można liczyć ażeby konie 
miały życie po za tą ziemią). Jak 
zwyczajnie „Prince** był osłupiały 
(dull); spaścił głowę, oczy zamknął 
i szedł krokiem, któregoby mu nie 
zazdrościł ślimak nawet. Włożono 
wtenczas na niego siodło i wszystko 
co nosi} 26 lat temu, lecz niepodo- 
baem było, aby wyglądał jako koń 
wojskowy. Nareszcie Bowman, nie- 
wiedząc co zrobić, wydobył rewołn 
wer į wystrzelił. Wynik był ele- 
ktrycznym prawie. Prince był 
znów starym  wojakiem i czuł się 
być źrebakięm, jak w pierwszych 
czasach swego życia. Obalił nie. 
wiastę, która go trzymała i począł 
galopować po całym pastwisku, na 
którem się utrzymywał. Każdy 
jeden musiał mu się umykać z dro- 
gi. Nareszcie schwycono go, lecz 
gdy spostrzegł granatowy mundur 
Bowman'a i mosiężne jego guziki 
-— to wtenczas było już za nadto 
dla końskiego jego rozuwu. Prince, 
zdaje się, rozumował, iż ,„,camera** 
fotografisty, była wielką armatą i 
że artysta był dowodzącym armii 
buntowniczej. Tak się zajął tą my- 
ślą, że w każdej chwili . Bowman 
mógł go odfotografować w postaci 
wojennej, Jeden z jego obrazów 
zpajduje się, jak powiedziałem po- 
wyżej w hali pamiątkowej i zajma» 
je każdego, który odwiedza „Mə 
morial Hall. (C. d. n.) 
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Z Nokana, Ill. pod dniem 19 
bm. tak nam piszą: 


Czytając gazety między innemi 
i Gaz. Polską, wyczytuję o straj 
kach bezpodstawnych i głupoach 
robotnikach, którzy dają się za no. 
sy wodzić kilku urwipołciom i le- 
niuchom, którzy za jedyną pracę 
uważają włóczenie się i namawianie 
ludzi do strajków, by tym sposobem 
żyć za ich ciężko zarobiony pie- 
niądz. 

Czy robotnicy obecnie są tak da- 
lece ślepymi, że nie mogą zgłębić 
obłudy — i szkody własnej kiesze- 
ni przez strajk powstałej? Rzecz 
bowiem cała jest tego rodzaju, mniej 
więcej przez jedno ówierórocze mu- 
szą robotnicy na rozkaz tak zwanych 
Walkingmen porzucić pracę i czekać 
co za rezultat strajk odniesie; — 
przez czas zimowy bardzo wielki pro= 
cent ludzi pracujących ma sposobność 
do rozmyślania „nad złem i dobrem 
bo niema co robić, a z czasu, w któ» 
rym pracuje, musi jeszcze coś poświę- 
ció dla tych, którzy nad nimi mają 
opiekę, nimi: rozporządzają więcej 
nic jak tylko za ich pieniądz żyją; 
— cóż więc może pozostać w kie- 

|szeni robotnika z końcem takiego 
roka?!! 

Jedno wielkie nic — częstokroć 
nie pozostanie takiemu robotnikowi 
ani kilka dolarów, by mógł dwa 
lub trzy tygodnie żyć bez pracy 
— nie może on myśleć o zaoszczę- 
dzeniu jakiej sumki by starość za- 
bezpieczyć, żyje z dnia na dzień i 
wiele hałasuje co mu korzyści nie 
przynosi. 

Obecne strajki cieśli są nieró- 
wnież nagany godne, gdyż każdy 
mając kapitał może budować kiedy 
chee,i może wcale nie budować; do 
tego żaden strajk go nie przymusi, 
i tak samo jest w innych gałęziach, 
i tak robią setki i tysiące ludzi 
niezawisłych. 

Na podobny stan rzeczy jest tyl- 
ko jedna rada a tą jest „„Cash* tj. 
gotówka. Przez ustawiczne strajki 
przyjdzie do tego, żez czasem ża- 
den grosernik, rzeźnik, krawiec, 
szewc itd. nie dadzą kredytu na 
miesiąc, tylko dadzą lub zrobią 
wazystko jedynie tylko za gotówkę, 
nie dadzą kredytu a co byłoby me: 
dycyną bardzo skutkującą. Chege 
bowiem jeść trzeba gotować, do te- 
go trzeba mieć wiktuały ~- a aby 
te mieć trzeba mieć pieniądze, a 
te dopiero za pracę się dostapą. 

Ja będąc obecnie lat 40 tu w 
Ameryce, poznałem różne czasy, pra- 
cowałem ja od wschodu słońca do 
zachodu, pracowałem chętnie godzin 
10, byłem młynarzem, i pracowałem 
gdzie i jak mogłem. Płaca nie była 
pierwej tak wysoką jak dzisiaj — 
ceny jednak były wyższe od dzisiej 
szych, a pomimo tego przez oszczę- 
dność zdołałem zgromadzić o tyle 


grosza, żem moje późne lata zabez- - 


pieozył od biedy i nędzy. 


sny ubiegłego roku (1886); kiedy 
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od granie Luksemburga do półno” 
cno zachodniej granicy szwajcar- 


Przyszedłem do tego przekonania, 
że przy złych chęciach to ani wy- 
soka płaca, ani krótki czas pracy 
nie zgromadzi kilkadziesiąt centów 
w jedną skarbonkę, i jak robotnik 
był hołysz — tak i hołyszem 
zostanie, dopókąd szklanka i rezono- 
wanie będą u niego pierwszym wa- 
runkiem bytu. 

Podług mego zapatrywania, ka- 
żdy robotnik może nietylko 10 go» 
dzin pracować, ale i więcej, a któ- 
ry tylko zaledwie 8 godzin praco- 
wać myśli, to lepiej że on leniuchem 
położy się i leniuchem tracąc wy” 
poczy wa. 

My tu ludzie po wsiach na far- 
mach robimy inaczej: kto obce pra- 
cować, to niech pracuje. jak Bóg 
przykazał, kto nie, to z Panem 
Bogiem może odpoczywać lub iś6 
dalej, mamy wielu innych, którzy 
chętnie i dziarsko czepiają się pra- 
cy jak my robimy — tak powinni 
robić ludzie po miastach a wnet 
by włóczeniu sig, strajkom — i bu 
rzeniom byłby koniec. 

Gotówka (Cash) więc zaprowa- 
dzona wszystkiemu zaradzi. 
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Wojna Niemiec z Francyą i 
Rosyą. 


Pester Lloyd zamieszcza z pod 
pióra swojego wojskowego współ- 
pracownika (H) wielce ciekawy 
artykuł, omawiający kwestyę wojny 
Niemiec z Fraocyą i Rosyą, wzglę. 
dnie obrony niemiecziej przed ró- 
wnoczesnym atakiem tych dwóch 
ewentualnie z sobą sprzymierzonych 
państw. 

Z obszernego wywodu, odnoszą- 
cego się do wojny niemiecko” fran 
cuzkiej, czy to zaczepnej, czy od- 
pornej, podajemy tylko główniejsze 
ustępy, natomiast powtarzamy nie: 
mal dosłownie  argumentowanie 
fachowego autora o wojnie niemie 
cko-rosyjskiej, a to głównie z tego 
powodu, że widownią jej byłyby 
ziemie polskie. 

Nowa niemiecko-francuzka gra- 
nica przedstawia otwarty na połu- 
dniowy zachód łuk w długości o- 
koło 215 kilometrów, sięgający 


skiej. Pod względem wojskowym 
zaznacza oba końce tej linii, na 
południu forteca francuzka Belfort, 
na półaoc zaś należące obecnie do 
Niemiec Metz i Thionville. 

Komunikacyę i szybkie rozwinię- 
cie się sił zbrojoych w szyk bojo- 
wy utrudoia falisty teren górski 
Wogezów, przyczem należy wziąć 
pod rozwagę, że większość punktów 
komunikacyjnych, mianowicie na 
południowym stoku Wogezów, jest 
w posiadaniu Niemiec. ; 

Poza tą linią (na wschód) roz: 
ciąga sie dolina Renu. Jest to 
pod względem militarnym wielce 
ważny teren. Pierwszorzędną prze- 
szkodą do rozwijania się i posu- 
wania naprzód jest właśnie wyż- 
wspomniana rzeka, dla swej azero» 
kości i głębokości. Po obu strom 
nach Renu prowadzą i przecinają 
się liczne goścince i koleje żelazne, 
przyczem uważać należy, że wszy- 
stkie główne przejścia, wszystkie 
mosty, są silnie ufortyfikowane. Z 
liczby fortece niemieckich wypada 
wymienić: Neu Breisach, Stras- 
burg, Rastatt, Germersteio, Mo- 
guucyę, a nieco niżej Koblencyę i 
Kolonię. 

Tej i tak już potężnej linii o- 
bronnej strzeże nadto Mozela i po- 
łożone mad nią pierwszorzędne 
twierdze: Metz i Thionville. 

Z powyższego widzimy, że przed 
napadem ze strony Francyi osłania 
Niemcy naprzód ich topograficzne 
położenie, a następnie umiejętnie 
założona i odpowiednio utrzymana 
sieó punktów strategicanych i po- 
zycyj fortyfikacyjnych. 

Francya natomiast znajduje się 
pod tym względem w niekorzystnem 
położeniu. _ Licznie zaludniona i 
wybornemi drogami komunikacyjne- 
mi przecięta pograniczna część 
kraju (zachodnie i południowe Woe 
gezy) jest niemal otwartą i poręcza 
poniekąd z góry powodzenie nie. 
przyjacielskiej ofonzywie. ` 

Celem jeśli już nie uniemożliwie- 
nia, to przynajmniej utrudnienia 
rapadu ze strony Niemiec, utwo- 
rzyli Francusi kolosalne forty a 
cheval Mozeli w długości około 
215 kilometrów, jako to: Belfort, 
Epinal, Toul i Verdun, jako pier 
wszą linię obronną. 

Tę granicę okala łańcuch oszań 
cowanych obozów, a oprócz - tego 
bronią jej na przestrzeni od Bel- 
fortu do granicy szwajcarskiej saa 
moistne fortece: Lomont, La Chaux 
i Mont Berd. Dalej, pomiędzy Bel- 
fort i Epinal, bronią obejścia Bel 
fortu z południowej strony, forty: 
Ballon de Servance, Chateau- Lam - 
bert, Rupt, Remiremont i Arches. 
Pomiędzy ‘loul i Verdun urządzono 
nową linię fortów, jako to: Lucey, 
Gironv:lle, Lionville, Campdes-Ro- 
mains, Troyon, Genicourt i Hou- 
donyille. i 

Pomiędzy Verdun i Mezieres 
nie ma punktów obronnych; mieja 
scowość ta przedstawia zatem 
(trouóes) — mianowicie pomiędzy 
Epinal i Toul — które dla nie. 
przyjaciela nastręczają się same 
przez się jako naturalne punkta 
napadu. 

Poza tą pierwszą linią obronną, 
leży druga w oddaleniu około 7 
mil, a tworzą ją oszańcowane obo- 
zy: Besançon, Dijon, Langres, 
Rheim i Laon. Trzecim nareszcie 
frontem obronnym są fortece: Lug» 
dun, Paryż i Lille. 

Z nakreglonego powyżej obrazu 
wynika, że ofenzywa ze strony ar- 
mii francuzkiej napotyka na wiełkie 


"| Kijów, jest właściwie 
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przeszkody, gdyż w takim nawet 
razie, gdyby się jej udało prze= 
forsować przejście przez Wogezy, 
albo dostać się w nizinę nadreńską 
od północy, pomiędzy Metzem i 
Strasburgiem, miałaby ona, przed 
sobą nader trudną do opanowania 
linię Renu. Bez tego, dalszy pe- 
chód do wnętrza Niemiec jest ró! 
wnie niemożliwym, jak odebranie 
Alzacyi i Lotaryngii bez poprzednie- 
go zdobycia Metzu i Strasburga. - 
Równie niełatwą jest ofenzywa 
dla wojsk niemieckich, które mia- 
łyby do przełamania wyżwspomnia» 
ne linie obronne, w obrębie których 
luki pomiędzy Tovl i Epioal i 
pomiędzy Verdun i Mezieres są 
tak wązkie, że hamują rozwinięcie 
się wielkich armij, stają na prze- 
szkodzie operacyom na większą 
skalę i tem samem nie dozwalają 
stoczenia walnych, rożstrzygających 
bitew. 
Długość niemiecko”rosyjskiej gras 


nicy wynosi przeszło 1200  kilo- | 


metrów, Granica ta nie posiada 
punktów mających jakąkolwiek 
wartość pod względem militarnym. 
Siły zbrojne morskie oba państw 
na Bałtyku są sobie prawie równe, 
nadto jest ta korzyść po stronie 
Niemiec, że płytkie ich wybrzeża 
stoją. na przeszkodzie zbliżeniu się 
wielkich statków wojennych, i że 
wzdłuż nich posiadają _ wielora» 
mienną kolej żelazną, łączącą for- 
ty z wnętrznem kraju i obronne- 
mi tegoż punktami. Granica 
Niemiec jest zatem zabezpieczona 
od rosyjskiego napadu 


Pczypuszczać należy, że celem 


| operacyjnym armii rosyjskiej byłby 


Berlin; linie zag prowadzące do 
tego celu są następujące: 1) Od 
Niemna przez Prusy  Wachodnie 
po za dolną Wisłę; 2) z Warsza” 
wy wzdłuż Wisły przez Toruń i 
Bydgoszcz; 8) z Warszawy wsdłuż 
Warty przez Pcznań i Frankfurt, 
i 4) z Warszawy na południowy 
zachód na Szlązk. 

Pierwszej i drugiej rosyjskiej 
linii operacyjnej stoi  najprzód 
na zawadzie jakość terenu w Pru. 
sach Wschodnich, a następnie po- 
tężaa siła zbrojna takich uforty- 
ficowanych obozów, jak: Królem 
wiec i Toruń. Trzecia linia o- 
peracyjna miałaby przed sobą u: 
zbrojone szańce Poznania i byłaby 
oprócz tego narażoną na napad 
flankowy oparty o górną Odrę. 
Pozostaje więc tylko czwarta 
operacyjna (oa Szlązk), która u- 
możliwia raeczywiście szybkie i 
rozstrzygające  operacye, ile że 
Szłązk pod względem uforty fiko» 
wania jest prawie bezbronnym. 

Wrocław, ten tak ważny punkt, 
nie jest fortecą, a  drugorzędnie 
uzbrojony Głogów nie mógłby. po- 
wstrzymać silnego napadu; silny 


linia - 


strajkujący księża bez poprzednie- 
go odebrania zaległości ani słyszeć 
chcą o ugodzie. 

Ludność udała się do gubernato - 
ra wyspy, który nie mogąc nic 
stanowczego w tak delikatnej spras 
wie postanowić, udał się do W, 
Porty o rozstrzygnięcie. 


POLSKA. 


Ziemie Polskie. 
Pod Moskalem. 


Wilno. Rząd rosyjski zamknął 
kościół w Niedźwiedzieach pod po- 
zorem, že jest niepotrzebny, Tym- 
czasem należy doń około trzy ty- 
siące dusz. Parafianie bronili kościo- 
ła i wskutek tego wielu uwięziono, 


— Gabernie litewskie liczą 7,878, 
100 dusz, między tymi 2, 569,642 
rzymskich katolików, 3,594,330 pra- 
wosławnych ale między tymi wie- 
le skrytych unitów, 94,298, prote- 
stantów, 78,396 starowierców, 7068 
mahometanów i 1,181,352 Żydów. 
Między katolizami jest blizko milion 
Polaków, reszta Titwini. 


— Deklaracya studentów uniwer- 
sytetu warszawskiego. Dzienniki war- 
szawskie donoszą, że studenci war- 
szawskiego uniwersytetu zawezwa- 
ni zostali przez władze do podpisa- 
nia następującego poręczenia: 

W wykonania polecenia p. ministra 
oświaty narodowej z dnia 24 stycznia 
b. r. za nr. 1202, dająo to zaręczenie, 
przysięgając na honor i sumienie, 
Że nie należę i na przyszłość nale- 
žeć nie będę do Żadnych stowa- 
rzyszeń, jak np. ladowych „,ziemla- 
czestw* i t. p., a równieź nia nale- 
žo i należeć nie hędg nawet do tv- 
warzystw, dozwolonych przsz prawo, 
bez decyzyi na to w każdym od- 
dzielnym wypadku najbliższej wła- 
dzy mojej uniwersyteckiej, pod od- 
powiedzialnością w razie przeci- 
wnym bezzwłocznego wydalenia z 
uniwersytetu, . 

Blankiety te są drukowane. 


— Znany Ołeksa Załuski — w 
Zbarażu, towarzysz Naumowicza w 
propagandzie i w więzieniu, zgło- 
sił się skruszony. do władzy ducho- 
wnej i oświadczył, że wraca na ło- 
uo kościoła katolickiego. Ołeksa 
Załoski miał w roku 1882- całą 
Zharażczyznę zdobyć do prawosła- 
wia, a tymczasem sam skruszony 
odwraca się od prawosławia. Ten 
fakt w bilansie naszych apostołów 
prawosławia stanowi joż pie utratę 
jednego tylko prozelity, lecz klęskę 
haniebną, Po latach całych «wstężc- 
nej agitacyi odwraca się od prawosła- 
wia ten, którego po uwięzieniu w r. 
1582 okrzyczano męczennikiem Świę- 
tej wiary przodków! 


zaś Kostrzyn, położony na zbiegu | 


Warty i Odry, zanadto jest oddalo- 
ny, aby mógł wpłynąć rozstrzyga - 
jaco na bieg operacyj na Szlązku, 
„Kraj ten jest za tem piętą Achi. 
lesową w obronie Niemiec przeciw 
napadowi rosyjskiemu.'* Również 
nie można zapominać o tem, że 
rosyjska linia operacyjna ku Szlą. 
zkowi, wkracza w sferę możliwej 
ipterwencyi ze strony austro"wę- 
gierskiej armii. 

Niemiecka ofenzywa napotkałaby 
dopiero rad Wisłą i Narwią na 
przeszkody terenowe.  Słabą stro- 
ną Rosyi jest Polska, z której 
utratą byłaby wypartą 3 Europy 
i zagnaną do Azyi. 

Posiadanie Polski zależy atoli od 
posiadania linii Wisły i dla tego 
to wzniesiono 
rzędne fortece, jak: Warszawa, 
Modlin, Demblin i położony nad 
Bugiem, w oddalenie 150 kilome- 
trów na wschód od Warszawy, po 
tężny Brześć litewski. 

Na północ i wschód od tych 
caterech zbrojnych punktów, w od= 
daleniu około 500 kilometrów, są 
inne jeszcze fortece, jak: Dynaburg 
nad Dźwiną, Bobrójsk nad Borezy- 
ną i Kijów nad Dnieprem. 

Ostatnia z tych fortec — które 
zresztą 84 od siebie oddalone o 
800 do 350 kilometrów i nie mogą 
się wzajemnie wspierać — t, j. 
skierowany 
przeciw austryackiemu  zaczepnemu 
froutowi, równie jak Kack i Du 
bao. 

Powyższy opis niemiecko=rosyj 
skiej granicy wykazuje, że niemie» 
cka ofenzywa miałaby po swojej 
stronie daleko więcej szans powo- 
dzenia, niźli napad rosyjski na 
Nieracy.  Decydującym momentem 
w tym względzie są także i Biecie 
kolejowa w obu państwach. 


za 


Strajk księży. 


Na wyspie Scio zaszedł ostat nie- 
mi dniami strajk szczególny w swym 
rodzaju, bo zastrajkowali wszyscy 
tamtejsi księża. 

Ludność tamtejsza starogreckiego 
wyznania, nie spieszyła się z ui- 
szczaniem danin dla księży, na kos 
ścioły itp., na co księża wnieśli 
zażalenie do biskupa, który chego 
im przyjść z pożądaną pomocą, 
rzucił klątwę na opieszałych wye 
znawców. 

Jak to się działo w wiekach 
średnich, że w czasie klątwy rzu- 
conej na kraj, nie mieli księża 
pełnić swych obowiązków tj. nje- 
odprawiać mszy, nie chrzcić — 
ślubów nie dawać itp., w ogóle 
domy Boże były zamknięte a w 
miastach panowała grobowa cisza, 
tak też i na wspomnianej wyspie 
się dziać poczęło. 

Odprawiono kilkanaście pogrze- 
bów, starano się zniewolić księży 
do pełnienia na nowo swych obo- 
wiązków, wszystko jednak daremnie, 


tam takie pierwszo” , 


Pod Prusakiem, 


w. is. Poznańskie. 


Komisya koloniaacyjna znowu 
urwała kawałek ziemi polskiej, wy- 
noszący blizko 4000 morgów pru- 
skich. Na licytacyi w sądzie kroto- 
„szyńskim, nabyła komisya koloni 
zacyjna wieś rycerską Wielkie Za- 
lesie z folwarkiem Liszkowem za 
576.000 marek. Majątek ten położo- 
ny w powiecie krotoszyńskim, nale- 
Żał do p. Łucyana Jaraczewskiego, 

„Czas wielki przeto— pisze przy 
tej sposobności Dzien. pozn. — a- 
by Bank ziemski mógł rozpocząć 
swoją akcyę, do czego potrzeba 
przecież rozebrania liczby akoyj 
prawem przepisanych. Jeżeli ostat- 
nia odezwa Banka ziemskiego doda- 
ła nowej otuchy społeczeństwu co 
do pomyślnego rozwoju podjętej 
sprawy, to Żywimy to. niezłomne 
przekonanie, że przed upływem pra- 
wem przepisanego terminu rozebra— 
ne będą wszystkie akcye. i Bank 
ziemski rozpocząć będzie mógł 
czynności swoja na szerokie rozmią- 
ry. 

Z rozbieraniem akcyi tem więcej 
spieszyć się należy, Że już zgłasza- 
ją się obywatele ziemcy, którzy 
przed subhastą chętnie rozparcelo - 
waliby swe majątki. I tak p. Józef 
Zawadzki z Swierkowoa pod Mogil- 
nem rozesłał do wszystkich pism 
polszich ogłoszenia, iż zamierza roz- 
parcelować wieś swą  Swierkowiec, 
tuż przy mieście Mogilnie położoną. 
Tak samo p. Ssbroeder z Kobyse- 
wa pod Zaokav, zamierza z majy- 
tku swego obejmującego 3100 mórg, 
rozparcelować 1400 mórg. Przykła- 
dów takich będzie więcej. Do spo- 
łeczeństwa przeto należy dopomódz 
wszelkiemi siłami Bankowi ziemskie- 
mu do rozpoczęcia akcyj. 


— Radzoo ziemiański powiatu 
azamotulskiego wydał bardzo na 
czasie rozporządzenie przeciw pi- 
jaństwu. Rozporządzenie to zagraża 
każdemu szynkarzowi i gościnnemu 
odjęciem konsensu na sprzedawanie 
wódki, jeżeli będzie dawał wódkę 
na kredkę i przez to ułatwiał lu- 
dziom, mianowicie robotnikom, roz- 
pijsnie sig. Choóby gościnny lub 
szynkarz dawał wódkę na kredyt 
do domu, to jednak będzie mu od- 
jęty konsens, jeżeli tylko będzie 
podejrzenie, że mógł się domyślić, 
iž wódką tą ludzie się rozpijają, 
Za pierwszą razą nastąpi ostrze- 
żenie, za drugą razą odjęcie konsen- 
su. Zandarmom i pelicyantom pole- 
cono przestrzeganie tego rozporządze- 
nia, 


— Ks. Lurc, który przez blizko 
17 lat pracował jako  misyonaryusz 
przy kościole św, Wojciecha, w tych 
dniach opuścił Poznań, udaj c się na 
probostwo do Margonina, W przeszłą 
niedziel miał ostatcie kazanie pa- 
syjae w kościele św. Wojciecha, po- 
czem w serdecznych i wymownych 
słowach połegnał się z swymi pa- 
rafianami, na których obliczach wi. 
docznym był żal, Że ich opuszczą 
może na zawsze kapłan, do którego 
tak szczerze byli przywiązani, 


Szlązk. 


— W Królewskiej Hucie na Gór- 
nym Szlązku zagraża bankructwo. Na 
pokrycie kóniecznych potrzeb ko- 
muny trzeba nałożyć na mieszkań- 
ców podatek wynoszący 306 pro- 
cent podatku klasycznego, Magi- 
strat zawezwał reprezentacyą miej- 
ską co wysłania petycyi do rządu 
o pomoc. 


Pod Austryakiem, 
Galicya. 


— Loterya w Galicyi należy do 
prawdziwej plagi kraju. Niższe, a 
nawet Średnie warstwy  społeczeń - 
stwa niszczą się formalnie na grze 
w loteryg. Według tegorocznego 
preliminarza skarb państwa oblicza 
czysty dochód z loteryi na 8 milio- 
rów złr. Z tego czysty zysk z Ga- 
licyi wynieść ma w br. 542.100 
złr., czyli przeszło  półmiliona, 
Wydatki obliczone są na 899.820 
złr., dochody zaś 1,441.920 złr, 
czyli innemi słowy: W Galicyi bli- 
zko półtora miliona złr, wynoszą 
stawki loteryjne, Podobne objawy 
tej gry są także w innych krujach, 
i komisya budżetowa rady państwa 
powtórzyła wezwanie do rządu, aby 
wkrótkim czasie zwinął, a przynaj- 
mniej ograniczył znacznie loteryę dro- 
bną. 

— Trojęta. W Brodach pod 
Lwówkiem powiła żona robotnika 
trojgta zupełnie zdrowe. Matka ma 
się również dobrze stosownie do o- 
koliczacści. 


Handlarze dziewczętami, Dnia 21 
merca arasztowała policya Jadę 
Sshildhausa z Gałaczu i Hersza Bi- 
bla z Konstantynopola znaaych rze- 
zimieszków, jako podejrzaaych 0 
wywóż dziewcząt; — daia 17 marca 
zaś aresztowała zaanego bandlarza 
dziewcząt Ś.lamona Silbera z Mona- 
sterzysk. 


— Przemyśl 4 kwietnia, Natan 
Snesswein, szef firmy bankowej, rad- 
ca miejski, cenzor banku austrc-wę- 
gierskiego i kasy oszczędności w 
Przemyślu, asesor przy sądzie han- 
dlowym — uciekł w tym tygodniu, 
pozostawiwszy przeszło 220,000 zł. 
długów. O ile skonstantowano, za- 
angałowany baak avstro-węgierski 
w sumie 25.600 zł., kasa 08zCzę- 
dności w Przemyślu 28,000 zł, 
długi miejscowe wynoszą ukoło 
12.000 zł. wiedeński Lombard & 
Escompte Bank zaprezentował do- 
tychczus weksle na kwotę 13 000 
zł., posiada jednakże jeszcze wię- 
kszą kwotę płatną wkrótce, Buess- 
wein miał w banku austro-węgier- 
skim kredyt na 40.000,a nie posiadał 
przed kilku laty ani grosza, Pozo- 
stawił on Żonę z kilkorgiem dzieci 
bez utrzymania i w największej 
nędzy, W dzień ucieczki grał je. 
szcze w karty w kawiarni przemy- 
skiej, 


Bukowina , 


Oświata między Rumunami i Ru- 
sioami na Bakowinie. — Między licz- 
nemi narodami zamieszkvjącemi aa- 
stryaoko-węgierską monarchią iest 
mało Światu uczonemu tak mało co 
do stopnia oświaty znany ch jak mie- 
szkańcy Bukowiny, owego kraju 
granicznego na wschcdniej pochy- 
łości Karpat, przyłączonego w r. 
1775 do korony austrysckiej. Buko- 
mina zajmuje 100 mil kwadratowych 
obszaru i liczy 570,000 mieszkań- 
ców, stanowiących mozaikę najroz- 
maitszych narodowości, między któ- 
remi Rusiny liczą 240,000 a Rumu- 
si 190,000 dusz. 

Jak wszędzie, tak i tu nie brak 
Niemców, liczba ich wynosi až 11, 
000 a zatem prawie piątą część o- 
gólniej liczby mieszkańców. Około 
5 procent ludności zajmują Polscy, 
Madżiarzy, Słowacy, Słoweńcy, 
Czesi, i Włosi. Podobna rozmaitość 
zachodzi także pod względem wy— 
zoania religijnego mieszkańców Ba- 
kowiby, Więcej niż 400,000 osób 
należy do greckowschodniego kościo- 
ła, 64,000 jest rzymskich, 18,000 gre- 
ckich katolików, Próuzątego jest tam 
34,000 luteranów i 68,000 żydów, 
Reszta rozdziela sig na najrozmai- 
tsze inne wyznania. Ludowym języ- 
kiem jest język rnsński i ramuń- 
ski, lecz w urzędzie używany jest 
czemó trudno nawet uwierzyć, ję- 
zyk niemieoki. 

Rząd dba o podniesienie ośniaty, 
gdyż pourządzał i dobrze wyposa- 
Żył szkoły i stara się o reguralnie u- 
częszczanie młodzieży do szkoły. 
Lecz najwięcej korzystają ze szkół 
Niemoy. 

Grzegórz Kupczanko pisze o 
stopniu oświaty swych bukowiń- 
skich ziomków w piśmie ,,Das 
Ausland“ jak następuje: 

„Bukow ina posiada 226 szkół. lu- 
dowych i obywatelskich i wiele in- 
nysb wzorowo ucządzonych zakła 
dów naukowych A jednak znajduje 
się między Rusinami i Rumunami 
90 procent nie umiejących ani czy- 


tać, avi pisać. Chłop. rumański za- ; 


pytany, czemu swych dzieci do szkoły 
nie posyła odpowiada: „Jestem 
zbyt ubogi, abym «yna mego na księ- 
dza wykształcić mógł. Gdy zaś 
bez wyksztalcenia pójdzie do wojska, 
nie może być jako podoficer użyty 
a tak przyjdzie po 3 latach służby 
wojskowej do domu.“ 

Albo toż mówi: „My rusińscy 
chłopi nie potrzebujemy szkolnego 
wykształcenia. Wszyscy nasi pra- 
dziedowiy nie odwiedzali szkoły a 
jednak dobrze gospodarzyli, Cze- 
mużby więc i nasze dzieci nie mia- 
ły się obyć bez szkoły? Rozumo- 
wań tych nie potrafią i najsurowsze 
kary szkolne zmienić, 

Skutek tego wstrętu do nauki 
ma się tež w rozmaitych dziedzinach 
Życia społecznego smutnie przedsta- 
wiać, Przeważnu liczba dorosłych 
mieczkańców jest Zatrudniona w 
gospodarstwie rolnem i leśnem; re- 
prezentantów handla i przemysłu 
wcale prawie pomiędzy nimi nie ma, 
a tylko 2 procent ludności należy 
do klasy wykształconych, Jak mało 
mieszkańcy Bukowiny — powiada 


Kupczanko — przejęci są postępa- 
mi kultury, okazuje się ztąd, iż 
gospodarstwo leśne polega jedynie 
na spuszczaniu drzewa, a dalej, iž 
prace rolnicze jeszcze dziś temi sa- 
memi narzędzami wykonują jakie 
przed wiekami były używane. Ma- 
szyny i inne wynalazki ostatnich 
dziesiątków lat wcale ira nie są zna- 
ne,‘ 


Szlązk austryacki. 


— Deputacyi szlązkiej u Cesarza 
w sprawie gimnazyum czeskiego w 
Opawie przewodniczył ks. poseł 
Świeży. Deputaci byli także u 
przezesa ministrów hr.  Taffego i 
innych ministrów, wnieśli zażalenie, 
iż władze administracyjne szlązkie 
na podania w języku polskim i 
czeskim nie odpowiadają w tych ję- 
zykachb. Minister przyrzekł uwzglę- 
dnić życzenia deputacyi. 


Wiadomości zagraniczne. 


Z Bombay donoszą o zniesieniu 
oddziału wojska regularnego 
przez powstańców, wysłany przez 
Emira dowódzca Porwana Khan, 
który na czele 5000, ludzi wyruszył 
przeciwko powstańcom w Ghulzais 
by pomścić zamordowanie guber- 
natora Merufu, stoczył 2 nimi fa- 
talną bitwę pod Ghuzei, w której 
oddział jego kompletnie wymordo* 
wanym został. 

Do Głulzais przyłączyły się Zoor- 
baters, Jaghor, Schilparis i Waashaks, 
tj. szozepy rodowe, pozostające pod 
władzą Emira, względnie Anglii i 
wypowiedziały wspólne walkę swe 
mu władcy. 

Wysłano przeciw nim silne od 
dzały rozmaitej broni. 


Khan Bucharyi wykrył między 
ministrami swymi spisek, mający 
na celu ułatwić Moskalom posunię.. 
cie się w głąb kraju. 

Winnym  poucinano głowy na 
doraźny rozkaz Khana, kilku jednak 
zdołało ubiedz do Balthu. 


W Frankfurcie i Mainz poczyniła 
policya tamtejsza poszukiwanie w 
domach socyalistów, i wiele pism 
ulotnych pokonfiskowała; .a przy 
poborze rekrutów nastąpiły w Zuel- 
lichau znowu zaburzenia, wskutek 
których posłano tam silpy oddział 
wojska, by porządek przywrócić. 

Podobne zajścia niewiele rzuca” 
ją Światła dotrego na zachwalone 
stosunki patryotyczne w głośnym 
Vaterlandzie. . 


Z Kairo donoszą o aadyencyi 
jaką udzielił Khedyw tamtejszy, 
posłannikom nowego proroka Mahdi. 

Wysłannicy ci, wręczyli Khedy» 
wowi pismo Mahdiego, w którem 
oświadcza, że jeżeli tak przez nie 
go jak też i królowę Anglii zosta- 
nie uznanym za prawdziwego Mah- 
diego, w takim razie ślubuje on 
przyjażń i spokój, w przeciwnym 
razie grozi zniszczeniem  gorszem 
jeszcze jak sprawił Anglii i krajo- 
wi poprzedni fałszywy prorok. 


Podług orzeczeń „Temps“ cièr- 
pienia gardła niemieckiego nastę» 
pcy tronu, jest grożne i nieuleczal 
ne, gdyż ma być język jego toczo” 
„ny rakiem. 


Przed kilkoma dniami jeden z 
okrętów moskiewskich znajdujący 
się niedaleko Warny, odbywał ówie 
czenia wojenne, co niemało nadało 
strachu tamtejszym mieszkańcom. 
Władze bułgarskie poczyniły odpo= 
wiednie kroki, by się podobne za: 
chcianki moskiewskie obok ich wy 
brzeży nie powtórzyły. 


Królowa serbska 
rodziny swej w Rosji. 

Za powód do tak  niespodzianej 
podróży, podają niezgodne pożycie 
z mężem, jak również inne zajścia 
polity czne. 


odjechała do 


Cesarz Wilhelm przesłał papie” 
żowi własnoręczny list, dziękując 
za gratulacye i wyrażając pragnie - 
nie, tudzież nadzieję religijnego po- 
koju. 


Podług doniesień z Londynu ma 
się Rumuwia, Włochy i Dania po 
wstrzymać od wzięcia udziału w 
tegorocznej wystawie Światowej w 
Paryżu. 


Rozmaitości. 

'— Okropnego potwora, w do- 
datku żywego, urodziła ubiegłej 
soboty 52-letnia Franciszka „H, w 
Niederfallabrunn koło Stokcerau. 
Mianowicie człowieczy był na nim 
tylko tułów z ramionami, piersiami 
i brzuchem. Natomiast głowa i ca- 
ły dół wraz z nogami przypominał 
olbrzymią ropuchę. Nawet ręce u 
obu ramion podobne były do róg 
tego płaza, Na widok  wstrętnego 
potworu, przerażona matka wpadła w 
takie roz draźnienie, że rzuciła go 
ua ziemię i depcąc nogami na 
śmierć zabiła. Ponieważ kobieta ta 
miała przedtem już kilkoro zdrowo 
i normalnie rozwiniętych dzieci, więc 
urodzenie nię tego potwora odnosi 
ona do pewnego przypadku, który 
się jej wydarzył ubiegłego lata, 
mianowicie gdy rwała raz kwiaty w 
ogrodzie, wyskoczyła ku niej z krza- 
ków niespodzianie ropucha i prze- 
straszyła ją niezmiernie. Do wła- 
dzy doniósł o cały tym wypadku 
dr. Jahnl, a ponieważ ów potwór 
nie miał głowy ludzkiej, więc istnie- 
je słuszne przypuszczenie, że bie- 
dna matka nie będzie z powodu po- 
pełnionego zabójstwa do sądowej 
qdpowiedzialności pociągana. 


Nabyty instynkt szczególnej ob- 
serwować można u psów. I tak opo- 
wiada pewien pisarz angielski, Że 
pies, w ychowaniec domu katolickie- 
go, sprzedany protestantowi, nie ja. 
dał nigdy w piątek mięsa i żadnym 
sposobem, siłą ni pieszczotą, skło- 
nić go do tego nie można było. 

Walter Skott, wielki przyjaciel 
"psów, miał, jak opowiada, pea bardzo 
pobożnego. Gdy bowiem pan jego 
rzucił kościół angielski a przeszedł 
do heterodoxyjnego wyznenia — pies 
który mu dawniej towarzyszył 
zawsze do parafialnego kościoła, pa 
zmianie wyznania, odprowadzał go 
pół drogi do nowego miejsca mo- 
dlitwy, poczem sam wracał do ko- 
ścioła parafialnego, 


Przeciążenie naukowe. Aby ocenić 
szkodliwy wpływ obecnego systemu 
edukacji narozwój fizyczny młodych 
ludzi, dr. Lugenean prowadził ba- 
dania nad stosunkową zdolnością do 
służby wojskowej młodych ludzi z 
niższem wykształceniem i takich, 
którzy ukończyli nauki wyższe, 

Ze spostrzeżeń tych, przedsta wio- 
nych na posiedzeniu paryskiej aka- 
demii medycznej w dniu 8 b. m, 
okazuje się, ża na 1,000 młodych 
ludzi z niższem wykształceniem, lub 
bez takowego, 540 przyjmowanych 
jest do służby wojskowej, zaś 460 
uwolnionych czasowo lub na zawsze; 

t na 1,000 młodych ludzi, którzy u- 
kończyli nauki że stopniem baccala- 
restu, tylko 425 dopuszczonych jest 
do wojska, 575 zaś, uwolniońych 
częścią na zawsze, częścią czasowo. 

Chociaż stosunek ten, jest o wiele 
lepszym od istniejącego w Prusach, 
gdzie na 1,000 ochotników, 800 
okazuje się niezdolnych do służby 

] wojskowej, widocznem jest przecież, 
že we Francyi liczba niezdatnych o 
4 jest większą pomiędzy wykształ- 
conymi. Nujwiększą śmiertelność 
objawia się pomiędzy byłymi u- 
czniami politechniki w wieku od 
25 do 35 roku Życia, między nimi 
pajczęstsze zdarzają się wypadki 
rozmiękczenia mózgu; najwięcej 0- 
fiar pomieszania zmysłów, Lagene- 
vu wykazując potrzebę radykalnej 
zmiany wychowawczego systemu, 
programów szkolnych i egzamina- 
cyjnych, žąda poświęcenia więwej 
czasu Da sen i odpoczynek i zwra- 
cunia większej uwagi na rozwój sił 
fizycznych, Prejekt jenerała Bou- 
laugera, który nakazują w szko- 


łach wojskowych od 17 juž 
roku Życia codzienne ćwiczenia, 
marsze i  manewvy,  odpowia- 


da w części temu celowi, 

Dr. Dujardin-Haumetz zwrócił u- 
wagę na przeciążenie umysłowe 
dziewcząt w szkołuch początko- 
wycb. Siedzą one w szkole 10 go- 
dzin dziennie, 4 zaś godziny po- 
Święcają nauce w domu dla przy- 
gotowania sig do szkoły. Liczba 
nauczycielek we Francyi jest za 
wielką: w samym Paryżu istnieje obe- 
enie 4.171 pesad, co rok zdarza sią 
zaledwie 100 wakansów, gdy tym- 
oznsem w ostatnim .roku, kandyda- 
tek podających się o patent, było w 
Paryżu 4,000. = 


O generałach Jezuitów 


podały w tych dniach gazety nie- 


które wiadomości, z okazyi Śmierci: 


sędziwego generała X, Beckxa. 
Otóż Towarzystwo Jezusewe liczy 
od założenia swego až do zmarłego 
O. Beckxa 22 generałów, z których 
11 Włochów, (Aquaviva, Viteleschi, 
Caraffa, Piccolomini, G stifredo, Oliva, 
Tamburini, Visconti, Centurioni, 
Ricoi i Fortis) czterech Hiszpanów, 
między którymi założyciel zakona 
Ignacy Lojola (1541—1558) i na- 
stępey jego Lainez, Borgia i Gonga- 
les; trzech Belgijczyków (Mercalian, 
de Noyette, Beckx); jednego Niem - 
cà (Nekel); jeden Czech (Rete); 
jeden Polak (Brzozowski) i jedea 
H.lenderczyk (Rothaan). Wybór 
generała następuje po ośmiodnio- 
wych przygotowaniach, Wyborcy 


zamknięci są o chlebie i wodzie i- 


dopiero po wydaniu sądu wypu- 
azczają icb na wolność, Wymagana 
jest do przeprowadzenia kandydatu- 
ry, absolotna większość głosów. Ten, 
na którego padnie wybór, pod karą 
ekskomunikacyi musi przyjąć po- 
wierzone sobie kierownictwo. Ge- 
nerał zakonu posiada nieograniczoną 
nieledwie władzę mad członkami 
Stowarzyszenia Jezusowego. Z 
wyjątkiem udmonitora i czterech 
asystentów, którzy wybierani By 
przez generalną kongregacyę, WaZy- 
stkie inne posady obsadzone są 
przez nieo, Obowiązkiem admoni- 
tora jest Śledzić postępowanie ge- 
nerała, udzielać mu rad g nawet vu- 
pominać go w razie gdyby znajdo= 
wał postępowanie jego  nielegalnem 
lub niewłaściwem. Co zuś do asy- 
stentów, stanowią oni tajną radọ 
generała i zwołują kongregncyą w 
razie śwmierci lub złożenia z godności 
tego dostojnika. Ze wszystkich ge- 
rerałów najdłużej  piastowali tę 
godność $. p. Beckx, Aquaviva, 
który od r. 1581—1615; t. j. przez 
lat 34 stał na czele zakonu i Vitele- 
schi, przodujący ma przez lat 30. 


——— 


Humor i prawda. 


Tak dobry, wesoł, łaskawy 
Czuły, żądny sławy, 
Cierpliwy, szczęśliwy — 
Bujnych włosów młodzieniec 


Jest, — gdy składa miłości wie- 
niec. 


"Tak ponury, zazdrosny 

Nieczuły — kapryśny, 

We wszystkiem nieznośny 

Jak harbuż łysy, hytry jak wąż 

Jest — gdy zwie się mąż. 
. Pani (do służącej, którą do słu= 
tby przyjęła). | 

Śniadamy zawsze o godzinie Bej, 
Służące: Dobrze pani, jeżeli nie 
zejdę na czas na dół, to proszę nię 
czekać za mną, 
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CHICAGO. 


Jeden z rzadkich, lecz nie- 


stety smutnych wypadków 
miał miejsce w miešcie na- 
szem oətatniemi czasy na 


Thro-#f niedaleko Kansas u- 
licy £ gdzie wysiadająca młoda 
19 letnia pani Minnie Bertrand 
śmiertelnie raniona  wystrza- 
łem z rewolweru przez męża 
jej 23 letriego Józefa, runę- 
ła na ziemię. 

Rzecz mniej więcej była 
tego rodzaju: Cztery lata te- 

mu Józef Bertrand mieszkając 
w tym samym domu co i 
Minnie Carrolls, zapoznał się 
z nią, a stosunek między nimi 
był w krótce tak poufały, że 
chłopiec — kochanek zmuszo- 
ny był postarać się o licencyę 
ślobną, wkrótce potem nader 
młoda para ta stanęła na ko- 
biercu ślubnym. 

Niestety, ze ślubem uleciała 
też i gorąca ich wzajemna mi- 
łość, wskutek czegó z rozpa- 

małżonek udał się do 
Cincinnati, podczas gdy Minnie 

tała u matki, gdzie po- 
rodziła dziecię. 

W jakiś czas później udała 
się ona do męża jej, lecz po 
miesiącu wróciła navowrót tu 
dotąd, lecz tą razą i mąż jej 
za nią przyjechał. 

Po kilka kroć starał się u- 
zyskać wstęp do doma żony 
swej, która napowrót u matki 
mieszkała, lecz aadaremnie ; 
kilka razy usiłował rozpocząć 
z nią rozmowę na ulicy, šle- 
dząc jẹ by tylko módz z nią 
pomówić, lecz ona zawsze od- 
powiadała na wszelkie prośby 
jego milczeniem. 

Doprowadzony do ostate- 
czności szalenie kochający Žo- 
nę swą Józef, wystarał się o 
rewolwer, a spotkawszy dnia 
14 bm. żonę swą właśnie 
gdy 2 tramwaju  wysiadała, 
rozpoczął znowu swe prośby 
i nalegania, a gdy na nie ża- 
dnej nie otrzymał odpowiedzi, 
dobył rewolweru i Przeszył 
kulą pierś młodej swej Żony. 

W zamiarze zabicia się 
strzelił i w pierś swą, lecz ku- 
la zemknęła się po kości i 
tylko lekką zadał sobie ranę 
— od powtórnego zamachu 
na Życie swe, zośtał przez 
obecnych powstrzymany i u- 
więziony. 

Pozostały chłopczyna z mał: 
żeństwa tego — jako sierota, 
zostanie u rodziców matki na 
wychowaniu — a nadziei u- 
trzymania przy Życiu nieszczę- 
śliwej — nie przypuszczają le- 
karze. 


— Zeszłego tygodnia are- 
sztowała policya dziewięciu 
malców wieku od 9 do 15 
lat, i przyszła tem samem na 
ślad dobrze z organizowanej 
bandy msłych złodziei. 

Operowali oni głównie w 
okolicy Law Avenue i W. 
Harrison ulicy, i kradli wszy- 
stko co tylko kraść mogli 
i kradzione rzeczy  odprze- 
dawali. Policya obwinia 
bardziej tych obywateli, 
którzy skradzione przedmioty 
odkupywałi, aniżeli malców 
samych, a za współwinnymi 
robi poszukiwania. 


— Idąc za przyjętą nieomal 
przez polityków  tutejszokra - 
jowych maksymą mer 
Roche, nowoobrany prezes mia” 
sta naszego, wymiata nieomal 
wszystkich ważniejszych i po- 
mniejszych urzędników, by 
miejsca wakujące obsadzić 
swymi faworytami, lub tymi, 
którym w zamian za pomoc 
przy wyborach przyrzekł kęs 
chleba. 

Między innymi J. P. Hand, 
Həynesi Purdy, naczelni urzę- 
dnicy urzędów miejskich, wnie- 
śli przymusową dymisyę, któ - 
ra rozumie się przyjętą zosta- 

Opinia publiczna gani gło- 
šno samowolne i nieuzasadnio- 
ne a wcale nieusprawiedli- 
wione działanie mera, który 
bez powodu ludzi zasłużonych 
oddala, by: bezwątpienia mniej 
„zdolnym i wypróbowanym si- 
łom powierzyć czynności włą- 
iciwe. 

Rozumie się, że główną sb 
odgrywa tu walka o kęs chle- 
ba — a prywata przedewszy- 
stkiem. 

Tək zwana  „Citizen's Lea- 
gue“ wniosła prośbę na ręce no- 
woukoronowanego burmistrza, 
„by usilnie się starał wykorze 
nić doioy szulerskie, publicznych 
kobiet, i wszelkie knajpy w 
których złe staje się publiczno- 
ści szkodliwem, jak też by 
prawo niedzielne odnośnie do 
knajp w całej pelni przepro- 
wadzić. 


Nader gorliwie zajmuje 
też Roche reformą sił policyj- 
nych a najgłówniej policyi 
tajnej. 

Koszta utrzymania detekty- 
wów kosztowały miasto rocznie 
$86,833, siły zatrudnione oka- 
zały się w wielu razach za- 
nadto niedołężne pomime sil- 
nego o bsadzenia posad. Mer 
Roche zamierza liczbę de- 
tektywów zmniejszyć, zatrudnić 
ludzi fachowo zdolnych i opę- 
dzić rocznie koszta sumą $20,- 
000. 


— Burzenie się dojrzałych 
mieszkańców naszego grodu 
szczególnie sił roboczych, ró- 
Żne strajki, nawoływania do 
związków, stowarzyszeń, w 
ogóle połączeń się w jedne 
odnośne grupy, tak przepełni. 
ły atmosferę, że nawet mali 
pucobuty miejskie niedawno 
temu wielki strajk ogłosili, 

Strajk tem groźniejsze przy- 
bierać począł rozmiary, że nie 
mała liczba tych małych ob - 
dartusów ze Sszczotkami, czer - 
nidłem itp. poczęło grozić 
naszym gogom ,dudes*, któ- 
rzy zwykle szczotek do czy- 
szczenia butów sobie kupić 
nie mogą lub nie chcą, że od 
tej a tej Mwili Żaden ze sto- 
warzyszonych butów nie wy- 
czyści za cenę niższą od 10 e. 

Szczęściem w samem łonie 
stowarzyszenia pogodzono `się 
dość szybko, i zadecydowano, 
aby, każdy członek pucobut 
wymierzał sobie sam sprawie- 
dliwość jeżeli za wyczyszcze- 
nie butów niedostanie. od wła- 
ścicielw tychże dziesięciu centów. 
O ile daje się to zrozu- 
mieć, podajemy następujące 
zajście: 

Jeden z groserników na 
West Side, przywołał przypad- 
kowo do siebie chłopczyka 
pucobuta, lecz który należał 
do stowarzyszenia (,,The, boot- 
blacks Union“).  Wyczyszczo- 
ne trzewiki ślniły się w słoń- 
cu, robota okazała się być do- 
skonałą, grosernik jednak wy- 
jął tylko pięciocentówkę i tę 
chłopcu podał, na co tenże od- 
rzekł: 

„To nie dosyć, należę do 
unii która nakazuje mi żądać 
10 c. Proszę się nie naigra- 
wać, bo my także coś znaczy- 
my 1a 

Nieczuły i lekceważący gro- 
sernik zamiast dać chłopcu 
żądane 10 c. wyśmiewać go 
począł, na co ten Rycerz 
szczotki odrzekł: 

Say!! patrz! jeżeli mi na- 
tychmiast nie dodasz drugie 
5e., to ci kamieniami w skła- 
dzie okna powytlukam. 

Groźba skutkowała, otrzy- 
mał „Rycerz“ to, co żądał. 


— Podczas gdy krwi i 
mordu chciwy anarchista nie- 
miecki J. Most we Philadel- 
phii prawi obrzydłe i naigry- 
wające się z prawa mowy, bro- 
niąc niejako sprawy anarchi- 
zńu, anarchiści  chicagoscy 
wyczekują powtórnego wyroku 
od najwyższego trybunału Sta- 
nu Illinois. 

Sprawa ich zdaje się nie 
obiecywać dobrego albo przy- 
najmniej znośniejszego wyro- 
ku jak potwierdzenie wyroku 
śmierci, pomimo że Most a 
postoł niemieckiej sprawy i 
prawdziwej swobody utrzymu 
je, że za zabicie policyanta w 
Chicago nie powinno być wię- 
kszej kary jak za zabicie psa 
lub cos podobnego. 

W ogóle opinia publiczna 
jest tego mniemania, że wy- 
rok pierwszy zniesionym nie 
zostanie, a apostołowie anar- 
chizmu uwisną na szubienicy. 


Pierwsze i okazałe rewie woj- 
skowe w Stanach Zjedno- 
czonych. 


Pomimo, że obchód półwie- 
kowęj pamiątki założenia mia- 
sta Chicago przeszedł nieomal 
niespostrzeżenie, starają się 
obywatele tutejsi, o okazałe 
uczczenie tak miłej pamiątki 
w czasie jesiennym. W celu 
tym wysłana już była deputa- 
cya jeszcze w marcu, do Wa- 
shingtonu, gdzie rzecz przed- 
stawiona uzyskała zupełne po- 
parcie rządowe. 

Z pewnych wyjaśnień jene- 
rała A. L, Chettain podajemy 
co następuje: Komitet został 
wyznaczony w celu zbierania 
składek, pomiędzy tutejszy mi 
oby watelami względnie prze- 
mysłowcami, a które mają 
dosięgnąć sumy 125,009 do- 
larów. Obecnie zebrano już 
dość sporą sumę, hoteliści tu 
tejsi są ną liście składek ze 
sumą Od $3.000 do $250, inni 


kazałe sumy ofiarowali; w o- 
góle komitet ma nadzieję, że 


> . 
przemysłowcy nie mniej o- 


się | suma zebrana przewyższy su- 


mę pożądaną. 

Pieniądz zebrany ma być 
użyty na cele potrzebne do 
przygotowań odnośnych, mię- 
dzy innemi $25,000 zostanie 
przeznaczonych na nagrody 
najlepszym  rozmaitej broni 
kompaniom wojskowym jak 
też i kapelom, 

Oddziały wojskowe do za- 
mierzonych rewii sprowadzo- 
ne zostaną z całych Btan. 
Zjed., Canady i Meksyku, jak 
również odnośny komitet czy- 
ni starania by módz otrzymać 
kompanie wojsk niemieckich, 
francuzkich, włoskich, austry- 
ackich itp.; w ogóle oddzia- 
łów rozmaitej broni, i różnych 
państw. 

By tak znaczną liczbą wo- 
jowników pomieścić, wynajęto 
na ten cel 40 akrów roli, 
cztery mile za miastem poło- 
Żonej, ma której staną baraki 
i potrzebne budynki, a kom- 
pania kolejowa „Lake Shore* 
obowiązuje się zatrudnić tyle 
lokomotyw, że dziennie 45,- 
000 ludzi zwiedzających mia- 
sto będzie mogło przyjeżdżać i 
odjeżdżać z miasta. 

Skoncentrowane siły woj- 
skowe  wyprawią pierwsze 
wielkie rewie w kraju co się 
okaże, rzecz naturalna—czemś 
niebywałem dotąd, a miasto 
Chicago nabierze jeszcze wię- 
kszej sławy światowej. 

Z nastaniem  stósowniejszej 
suchszej pory obiecuje komitet 
odnośny gorąco się czynno - 
ciami mu powierzonymi zająć, 
by ile możności pajlepszy re- 
zultat mógł dostać się w u- 
dziale młodemu  solenizantowi 
tj. miastu Chicago. 


Nowy podział miasta Chicago. 


W izbie reprezentantów w 
Springfield, lIl., przeczytano 
po drugi raz już wniosek do 
prawa podany przez Clark’a, 
którego celem jest powiększyć 
liczbę okręgów (wards) w 
Chicago — zamiast 18 ma 
ich być 25. W tym tygodniu 
wniosek ten zostanie miezawo* 
dnie ostatecznie w izbie przy -. 
jętym. W senacie został czy- 
tany po „drugi raz dzisiaj (we 
wtorek). Potrzeba zmniejsze- 
nia okręgów czyli powiększe- 
nia ich liczby jest widoczną. 
Są atoli tacy, którzy wystę- 
pują przeciwko temu, twier - 
dząc że tym sposobem mia 
sto będzie musiało płacić wię - 
cej, bo będzie miało 14 alder- 
manów więcej. Wydatek ten 
nie byłby zbyt wielkim, gdyż 
jak wiadomo, aldermani do- 
stają tylko po trzy dolary za 
posiedzenie. Inni powiadają, 
Że przez powiększenie liczby 
aldermanów łatwiej będzie 
przekupić radę miejską. Nam 
się zdaje, że przeciwnie tru- 
dniej będzie przekupić radę, 
gdyż, gdyby się składała z 
50 aldermanów  korporacya 
ta lub owa, któraby sią stara- 
la to uczynić, musiałaby być 
pewną 34 głosów, aby prze- 
prowadzić jaki wniosek pomi- 
mo „veto“ mera, podczas 
gdy teraz 24 głosy wystarcza- 
ją dlą przeprowadzenia jakie- 
go prawa. Zresztą konsty - 
tuenci będą Jepiej mogli znać 
swych aldermanów, gdy war- 
dy będą mniejsze, bo wiado- 
mo jest, że aldermani zastę- 
pujący ludność wielkich ward, 
nie rozwijają należytej 
energii i czynności. Za przy- 
kład służą piąta, szósta, Bió- 
dma, ósma iczternasta warda, 
których ludność wciąż się- u- 
skarza, Że kanały odchodowe 
nie wystarczają i że dla tego 
stosunkowo . więcej u? 
miera ludzi, jak w innych 
wardach. Chicago liczy obe- 
cnie około 750,000 mieszkań 
ców; podług nowego planu 
przypadałoby więc na jednę 
wardę około 30,000 ludności. 
Doświadczenia w 11 i LAtej 
wardzie okazują, że liczba ta 
jest zupełnie wystarczającą. 
Czem prędzej wniosek Clark'a 
stanie się prawem, tem lepiej, 
bo tem prędzej komitet wy- 
borczy rady miejskiej mógłby 
się zająć pracą potrzebną dla 
nowego podziału miasta. 


———— z 


AMERYKA. 


Banda złodziei kolejowych. 


Mniej więcej od roku 1884 zaw 
uważono na linii kolejowej „Pan 
Handle‘ pewne zawsze niedokła- 
dności i braki, jak też często ća- 
lono się na kradzieże, których 
sprawców nigdy wyśledzić nie było 
można. Od czasu trzech miesięcy 
ustauowiła rzeczona kompania kom 
lejowa na . calej  pensylvańskiej 
linii detektywów, gdyż kradzieże 
ostatniemi czasy poczęły sięgać. ko- 
losalnych rozmiarów. 


Nadspodziewanie wykryto 
szajkę złodziei, złożoną wyłącznie 
tylko z urzędników tejże kolei, od 
konduktorów począwszy, aż do rąk 
pracujących w magazynach 
wszystko tworzyło jeden węzeł 
i do wspólnej kradzieży sobie dopo- 
magało. 

W dniu 11 kwietnia policya za- 
opatrzona w potrzebne waranty 
rozpoczęła hurtowne aresztowania 
urzędników kolejowych, a każdy 
pociąg przybywający do Pittsburga 
Pa., zostawał przez policyą otoczo- 
ny i wszyscy na nim znajdujący 
się urzędnicy i słudzy kolejowi — 
aresztowani. 

Procedura ta odbywaja się od 
godziny Śtej wieczorem do woze- 
snega ranka dnia następnego, a 
liczba aresztowanych dosięga setki. 

Szkoda wyrządzona kompanii 
przez zatrudnianych złodziei, dosię - 
gnie prawdopodobnie pół miliona 
dolarów, a- kradzieży ulegało 
wszystko co tylko może być koleją 


istną 


itp., 


przesyłane. 

Nawet mleko — jarzyny 
kradziono, nie mniej jak mae 
szzny do szycia, broń, wódkę wy- 
taczano z beczki za pomocą słomek, 
w ważniejszych razach rozbijano 
wagony, donosząc potem o ró- 
żnych nie byłych wypadkach i zda- 
rzeniach, do kompanii. 

Skradzione przedmioty sprzeda 
wano przeważnie w Denver Col., 


gdzie było główne ognisko rabusiów. 
Między aresztowanymi jest też ich 
przewódzca J.R Dunlap. 

Poszukiwania w Pittsburga w 
domach aresztowanych są na po- 
rządku dziennym a policyi udało 
się dotąd wiele z kradzionych 
przedmiotów zabrać, — Niejaki W. 
Collins z Dennison miał u siebie 
na składzie ogromną ilość  materyi 
jedwabnycb, wartości kilka tysięcy 
dolarów. 

Na całej linii kolejowej robią 
poszukiwania, które w ogóle po- 
myślnym uwieńczane są skutkiem, 
a w domu każdego 
znajduje policya przedmioty 
dzione. 

Dalsze aresztowania są na po- 
rządku dziennym, a reszta wionych 
lecz jeszcze nie uwięzionych zło- 
dziei, grozi odnośnym urzędnikem 
w listach bezimiennych śmiercią, 
jeżeli dalszych badań 
nie przestaną. 

Również od głównego zarządu 
okradanej kompanii zostało wydane 
rozporządzenie, by wszelkie osoby 
posiadające przedmioty skradzione 
przez złodziei kolejowych, odesłały 
takowe w przeciągu 5 doi pod a= 
drezem: E B. Taylor, Superina 
tendent of Package Room, Union 
Depot, Piltsburg. 

W przeciwnym razie nowe are- 
sztowania współwinnych zostaną 
przedsięwzięta. W mieście St. 
Louis ma rzeczona kompania 40 
podejrzanych domów, w których 
mają być przechowywane rozmaite 
skradzione przedmioty, a rewizya 
policyjna ma być wkrótce. przedsię- 
wziętą. 

Przesłuchiwania 
są w toku. 


aresztowanego 
skra- 


i aresztowań 


aresztowanych 


Osadnicy w Winnebago, Dakota. 


Z Pierre, Dak., na dniu 18 bm., 
donoszą co następuje: 

Jedenasta kompania piechoty 
kompletnie uzbrojona przybyła čo 
Fort Sully, zkąd pod komendą ka- 
pitana Myers uda się w czasie 
najkrótszym na indyańską rezerwa. 
cyę w Winnebago zwaną 
Creek*', aby białych 
tamtejszych 
wyrzucić. 

Prezydent Arthur w proklamacyi 
swej, z dnia 24 lutego 1884 r., 
zezwolił na osiedlenie się białym, 
prezydent Cleveland unieważnił je- 
anak rozporządzenie swego poprze» 
dnika, wskutek czego wybaczy tam 
niepokoje. | 

Osadnicy, któczy przez czas nie- 
omal trzyletni, na dobre się zago»- 
spodarzyli,  pobudowali domy i 
tysiące akrów roli mają pod upra- 
wą, wzbraniają się ustąpić z 
miejsc osiadłych, a wskutek pod- 
mawiań przez agentów, |Indyanie 
dopuszozają się najokropniejszych* 
bezprawi. 

Osadnicy zaopatrzeni w broń w 
ogóle czynili, i czynią  najrozpa» 
czliwsze środki obrony, Tndyanie 
jednak nietylko palą budynki äle 
i zboże na polach, a ludzi pochwy- 
conych poniewierają. 

Wszystko przemawia za bieday* 
mi osadnikami, którzy przez nowe 
rozporządzenie tracą zagrody, nic 
to jednak nie pomaga, prawu musi 


„Urow 
osadników 


ztamiąd przemocą 


się stać zadość a wysłane wojsko 
ma nakaz użycia broni, w razie 
gdyby osadnicy nie chcieli ustą. 


pić. 

Zachodzi obawa, że krwawe sto- 
czą bitwy osadnicy z żołnierzami, 
gdyż nie myślą dobrowolaie z osad 
ustąpić, lecz uzbrojeni oczekują 
wojska. 


Królowa Kapiolaui. 


Na okręcie „Australia“ przyby- 
ła do San Francisco królowa ka- 
piolaui z Honolula. 

Otoczenie jej stanowią damy 
dworskie i księżniczka Lili no» 
kalaui. Królowa ta jest obecnie 
w drodze do Londynu, gdzie chce 
być obecną na obchodzie  jubileu» 
szowym królowej angielskiej jaki 
ma się odbyć w miesiącu czerwcu 
t. r 

Po drodze zwiełdzi tak rzadki 
gość i Washington, w celu odwie- 
dzenia prezydenta St. Zjed., z po- 
wrotem z Anglii zamierza zwiedzić 
inne ważniejsze miasta świata, 
gdyż dotąd królowa ta nie wydalała 
się nigdy z granic jej królestwa. 


| również znajdując imię p L aB uy, 
| cieszymy się, że możemy Roda- 


Pojedynek na pięście. 


W Alden, Pa., dwaj górnicy 
tamtejsi Patriók Conners i Zebue 
lon Evans stazali się równocześnie 
o względy niejakiej panny Kucyi 
Adams. 

Obaj rywale starali się wzaje- 
mnie w oczach panny oczerniać, w 
czem Conners bardziej  celował, 
panna jednak Eyansa  łaskawszem 
i milszem okiem przyjmowała. 

W rezultacie obaj rywale wy- 
zwali się na walkę na  pięście, 
zwycięzca miał mieć pierwszeństwo 
do ręki ukochanej. 

Przez dni kilkanaście obaj rywa- 
le ówiczyli się w walce na pięście, 
a kilka dni temu zeszli się na o= 
twartem polu niedaleko mieszkania 
panny. Evans zwyciężony 
i ciężko pobity, został z pola do 
domu zawieziony. 

Dowiedziawszy się o tem Kucya, 
wyraziła swę niechęć ku obom, 
a ojciec jej zabronił konkurentom 
tym wstępu do domu swego. 


Flaga amerykańska w Maroko. 


Ostatniemi czasy pisma europej- 


skie poruszały i krytykowały sto - 
sunki marokańskie, przedstawiając 
ją w świetle pełnem grozy, a pro: 
tektorat Stan. Zjednoczonych za~ 
rzucony był najstraszniejszemi za» 
rzutami. 

Tak w Maroko jak też i wielu 


innych afrykańskich i azpatyckich 
prowincyach mają zastępcy państw 
zagranicznych tj. konsulowie prawo 
bronienia. stosunków ludzi uważanych 
jako obywateli tego lub owego 
państwa. Między innymi wykryto, 
że pod protektoratem flagi Stanów 
Zjednoczonych w stołecznem  mie- 
ście marokańskiem Tanger, dzia 
ły się okropne nadużycia a szcze” 
gólnie pod zarządem usuniętego z 
urzędu konsula F. A. Mathews. 

Konsulat rzeczony popierał dąże 
nia i presye tamtejszych lichwiarzy 
angielskich, którzy mieniąc się być 
obywatelami amerykańskimi pod 
jego opiekę się uciekali, niestety 
by gubić swe ofiary. 

Licbwiarstwo w Maroko kwitnie 
w najlepsze, dłużnik nie mogący 
opłacić na czas oznaczony procen- 
tów, lub dłużnego kapitału, bywa 
bez miłosierdzia w loch podziemny 
wtrącony i w łańcuchy okaty, i 
pozostaje tam tak długo, dopókąd 
familia w możliwym razie nie złoży 
należnego długu. Ofiarami podo= 
bnego postępowania są zawsze nie” 
omal krajowcy. 

Jeden z tamtejszych wpływowych 
krajowców imiemiem Perdikaris, 
widząc okropne te nadużycia li- 
chwiarzy wystąpił czynnie przeciw 
ko łotrom, ci jednakże kazali go 
wtrącić do więzienia, z którego do: 
piero władze amerykańskie go 
wydobyły. 

To dało bowiem początek roz - 
głosowi, który niebawem poruszyły 
gazety europejskie, potem amery- 
kańskie, a Stany Zjednoczone zo- 
stały tem samem  zniewołone, do 
wysłania tam komisygi szczególnie 
do Alkazar Kebir by staa rzeczy 
zbadać na miejscu. 

Rezultat badań niestety potwier= 
dził pogłoski, a nadomiar grozy 
komisya podała dokładne sprawo- 
zdanie o niesz:zęśliwych Marokań - 
czykach jęczących w lochach wię» 
ziennych. 

Kilku z nich uległo okropności 
położenia, wielu było okutych w 
łańcuchy — do murów przywiązani, 
wielu ionych gniło w celach mo» 
krych i zanieczyszczonych, głodzeni 
i dręczeni. Wszyscy zostali na- 
tychmiast przez władze amerykań" 
skie uwolniwi a jednego z głó 
wniejszych lichwiarzy nazwiskiem 
Tengimea, który mieni się być o- 
bywatelem amerykańskim uwięzio» 
no. 

Główna wina niezaprzeczanie cię” 
ży na opieszałości rządu Stanów 
Zjednoczonych,  poczciwi jednak 
Marokańczycy chwalą pod niebiosa 
dobroć władzy, którą podług ich 
mnieraań położyła koniec okropno- 
ściom pod jej ste bz dokonya 
wanych. 


Springfield, LIL. 


Na dniu 21 ox, między innemi 
sprawami, została też  przeczytaną 
potwierdzona przez.  gudernstora 
stanu nominacya sędziów w Chica- 
go; którymi są na  połudaiową 
dzielnicę: David O”Lion, John K. 
Prindiv lle, H. B. Brayton, R. H. 
White, R,-W. Smith, Tomasz Brad. 
well, na dzielnicę zachodnią: Da. 
niel Scully, Məx Eberhardt, 
Charles, I- White, J. M. Doyle, 
M. LaBuy i Tomasz Blum; na 
dzielnicę północną: D. L. Whee- 
l:r, *E. O. Hamberger, George 
Kersten; Judson F. Young i Toe 
masz Sweeney. 

Listę powyższą podajemy, dla 
powiadomienia interesowanych, jak 


kom udzielić tak miłej wieści, że 
Polak zasiada ma tak honorowem 
i zaszczytnem stanowisku w mieście 
Ch cago, tej prawdziwej Metropolii 
polskiej w Ameryce. 


` Burza. 


W dniu 22 bm., nawiedziła stra- 
szna burza połączona ze śniegiem 
Jub gradem — stany Kentucky, 
„Missouri, Arkansas i Kansas. 


Szkody wyrządzone nieomal opi 
sač się nie dają, tysiące drzew zostało 
wyrwanych z korzeniami, całe pa- 
sma lasów zaiszczone na obszar od 
pół do jednej mili, i w ogóle do- 
my, kościoły, ludzie i zwierzęta 
porwane siłą cyklonu były unoszo - 
ne w powietrze i zraszone padały 
na ziemię. 


są zbyt błache, kraj nie ma z tego 


EEN WZOROWE ZARZADZANIE Z nz 


Z wielu miejscowości donoszą o 
pożarach, które powstały przez ude» 
rzenie piorunu a strata w życiu 
ladzkiem zdaje się być też znaczną, 
bo dotąd donoszą © 25 zabitych i 
zaginionych mieszkańcach tamtych 
okolic. 

— I w Illinois „cyklon** dał 
się we zuaki w powiecie Wabash w 
nocy na 23 kwietnia. Dwie osoby 
zostały zabite a cztery pokaleczone. 
Około sześć domów farmerskich zo 
stało zniszczonych a tuzin lub wię: 
cej postradały swe dachy. Każda 
stodoła i każdy płat znajdujący się 
w drodze burzy, został zniszczony i 
kilkanaście sztuk” bydła zostało 
zabitych. Strata wynosi prze. 
szło $50,000. 


San Francisco. 


Na dniu 21 kwietnia przybył do 
San Francisco z Chin i Japonii 
okręt „Sydney“ wioząc 180,v00 
srebrnych dolarów handlowych, 
w celu wymiany na dolary w kur- 
sie będące, 

Na okręcie tym znajdował się 
też "pruski książe Leopold i książe 
Alojzy Esterhazy, którzy odbywa- 
ją podróż na około Świata. 


Washington, 22 kwietnia. 

"Na rezerwacyi indyańskiej tak 
awanej „TURTLE MOUNTAIN", która 
jest obszaru 1,000,000 akrów ziemi, 
znajduje się obecnie nie więcej jak 
300 dusz -indyańskich szczepu Chip» 
pewas. 

Ostatniemi czasy wniesiono do 
ministerstwa spraw, wewnętrznych 
petycyę, by ziemię tę rozmierzyć i 
oddać pod uprawę osadnikom ame- 
rykańskim, względnie ludziom bia 
łym, którzyby ziemię tę ż korzyścią 
dla kraju obrabiali. 

Sprawę tę poruczono gruntowe- 
mu komisarzowi jeneralaemu, który 
ma zarządzić wymiar 
w pewnej tylko części; stanowczej 
decyzyi oczekiwać należy, aż przy 
powtórnem zebraniu kongresu. 

Wymagania 300 dusz indyańskich 
na tak kolosalnem obszarze ziemi 


żadnych korzyści, owszem jeszcze 
półdzikich leniuchów tych żywić i 
odziewać musi. 

Podług wszelkiego prawdopodo- 
bieństwa Indyanie ci zostaną do 
innej rezerwacyi przedzieleni, a 
ziemia zostanie oddana pod upra- 


wę. 


Nieszczęście kolejowe. 


Pięćdziesiąt mil od Pittsburga 
obok stacyi „„Faller station** po* 
ciąg ciężarowy kolei „Pittsburg 
— Keesport &  Youghiogheny* 
uderzył w ogromnej wielkości 
bryłę kamienną, która bez wątpie= 
nia zesunęła się z sąsiedniej ska_ 
listej góry na tor. 

Lokomotywa roztrzaskaną została 
na drobne kawałki, trzech z ludzi 
tj. palacz i dwóch  hamowników 
zostało na miazgę zgniecionych. 

Maszynista wyrzucony został 
wodę sąsiedniego moczaru i 
trudnością przez 
rannych urzędników wydobyty. 


Pożary i nieszczęścia. 


W dniu 15 bm., powstała w 
miejscowości St. Clairsville w West 
Virginii trąba powietrzna, która 
na praestrzeni 20 milowej zrówna- 
ła wszystko z ziemią do tego sto 
pnia, że kamień na kamieniu nie 
pozostał. 

Budynki, bydło, ludzie, drzewa, 
wszystko to porywane siłą wiatru, 
unoszone było w powietrze na 
odległość kilku mil, Mieszkańcy 
kryli się po piwnicach. 

Szkoda w budynkach wynosi 
do 200,000 dol., około 100 do- 
mów zostało zburaonych nie licząc 
w to budynki fabryczae — i mły- 
ny. 

Wielu z ludzi odniosło ciężkie 
uszkodzenia c'ała a rzeka przedzie” 
lająca miasteczko Martins Ferry od 


St. Clairaville była pokryta pły” 
wającymi kawałkami domów i 
sprzętów. 


— W Minneapolis, Mian., zosta» 
ła familia strażnika imieniem Hil- 
roy okropnem nawiedzona nieszczę- 
ściem. 

Mniej więcej tydzień temu sie. 
tmioro jego dzieci zachorowało 
ua szkarlatynę. — Po upływie 
kijka dni czworo umarło, a poso- 
ciała troje walczą 22 śmiercią. 
Ponieważ nawał nieszczęść #7- 
czerpał zasoby materyalne Hilroy 2, 
dobroczynni sąsiedzi niosą ulgę 
nieszczęśliwym rodzicom. 


— W czasie buczy w Piksville Cec- 
tien, N. C. uderzył piorun w dom 
farmera Taylor Eastman, wskutek 
czego ojciec i syn zostali na miej- 
scu zabici a matka z dziewozynką 
ogłuszeni. 


Słowo porady dla pedróżnjącej 
publiezności. 


"Turyści, emigranci i marynarze znajdują, 
iż Hostetter's Bitters żołądkowy (Hostetters 
Stomach Bitters) . jest medyczną zasłoną 
przed niezdrowymi wpływami, iż na niego 
mogą się spuścić, ponisważ. usuwa 
skntki zatrutej atmosfery, niezwyczajnej 1 
(niezdrowej) dyety, złej wody lub innych 
rzeczy szkodliwych zdrowiu. Na długich 
podróżach w szeroko ścizch geograficznych 
blizkich równika, jest szczególnie użyte- 
cznym jako środek prewencyjny na choro- 
by febryczne, żołądka, wątroby i wnątrzao* 
ści, do których skłonni są ci co poónodzą 
z kiimatu umiarkowanego, przybywających 
lub pcdróżujących w takich krajach, jest 
doskonałym środkiem  protekcyjnym na 
wpływ ogromnego zimna, nagte Zzmiany 
temperatury, wystawienie się na wilgoć 
lub wielkie zmęczenie, Nie tylko prze- 
ciwdziała na przerywane i powracające fe- 
bry, lecz wykorzenia je; fakt to, który jest 
motorycznym od wielu lut przeszłych w 
północnej j południowaj; Ameryce, Meksyku, 
Wschodnich Indyach, Australii; i iunyeh 
krajach, 


rezerwacji 


w „| 


pozostałych nie, 


8 g erer 


L 


komunii św. 2 podpisami (osobno) 
po polsku, angielsku i niemiecku w 


l.  oOŚREDNIK POLSKO - ANGIELSKI, książ. 


46 Kto nie ma papierowych 
pieniędzy a nie może wykupić 
„Moncy Order* niech przyśle na 
książki lub Gazetę wartość w mar- 
kach poeztowych (Post 
których može kupić na każdej 
poczcie. 


stamps), 


PESEN 


OBRAZY 
POLKS0-NARODOWE, 


któremi każdy Polak 


w Ameryce 


powinien swój pierwszy pokój 
przyozdobić, do nabyca w księ- 
garm Poskiej W. Dyniewicza. 


I 
Matki Bozkiej Częstochowskiej, 
z herbami Polski, Litwy i Rausi, w 
sześciu kolorach, rozmiara 19 X 24 
cale po c. 75 
II 
Jana IIl Sobieskiego, pogrom- 
gy Turków pod Wiedniem, w pię- 
ciu kolorach, rozmiaru 24 X 30 ca- 
li po c. 75 


III 


Tadeusza Kosciuszki, bohatera 
Polski i Ameryki w siedmju kolo- 
rach rozmiara 18 x2£ cali po  «.75 


Pamiątka przyjęcia pierwszej 


dziewięć kolorach rozmiaru 104 X 15, 
po c. 15 


KATALOG 
drukowanych w drukarni „Sazety Polskiej” 
WŁ. DYNIEWICZA, 

W CHICAGO. 


KSIĄZEK 


a dla Polaków w Ameryce dla łatwego nau- 
zenia się DO angielsku z opisaniem każdego 
ryrazu, jax się ma wymawiać; wypracował 
Y. Dyniewicz, przejrzane,poprawione i gna- 
znie powiększone, a mianowicie dodane sz 
tzmowy i różno listy w polskim i angiel- 
È  RZYEU.sseeienenrinnnen errenneren % 
2 ŻOŁTY GENERAŁ, z opowiadań wieczornych 
spisane przez Wł. Łozińskiego.....------ . 40 
8. KSIĄŻKA DO NABOŻZŃSTWA Rację 
450 stronnic drobnego druku, zawierająca na- 
bożeństwa na każdy dzień całego, roku, do 
Mszy éw., Spowiedzi, Komunii, Lit-nie, Nie- 
szpory łacińskie, Drogę krzyżową, v pieśni 
łacińskich, 42 pieśni polskich, Kalendarzyk itd. 
wydanie dla kobiet 1.50 
+ BIALI ICZARNI, powieść z ży: cia Ape 
ekreślił Jou Sygma 
5. GAŁĄZKA CIERNIOWA, | 
linę z L. Wilkcńską ....... 
+ PIĘĆ P. mINUS JEDNO R. Wielka Zał 
Zi) wspoianień ojczystych, spisana przez Jul. 
BoraiBA......2. 2420220000 eee esen 003944 Co 
1. EWIAT NIEWINNOŚCI, książeczka do ņā- 
bożeństwa dla ĉzieci, osobne wydanie či 
chłopców i osobne dla dziewcząt po..... c. “25 
3. ŻYWOT GENOWEFY powieść moralna bar- 
dzo wzruszająca z starożytnych czasów. .c. 80 
Je ELEMENTARZ POLSKI, czyli nauka czyta- 
nia, pisania i rachowania dla szkół katolicko 
polskich w „a wnpecews W. Dye 


wieść przez Pau- 
s $ c. 40 


10 he ELEMINTARZYK Polski wypic 
wał Wł. DyniewicZ........srerssseerereres 


il. KATECHIZM dla szkół katolścko polekich w 
AJMOGTYOB 2. sans TR > spopi(cdY „8 

18. POENA HISTORYA o vieryłiwej Helen i 

córce króla Antoniusza......-.--+++»***+ 

18 BÓŻANTRO ŻYWY cat reguły Roadon 6. 
z modlitwami na lity tydzień. poi 
kilku pieśniami do Matki Borkićj . . 0 

ié- LUDZIE LEŚNI i Wieszcze dzieci c.5 
15. WYPRAWA NA SYBIR i OSTATNIE CHWI 
LE SZPIEGA przez Alex. Bednmwskiego c. 5 
ŚLUB KKÓLEWSKI, WARSZAWA DNIA 
6KWIETNIA I BOLESŁAW ŚMIAŁY, król 
Polski, przez Alex. Bednawskiego . c. 8 

-. WYPRAWA PO ŻONĘ, według "opowiadania 
starego organisty Franciszka „m "e Zby 
spisal Paweł Gawrzyjelski ....... . 10 


16. 


ryce przez W. Dyniewicza ...... . 


POWINŃSZOWANZA dla rodziców i i innych 
drogich osób .... 


PROROCTWO Michśldy, Asbiowej ze pike c. pr 
SENNIK, czyli wróżenie ze snów ...... €. 15 
ŻYWOT św. Wincentego a Paulo ........ ©. 10 
DOKĄD IDZIESZ . - 0.5 


LISTEK WŚRÓD BU RZY, epizod z ; wojny 
czyłi dziwaczne podróże i figle- .... 
= 
ilkoń, 
skiego . 


Trancnzko-prucxiej . 

MYNHAUSEN nowy, ten z długim norem, 
2 „1 

HRABIA PAROBKIEM U KMIECIA, 

m Me A z Remot pk, 

JAN ORL IK, "znalezione dziecko w i 'etäzie 

orlem 


s 


| 14. DZIEJE NARODU POLSKIEGO przez - 

. Chociszewskiego.  Qzdobione 78 obraz- 

LL RET a PNE OT 2 c. 40 

75. SYN BUKIISTRZA. Obrazek z pistma 
przeszłości, pzez F.-Choińskiego.. © 

76. KONIK ZWIERZYNIECKI. Powieść i „Obraz 


Kucza 
| 101. The 13 day of Se pis |. 1868, is the 200th an- 


rza. 
Ww mocnej. „Opraw ie zę złoconym ytuli- 
Fiem.. z p DnA gee me 
z JÓD TULACZ ^. rówki swe po 
0 5z Z PRZYGÓD 1 opisał W. Kirtowski. >= 
pojedyńczego egzemplarza.. ssaass 0 MB 
115. KSIĄŻKA ZBIOROWA. Zawiera: 1 Spo 


ARYE POLSKIE, zebrane dla Polonii > w w Ame. 


przez Sierpińskiego. ........-+--1-++1+«< 

. MARCIN MRĄGA. Poewiastka historyczna z 
ziemi kaszubsk iej, pr” „a sdnoh Gagat A 
Ryciną.).. 

Ę HISTORYA o o Książęciu Styltrydzie i nę 
jego Brgowiku......20--++>ese+aWon 0-22 „0 

. ABECADŁO z obswzkami treści reli Gua dla 
dzieci po.skich w Ameryce. Przez day 
T sie 5 5a +00 PÓZ E ŻAK OWÓCA 

. ODGŁOS Z ZA MORZA. Poezye poko amery- 

e 

Użyteczne rady i 


kańskie. Napisał Paweł Gawrzyjelski.... 
. PRZYJACIEL DOMOWY. 
wskazówki o domu i gospodarstwię, zebrane 
przez Gazetę Polską. .......-------- +--- c. 3 
. SOBIESKI POD WIEDNIEM. AREE ya w pi? 
ciu aktach, napisana dla szkół polskich w Fót- 
nocnej Ameryce. przez K. K 30 
. JAN II! SOBIESKI, król polski, Parr i 
ściaństwa pod Wiedniem...........---- -» „10 
. ZANK nad Czarnem Morzem. Powie "e ory- 
ginama przez * „ * . 40 
. OBRONA św. Częstochowy, historya pans na 
a prawdziwa o Jacku Brzuchańskim, miesz- 
czáninie Częstochówskim, na cześć i chwałę 
Boską a dobrym ludziom na pocieszenie opo- 
wiedziana przez Józefa z pod 1 Krakowa z3 T 
Sopas S aS SZA © 10 


cinami. 
x BARTOSZ GŁOWACKI, 
chcenie. (Nobilitacya.) Ustęp z dziejów 
roku. Z trzema rycinami....--+-.--:-- 
. GRAMATYKA POLSKA ułożona przez są 
dozego p "—aE = języka pol- 
skiego i literatury. Dru 


czyli ostatnie uszla- 
A Ę 


owana dla szkoł pol- 
skich w Ameryce, z wydania ty ynastego, w 
mocnej oprawie......... < EE) 
. PRZEKLĘTY SZC ZU PAK. „e. 10 
. STACYE czyli droga krzyża Jezusowego oå 
prawiane w archidyecezyi gnieźnieńsko-poz- 
nafńskiej. Z czternastoma rycinami.....c. 10 
J. M. J. Książka zawierająca Koronkę, No- 
wenn 
Józefa. 
. BUSTACHIUSZ. Powięść s pierwągych wie- 
ków ohrwańcikógtwa. Prees W 
wefy ì Koszyka Kwiatów.........-++--++ c. 8% 
. NIEFRZEPŁAGONY PIERŚCIEŃ, czyli kto 
ma szczęście, ten prowadzi swą ulubienice do 
domu. Dziwna powiastka o ubogim OWA 
i Zulimie, córce sułtana tureckiego. -c 15 
. HISTORYA o rycerzu złotoskrzydłym, © por 
wanej dziewicy z drogim klejnstem i złotym 
zamku. Opowiedział I. Danielewski. .....€. 10 
TANIEC ŚMIERCI. Opis wszystkich stanów 
od papieża aż do kmiecia, jak ich śmierć do 
pa o NPD RE S CT c. 10 
. O KASI, ładnej ziewczynie.....-...m..-C. *0 
POWIEŚĆ o -.unqu życia Piłata Pontskiego 10 


KOSZYK: KWiATÓW. Powieść przez Bs. 
Schmidt.... $ 


SZKAPLERZ WIARUS: N powi żeść obyczajowa 


ORCS Soola S 1 z do warhe 


hiia 


przez Józefa z nad Obry 


2 


Łozińskiego, mocno oprawna z złoconym ty, 
tulikiem $1.75 

ULICA NAD WISŁĄ, Krotochwila w dwócb 
aktach ze ; hay napisana przez Karola 


100. 
„c. 50 trzy za jednego $1. 


niversary ofone of the grandest events in hi 
story. John Sobieski, King of Poland, conquers 
the Turks under the Wa'ls of Vienna Sept. 12, 
1688, and Forever after Relieves the whole 
Christian World from the Iron Yoke of the 
DUUEB: + - 152 s © 10 
» 102. SMOK we wsi, pe | strach z ma wtólkówi oczy, 10 
103. PIERWSZE WOJNY ERZYŻOWE. z doaat- 
kiem krótkiej wiadomości o REESE c. 10 
104. KSIĄŻKA PUNATOWANIA.. «e. 10 
105, HISTORYA o siedmiu m ,górcach w tęwakina 
jezyku „Historyja septyniu Mokitojn iź Lan- 
kiszko ant Letuwiszkos kałbos pes Angan 
na Zeytz, zakonika Piardeta.”. „c. 50 
106. JOZAFATA DOLINA czyli Sąd Ostatecený 
napisał x. Feliks Gondek, Pleban z Kanya 
nowic, Dyecezyi Tarnowskiej 8: 
ZAMEK DUCHÓW, czyli podstępy fałsze 
rzy pieniędzy i Ni zwykły Sen, czyli nerwo- 
wa dama paryzl:2. Opowiadanie. lekarza e 
cuzkiego..-..... «ass 
108. NAD SPREĄ. Obrazki współczesne. przez 
B. Bojesławitę w mocnej „me ze złoconym 
tytulikiem. ..«wox- 40» «s» Gui WR 
M. WĘGLARZ Z W LENCYT. 
Jaskini Beatusa i ka Kwiatów.. 
110. JASNA GORA CZĘSTOCHOWSEA, | gdwęda 
przez Karola Kucza ... 
111. PŁACZ i NARZEKANIE Ojców zwigtych 
czyli siedm ksiąg Mojżesza .. 85 


107. 


Przez Autore 
„c. Bl 


w mocnej oprawie ze złoconym (tytul 
KIEM....----4«21:0%00104 »500044030600500/0% 

112. ARYTMETYKA czyli książka Eeee 
dla szkół poslkich w Ameryce, opracował 
podług arytmetyk amery kańskich = rz 
Bynewz, w mocnej oprawie.. - 85 

113. RINALLO RINALDINI, sławny oe 

rozbójników XVIII wieku, Czyny jego to- 

warzyszów czyli tajemnice gór, wywozów i 

dolin Wiech: Cena pojedyńczego egzempla. 


go o strasznie dziwnem 
Kobylanką dnia 6 maja 
J gs 


wiadanie podróżne 
łożu. 2. Bitwa pod 
1864 r. 8. Djabeł w łóżku „rek maj 
Wiktora S$. Van Bergh. 4. Teodor, 
rów, powieść korzy kańska, przez 2 unta 
Krasihskiego. 4. Wyprawa pocan ieee 
skjoelda do bieguna północnego .. c.25 
116. ZAKLĘTA DZIEWICA z brodą yk u 
- Jik ee ii przygoda Bertrama w Ta 
17. ŻYWOT Na ajświętazej j Panny Matki zew 
"cicla przez Wielogłowskiego ...-.------ „ 60 
8. PRZYJACIEL DZIECI książka do Add 
z zastógowana dla szkół polskich w neg 
ce.. 
119. POWRÓT z WOJACZKI, powiastka. z cza- 
sów powstania Tadeusza Kościuszki... ©. 15 
BOCHATERSKA RODZINA, urywek z 
” wstania 1863 r., spanen prawdziwe: 8 
Wł. Czaplicki., owi 
© a ARKA, 


PA 


tanie i smaczne Kay rozmaitych 
p, a TSE arzyn, 
vzgiod 1ędriieniem 
arszczu, bj- 


AEK FP córka Lezdeśki, 
VE wisku, romans historyczny 


a, w mocnej oprawie ary Pofllownrz 6: 
taNKIEM «0 osó zza 04 OWE SEO 


1098. INAUGURĄCYA Grover Clevelunda, pierw- 
szego po 24 latach z strenniciwa demokratycz- 
negó, wybrane, ego prezydenta Stanów Zjedno- 
czonych, w dnin 4 marca 188 r. .........- ©.B 

1%. MAŁY LISTOWNIK dla dzieci ........ c. 8 

125. ść. CYRYL I METODY Apostołowie sło: 
wian 

1%. UTWORY kapióane Ręczyńskiego ...... c. z 

127. CUDZE SZCZĘŚCIE. Obrazek przez Broni 
sława Grabowskiego z pod Jasnej Góry c. 10 


aibo Liwia w 


28, KSIĄŻECZKA JUBILEUSZOWA a 7 128. gp ta pa SERON - mes 
> ŻE wc zg opowiecie Jana - 1%.JAK SOBIE POŚCIELESZ. tak wię wy. 
30. ene e wielki wojownik jmmy RĘKACH nener popa 
E a E u ie i 
z NINISTRANTU R BA dniem dwóch pieni | pyp „powiaSTki POLSKIE, przez Fr. hr. Skarb» 


3ORZKIE ŻALE ci ODA wwa 
TIESZPORY ŁACIŃSKIE .. : 
JROGA KRZYŻOWA, czyli Stacye . 
36 DWIE MSZE I NIESZPORY po polsku .. c. 4 
87 (EMSTA czyli wymierzenie sprawiedliwości 
ez Polkę, Kock sjącą całem sercem Ojczy- 
nę i jej bohaterów ... NOT a 
38 JWIE POWIEŚCI, 1. Dzień 26 Lutego; 1846 r. 
w Poznaniu i powiastka Dey zL. was 
OE > 
39. RATECHIZM więpazy..- 5a «3402009 0h S$ 
40. CZTERY POWIEŚCI 1. z  Niędaiekiej pren 
- szłości, Nowela przez M. z Chamskiego. 2, 
Noc na pobojowisku z ojny rurecko-mo 
Rawskiej 1877 i 1878, 8, Moc uszy, opowiada- 
nie Edmunda de Amicis, przetłumaczył z wło- 
skiego Piotr Zubrzycki. 4 Zbieg.....--- c. 25 
41. O JANIE TWARDOWSKIM, wielkim czaro 
wniku i jego sprawkach wraz z powieściami 
o czarach: Czarownica, 02 spaleniu 14 mniema- 
nych czarowpic w Doruchowie, Madejowe łoże, 
Chłop i djabeł, Osieczna. ....-..-....---.C. 34 
42. OPOWIADANIE mag, o strasznie dzi- 
wnem łóżu.. „c. 10 
48. BITWA pod Kobylanką dnia 8 maja 1864. „c. 5 
DROGA KRZYŻOWA czyli obchód Stacyi dla 
= ek dusz ludzkich, z a: XX. H H. 
nlskiego i H. Górskiego.. -© 10 
45. KORONKA na cześć nie | seen a zo gi 
Najéwiętszej Maryi P. ogarodzicy 
4t. HISTCRYA o siódmiu mędrcach ... ....€. 25 
47. SKARB WATAŻKI, mocno i 1 pięknie = 
WN8... ... 
48. KRWAWA. NOC... wów 
46. LIST gors Gilera . o o organizacyl jaków 
w Amefyce.. $ „c. M 
'ASKINIA BE ATU SA, w ze nej oprawie z z 
iłoconym tytulikiem.. c. 
ÓZEF KONIUSZEWSKI. wspomnienie z 
«zasów prześladowania sowy; na Podlesiu, 
iapisał Ńadbvżanin.. -C 25 
WIAT PRERYI mi gazy hm dyjczykami,. po po- 
vieść z obodno D Bocaej. iaeryki, Ch. 
durray, przeżożona na polskie przez Seneta 
getkowskie; „R w m; pam, ze złoco 
nym tytniik -1.25 


żę” 
zat 
16.10 


„16 


188. Sh Ż NYCH KRAJOWI pak iAKACH. 
przez W. Anczyca ....... 

184. ZDARZENIE NA POLOWANIU w A cd 
litewskiej, opowiadanie Wisłockiego ~- . «.B. 

135. KRÓTKI RYS | p rozwojz 1 obecnego 
stanu JInstytncył zakładu św. Kazimierza w 
Paryżu TA przewodnictwem sie- e 
Teofili Mikułowskiej ............ 5 

186. sma AWE m „zi e" jeść napisana przez 


137. ROZMOWA POL AKA z KASZU BĄ . . 6. 10 

188. JAMES GARFIELD, albo Praca i Ónota, poe- 

mat skreślony podług me p Teofil 

Samolifńiskg c. 10 

139. NOWY SOWIZDRZAŁ i i aw. ohódry jego, paz 
biony ośmiu obrazkami ..,. 

w mocnej sea, ze złoconym ytańikiem 

c. 60 


140. TARŁO, pay z dzieżów Polski móc ead 
hr. Skarbka w mocnej oprawie, ze złoconym 
n . aaa acz oo zi KOGA c. 75 


141. ŻYD WIECZNY TUŁACZ e. 10 


148. PIERWSZY ROCZNIK Tygodnika Powieścio- 
wo-Naukowego, obejmujący 832 stronice wy- 
raźnego druku na pięknym papierze, ozdo- 
biony 54 rycinami, oprawny mocno w półskó- 
rek, ze złoconemi tytulikami, który zawiera 
następujące owieści: Czartowa Góra, Bez- 
imienna, Córka Hetmańska, Krwawe mę. | 
Obrazek z naszej ziemi, Partyjka stosika ją 
zakład wygrany, Dwaj sąsiedzi, Poczciwi lu- 
dzie, Cnota i wina, Szymek i Handzia, Pier- 
wsze pycha—drugie łakomstwo, Bóg nie Bla, 
édi, kto się nań spuści fzymon z Zawiśl 
Pisanki Wielkanocne; wiele powiastek czy: się 

olskic ONE: obrazków historycznych, 
aśni i wiele opisów rozmaitej treści nauko- 
wej. (Powieści te w formacie = 
kosztowałyby przeszło $30.90). Cena...$2.85 


144. GROBY NA STEPIE. owiadanie z ż7%%9 
ora ć Przełożył Karol Raty ET" 
„6 


145. RYMOTWÓR HISTORYCZNY o w. foin 
Pułku e Piechoty Liniowej z War 


53. ŚPIEWNIK mA akei i 630 szawy 11 grudnia 1830 r. z opisem pak pier 
leśni, jako m: Pieśni codzienne, palący OA wszych bitew stoczonych M lutego pod Za- 
Nie »*zpory polskie. Nieszpory łacińskie. Pie- krzewiem, 17 pod Dobrem, ad dni w 
r amery stości pańskie. na Święta Matki Olszynce i 14, 20, 25 lntego pod Grochower, 
tę sia) 1 Świętych sjęoane,. Pray, Supi a= ostatniego weterana z tegoż pułku, 
niemniej ge śm preygoane, Psalmy, Sap z karabinem w ręku był w tych bi- 
eTa T = aaa | Ręcz) wazystkich tn mę npu 
i nowego Teriamentu ii czyhskiego.) 
ag saroy dk dla zków polskich z 1% | 146. ŚW. MIKOŁAJ, dramat w czterech aktach 
obrazkami, ma Palestyay í ptr; ~mocne dla dzieci. Przez ks. K. Kozłowskiego.. 
oprawna w ozdobną wk układkę.....-.--.-.- c. M (trzy za 1.00.) 
SAK zg = historyczna, } 147. TRZY MIESI Ze znalezionego ręko- 
id. Smocze or OWSA tyt.. zac c, 60 pismu, wydał J = Narzymski...-..-» ta < 50 
s OBR [LOPOWIADARI* OBOZOWE prae: 148. JASKINIA POTĘPIEŃCA. Powieść przez 
Alfreda Barwińskiego......-.... „X -= ba rec z Z ege Ew w 
©. Z PRZYFADKÓW LOTSKIEGO WĘDRowe r tytulikiem.......... do ez zd zap 
| e opisał” Wład Wi > Tope RSS | 160. A CÓŻ ROBK? Powizrtka przez dozą 


8. GRATULANT, oraz za Sionin dla tr” 
dzieńców i drużbów, zawierający: Zapros 
na wesele — Oracye weselne — Mowy przed 

jazdem do kościoła i przed ślubem — Po 
winszowanie drużby przy wyjeździe do ko- 
ścioła w czasie tańca i przy nczcie—Życzenia w 
dniu weselnym--Piosneczki weselne. .... c. 85 

. WYPRAWA. PO ZŁOTE RUNO, Wielisława. 15 


LISTOWNIK rg > tea ka ny Podręcz 
nik hrpe t S Naukę pisania listów i Do- 
towe wzory listów, w nhap te przypadkach 
życia, mianowicie: Listy ieszające, upo 
minające, dziękczynne, po poajęce, radzące, o 
pisujące, powinszowania, podania itd., a wre 
szcie sty sławnych mężów, Sobieskiego. Ko 
ściuszki, Poniatowskiego, Mickiewicza, Sło- 
wackiego, Krasińskiego, pałek, Libelta, 
rori g R Morawskiego i Napoleon? 

zgi zas! tósowany. | >. zę a wygody 
Polaków w Amezyce...- 


, KONSTYTUCYA 3 Majn.....-:--.-1.11-- 10 
PRZEWODNIK do pisania listów miłośny ch 
oraz tyczących się ożenia i zamążpójścia. .c. 36 
POJEDYNEK kapitana Bogusławskiego : gi 
u Iwana Groźnego... ...»-----+---+1-1+-» 5 
TAJEMNICE Różańca Święte go na wek h 
wydanie drugie. Pęczek (15 Tajemnic) ..c. 10 
ALPEJSKI KWIATEK. Nowelka ze wspo 
RE lekarza turysty, przez Michała Woło- 
WSKIegO:.--.->s-+orssasnsa nosasoseatoc4s0 c. 10 
. ŻYWOT ŚW. WOJCIECHA skreślony przez Ka, 
H. Koszutskie rohoszcza w Mielżynie 1t 
Ń KRAKOWIAKI, 037 6 iewek ze źródeł etn - 
graficznych i RSA notat zebrał eygna t 
Gloger..... s: 
. JAK SIĘ ZEMŚCIŁ | borowy Zielonka na 
Wojtkiem Bruchyłą. Powieść ludowa porami 
sko-amerykańska. Ńapise? Fan Niemir.. 
. ŻYWOT św. Patrycynsza.............1--- c. B 
. STANISŁAW I DOLORES, Noweia z Mek 
ku. Napisał Władysław Hoppe...... 
71. PIOSNKI, DUMKI 1 ARYE NARODÓW): 5 
R. BOLESŁAW czy dalszy y = 4 8 
18. OBRAZKI HISTORYCZNE.. aae i | 


g2 


Złotorzyńskiego. E E 


190. KSIĘŻNA LĽUBOMIRSKA czyħ sotowię 
wieroty polskiej w Paryżu............- 
151, LUDGA: DA „czyli skutki wychowania tx 
go na repii | mo ralności, opracował po- 
dług źródeł pewnych Tomaez Wiśniewski 
Hia pama w mocnej opraiig 26 aison 
tulikiem........... : K = arab" 


152. LOS SIEROTY czyli powieść 
zgrozę uł Ko ae | „zę 


tkiiwość nędzy, skuteczność wiary i km e 
wzorowość miłosierdzia i ascpodnshliwob 
` Opatrzności przez ks. A. Pokojskiego.. c. 30 


153. KOMINIARZ I MŁYNARZ czyli lindiga 
nie gr k Komedya w 1 akcie ze épiewami. 

N. Ramifiskiego; muzykę ułożył A Za- 

. BO 


m pia dy, dE SsZECAŚ OSSÓW SOWA 1% 


154. DOBRY FRANUŚ | 1 ZŁY KOSTUŚ czyli 
życie dwojga różnie wychowanych dzieci. c. » 

a sama w mocnej oprawie 
a GRZECZNE WET ETE 


155, ZBIÓR PIEŚNI dla szkół polskich w Riese 
nłożył - były ROA w EE Franciszek 
abka ... ER Bo iP 


156. POWIEŚCI LUDU spisane z podań (291 stron.) 
zawiera: 1) Wilk i Skow: cze 2) Ofiwunasta 
królewiczach zakiętych w orły, $) Lis Asing 
4) O bogatym panu ce miał syna jed 
5) Kojata, 6 Piękne oczy, 7) Bieda, 8) Talie 
9) Sierota, 10) Rozmowa bydląt, 11) Wianek 
rj id sae Pyta. 18) niec, 14) Pie- 

©, 15) Twarz królęt"sxa, 16) Djabeł i 
dry chłop, 17) Tumek, 18) Kłamstwa nad Kłani. 
stwami, 19) Jałmużna, 20) Zofia, 21) Mary, 
22) Diabli taniec, 23) Blada panna, 24) Wieczn: 


TN 


szewc, 35) Zwierciadło, 26) Pan Kożuszek, 
Potępiona, 28) Miecz zwycięzki, 29) Potępiona 
zsięzniczka w zamku gnieznieńskim, 80) Za- 
czarowane pączki. Cena -....-..... .... 1.0 
W mocnej oprawie RZEP 1 REA 1.88 


Rapisał 


+a44W ZABRAĆ 0 2000095 Go 


197. zup (Czy | Jost? Csom jestt jt Co 
ue do niego złe orzec Rd 


. ZAKLĘTY DWÓR powieść przez Walerego A 


158. NIEPORALAN» MARYA PANNA, nasz 
tunek, pomoc nieustanna, EŃ pg 
wyższą nazw - znajdującego 


brazu po całym R roze ionogo e to 


az e aa oc Ne; ka Ez Ę 
7:2 5 zę! z orysiaałów ginałów włoskich "8. 


150. OE z KUKULEWA, A, potag Drake 
ta opracował Wiktor Xarłowski 
160. KAZIMIERZ BRG* INSK], T oiy. pal 
przez Sew. Duchinską .. 
161. HISTORYA O pa mg p 17 
lat pokutował am e way 1 skały. AL 
i wzruszające opo e dla ludu .... 
OF. A ŻMUDZINA, obrazek hi 
zma czasów potoka 1881 r., I roc Chw. 
©. 
$ WYGRANA w KARTY, powiastka nor- 
wegska. Pod: nieznajomego autora o. 
pracował J. N. Jankowski.. „c. %9 
. NIEPOSŁUSZNA, streścił A. prasane c 5 
PRZYPADEK NA ODPUŚCIE, przez 2. 
Kamińskiego.. . 19 


albo oeiy said ostatnie PROW eze- 
kające.. $ EWY 
B. JATOBÓJCA, powieść moralna z CZ% 
sów wielkorządztwa Alby w Niderlandach, 
osnuta na prawdziwem zdarzenia, napisa- 
na przez X. Hajduckiege kapłana z b 
sen w Szwajcarył, ... -+«+--+--+++oes> 
COŚ PIĘKNEGO w ośmiu siana 
z E ra uga 2. Palma Tewi 
owiastki., „Bd sku! n mpdrogs- 
figla, 4. Nieuczynność, powie 
czucie, RZE 6. Ludwik Belene, 
kę 4 
c. 


pos © 
EISTORYA o sziachetn gz igknej Ma- 
gelonio, córce króla z Neapolu i e PIG- 
TRZE RYCERZU, hrabiem różne przy- 
gody. smutki, pociechy, szczęśc zarazem Z 
ścia przy odmianach a: Soc wiata 
prezentująca RA piem e 


| OPOWIADANIA JMÉ. PANA WITA NAR- 
WOJ &, rotmistrza konnej 
aei A. D. 1767 — 1767 spi 
ski, w aae oprawie, ze e ztoconym 


; 3 "p 
ksieni wn Ba w. 
2. ZBBODNIA UKARANA, (opowiadane 5 2 ty. 
cia amerykańskiego.. ... 
DROGA KRZYŻOWA, ułożona w zh 
Leonarda, przez X, pe 4 . Ja 
tudzież mice żale deg o m 
pańskiej..... 3 «+. asie 
DZIECI W DOW Y. po" morena. c. 0 


W mocnej oprawie, ze złoconym naw > 
c. 


ZBIÓR PIEŚNI NABOŻNYCH KATGLI- 
CKICH dla użytku kościelnego a 
Zawiera: 52 msze, nies 1102 
o: uieszporów acikakich, 7 


pawieść, Złotówka, 
przyjaciółki, powiastka . 


160. 


Myj łacińskich i 28 rpe 
Pole rym blizko 1100 stronnic wiel- 
kiego p At na pięknym papierze i z wy- 
złacanemi tytulikarat, 

Dzieło to sprzedaje się po cenach nastę- 
ujących: 

prawne w pół skórek.. 
Całe w skórę.. «da 
Całe w skórę i w wyzłacane brzegi.. ZR 
PRAWDZIWY PERSKO - EGIPSKI ~ra 
NIK. Najpe wniejszy sposób "IA ma 
loteryi wedłag kombinacyi słynnych 
ków i profesorów matematyki 
it. p., tudzież wyjawienie tajemnie i spo- 
sobów, jakich używano w starożytności do 
psaapowcjadania i wróżenia przyszłości. E] 
ST DRUGI- ROOZNI aE] 
wo - Naukowego obejmujący 830 stronie 
wyraźnego druku, na pięknym papierze, 
oprawiony mocno w półskórek, ze złoco- 
nemi tytulikami, który zawiera następ: 
powieści: Trzy miesiące, Jaskinia 
p 2 Opactwo Carrow, Opowiadanie Jmć 
ana Wita Narwoja, rotmistrza konnej 
gwardyi koronnej (A, D. 1760—1767), Bra- 
tobójca, Pamiętniki ks. Makryny Mieczy- 
sławskiej, Dzieci Wdowy, Dwie Marye, 
Klara czyli zwycięztwo cnoty i oprócz 
wiele pomniejszych powieści i AŚ gy 
ma poma arty. qe aaral s -z 
wie: te w formacie Osztow: 
przeszło $30.00.) Rek 
OPACTWO CARROW, przez J. F. 
(z angielskiego) zawieraj t blizko e 
stronic; w mocnej oprawie, ze złoconemi 
tytulikami, w dwóch tomach. Cena....2.50 
OBRAZKI OL RYZMU, pamiętniki J. Gar- 
dona. W mocnej |." ie ze PEDS: 
tulikiem.. 
GODZINA ŚMIERCI, czyli przygo wodę 
się na śmierć szczęśliwą. QCzytania na 

kidy miesiec w rokū dla wszystkich rę 
nów. Z ośmiu obrazkami. Wydał "g 
e n a E Ea A 


poes DOMOWY, czyli wdów 
m | domowego i taniego leczenta tą 

wiaftych chorób oraz opisanie ro: 

roślin leczących przez Przyjaciela Lo. 


ko: 
282. W JAKI SPOSB UTRACILI > 
CZYCY SWĄ ZIEMIĘ. Skreślił W. 

łowski . „€. E 
DWIE MARYE, oo: z dawnych CZA - 
sów polskich przez Fr. Xaw, Tuczyńakie - 
go. © e. 
Ta suma w mocnej oprawie ze złoconym 
ty tulikiem 0 c 
GAWĘDZIARZ, zbiór gawęd, wesotych 
ciekawych opowiadań, powiastek, dykte- 
ryjek, żartów, figli 1 t. d, zebrał z ro- 
zmaitych książek Wtadystaw Dyniewież, 
Zawiera : 

Królowa sów, 

Czerwony pies, 

„miert kumą, 

Rusałka, 4 

Kot rozpędza miesukańców całej wioski 

Walka lisa ze szczupakiem í o mądry 
Wojtku, 

Bitwa chłopska w Gotańczy 

Turecki Sowizrzał, 

Madry Maotuń, 

Demokrata w «topotach, 

Wyborna rada, 

Dobrana para, 

Ozy jadł asan pierniki w kokelele? 


178. 


181. 


188, 


184. 


Postronek, 

Żebrak, sprytny oszust, 

Rachunek malarza, 

Perły, 

Gawędy dzisdunia z okolio Leszna; 

Kacinka, 

Ostatni figiel pana Jacentego był najlepszy 

Owce, 

Wesoty Sewandaj 

Złoty kołowrotek, 

Zbawiciel w dredze 

Kara po Bmieref, 

Długi, szeroki, 1 bystrooki. 

Cena $1.00 
Ta sama w pięknej mocnej oprawie, ze 
ztoconym tytulikiem 31.6 
KLARA CZYLI ZWYCIĘZTWO CNOTY, 
powieść, napisał ka, Kanonik Samid. 2%e. 
0 JENERALE JOZEFIE BEMIE, napisał 
Piotr Zbrożek © e. 
WIĘKSZA GORYCZ ANIŻELI ŚMIERÓ 
przetłómsczył J. W. Studnicki, z Long 
Branch, N. J. W e, 
z" NASZ, powieść uapissna przez F. 

16 ©. 

EE PRZYJACIELE. przez Guy de 
Maupassant, 10c 
KORABIOWIE, Obrarek rodzinny z esea- 
sów Napoleona I. przez N. J. cena c %. 

191. ROŻA Z TANENBERGU, Powieść sta- 

rożytna przez ks. Kanonika Szmidt, z 

28 obrazkami cena 40 © 

W mocnej oprawie ze złoconym tytulkiem ©. %. 
182 NOWENNY DO NAJŚWIĘTSZEJ PANNY 
(na cały rok) * 10 e 

PRZEZ KOBIETĘ. Powinsika Michata 

Wotowstiego, cena 16 «. 

DAMIAN RUSZCZYG. Pewieść z czasow 

Jana III przez Fryderyka hr Skarbka 

Trzy tomy. W mocnej oprawie, ze złoco- 

nym tytulikiem, cena e. 7%, 

ANIOŁ PAŃSKI. Powieść obyczajowa 

przez Bakałarza z Lwigrodu, oena e. 30, 


HISZPANKA czyli żona agron na 
dmierć. Powieść p. p. W. hr. 
cena 


185. 
186. 


187. 


188. 


189. 


190. 


188. 


194. 


195. 


196. 


197. 21 » 
napisał Mieczysław z Poznania, eena ©. 14. 
KUJAWI1+KI, MAZURKI, WYRWASY i 
Dumki pomniejsze, ze źródeł etnografi- 
eznych i własnych notat zebrał z 
Gloger. Cena 
199 WIANEK POWIASTER zebranych przez sm 
zetę Polskę w Chicago. 
Zawiera: 
Ś.nierć, obrazek z życia Codzienpego, 
Kasta, (przektad z angielskiego.) 
Niby Siostra, przez Z. G. 
Po Śmierc; zdarzenie prawdziwe, 
„Pruskie Swaty. powieńć ludowa wielko-polska 


z końca XVIII wieku przez Stefana z Oper 
tówka, 


Wojne, przez E. 


Wigilia Bożego Narodzenia, z DA 
200. 


198. 


OJCIEC KAPUCYN czyli zwycięstwo wary 
1 miłości, cepa c 3%, 
KAZIMIERZ I MAGDOSIA.  Pewieźć 
dziejów ojczystych siedmnastego stulecia 
rb ZA z Poznania, cena €.i15 
g DROWCY. Chrzešolani 
Turek, ka | kto w Boga m. 2. 
o tem ma tege 
wieść nader powabna i pon 


201. 


Tomasza Wieniewski cena Em 
208. MYSZA WIEŻA wiród jeziora ` Y Sepia 
przez Aleksandra - 
A sdwaa z j 
204 TRZYNASTA BATERYA z wojny Te M 


włoskiej r. 1859 
205 TESTAMENT PIOTRA WIELEJEGO, >a 
Era Moskali zawojowania catege 


206 DOM. NA PRZEDMIEŚ JU spolszeryła w 
Q ' 


GENOWE w mocne) Opraw! 
ze złoconym tytulikiem . .. ... zowokaw ©, MB 


BOLESŁAW czyli dal y praos 
meaa szy IRE, Genowety 


ks. hekie 
ztoconym tytul m, cona — 
LISTOWNIK w mecnej © e 
tytuiikiem i z” 


WYGRANA W KARTY, w mocnej 
BŁ ez: tytulkiem oprawie, ae 


wybierze sobie z 
rien £ książek i obrazów za 
dziesięć dolarów, niech +aE— 
tylko pięć dolarów. 

Tylko do 1-go maja & po- 
wyższe książki po cenie 
sprzedawane. 

Kupujący w mniejszej ilości 
płacą pełną cenę a poseła im 
się z opłatą pocztową. 


BG” Każdy, kto chov mieć pi- 
śmienną odpowiedź, powinien przy: 
słać 2 c. markę pocztową. 


PRZERAŹLIWE ECHO Trąby Owdkicih, > 


JAN PŁUŻEK. Powieść z dawnych czasów - 


H 


i 
14 


8 
p 


. 
PRADY MŁ PUL 2 ŻĘ 


ką 88 «co 


w 


POSZUKIWANIA. 

Poszukuję mojej siostry Julianny z 

Kowalskich Wyczatkowskiej, zamie- 

szkałej dawniej w obwodzie Kwidzyń- 

skim. Ktoby wiedział o jej pobycie ona 

sama lub jej mąż Jan niech raczy do- 
nieść pod adresem, 

Franciszek Kowalski, 
16 Semrege Str. No. 1023, St. Joseph, 
Missouri, U. $. 
(May 1) 


Rozalia Mueller z domu Wesołowska, 
poszukuje brata swego Jakóba Wesoło- 
wskiego, (z profesyi stolarz), który ma 
od lat kilkunastu przemieszkiwać w 
New York lub Brooklyn. 

Ktoby onim z Rodaków wiedział, 
lub on sam niechaj raczy donieść pod 
adresem: 


Rozalia Mueller, 
249 Centre Ave. — — Chicago, III. 
(16 = 17) 


Poszukuję swej matki Maryanny Gla- 


16 Sloan Str, — — Chicago, HI. 


Poszukuje się Gozdeckiego Józefa, 
który mniej więcej lat temu 12 lub 13 
wyjechał z ujazdeckiego powiatu z Ga- 
licyi; — ima przebywać w Ameryce, 
poprzednio był jakiś czas w Anglii. — 
On sam lub który z Rodaków świadomy 
jego miejsca pobytu, niechaj doniesie 
pod adresem: 

Wawrzeniec Szat, 
lub Wawrzeniec Rakoczy: 


(17—19) South Chicage, Ill. 


Do sprzedania 


Z powodu zamierzonego udania 
się na farmę, jest blizko polskiego 
kościoła do sprzedania 


MLECZARNIA 


wraz z domem i lotą — jak ró- 
wnież wóz i koń, 

Interes ten jest dobrze wyrobiony 
— a dziennie sprzedaje sześć 
konwi słodkiego mleka. 

Jeżeliby kto chciał nabyć tylko 
interes mleczarski — to może dom 
i lotę dzierzawić, — 


Zgłosić się należy ped No. 
807, W. 17 ul., Chicago. 


(18—19) 


się 


Do sprzedania 


bardzo tanio 


dom dwupietrowy, 


y tókże „basement“ — 4 bloku 
orth Ashland Ave., barazo do- 
brze zbadowany i znajdujący się w 
wybornym stanie, Właściciel udaje 
się do Europy i mansi sprzedać. 
Bliższych wiadcmości udzieli 


maj 
od Ń 


Fred. L. Hahn, agent. 
460 North Ashland Ave. 


Ogłoszenie. 


Przed półrokiem przybyły z Kra- 
kowa organista Polak, który włada 
płynnie też i językiem niemieckim 
i w części angielskim, poszukuje 
posady jako organista w parafii 
polskiej. 

Łaskawe oferty proszę adresować: 

Jan Sakrajda 
Allegheny, Pa., 


Troy Hill Lowry Str., 63. 


W tych dniach 


zostały wydrukowane w. drukarni 


„Gazety. olskiej” 


następujące dwie książki:; 


I. 
BISTORYA 


o szlachetnej i pięknej 


MELUZYNIE, 


różne przygody, pociechy i 
smutki, szczęścia i nieszczę- 
ścia, przy odmianach 0= 
mylnego świata przed- 
stawiająca. 


IL. 
Opowiadania, 
anesdoty i humor. 


(Tłomaczote z angielskiego). 


Zawiera: 
1. Uczta kanibalska. 
2. Nazwa „Chicago.“ 
3. Najmniejsze dziecko w Świecie. 
4. Podarunek młodego ucznia. 
5. Fatalne imię Waltera. 
6. Cudowne wynalazki Edisona. 


Żadani są dobrzy 
robotnicy do  koszal 
199 & 201 ;Fifth Ave. 
8-cie piętro. 
e, (2) 


W księgarni Polskiej 


W. Dyniewicza, 


532 NOBLE ULICA, 
CHICAGO, ILL. 
a4 do nabycia obrazki: 


PAMIĄTKA PRZYJĘCIA 
PIERWSZEJ 


W. 


Isku 
angielskn i niemiecku w dziewięciu 
kolorach, rozmiaru 104 x 15, 

Cennik tychże wyseła się na żą” 
donie bezpłatnie. 


Ludwik Bozhme, 
Skład broni palnej 


Jako; to: 
AG” Stućców 1 Dubeltówek, 
Rewolwerów; 
zonów 
"Ri po" YCIA, om 
dzwonki, numery; rozmaite ma 


776 Milwaukee Avenue, 
CHICAGO, ILLS, 


bas i swego szwagra Michała Kromoń- | ,„,. oł Coit 
skiego, którzy mają przebywać w Mil- Piasku świeżego wesścle. 
waukee, Wis. Onisami, lub kto wis| W tak mizernym zawodzie, 
o nich niech mi doniesie pod adresem: żyj hlebi dzi 
Józef Glabas, JJAC WOM 


(Napisana dla Gazety Polskiej w Chicago.) 


POWIASTKA 


—— |) m 


Deróżkarzu Biedoklepie. 


Napisał 


Józef ze Shamokin, Pa. 


- Jak oszczędność i praca 
Się na świecie opłaca, 
Jeżeli pilnt będziemy, 
To się zwaz dowiemy. 
We Warszawie, w stoli- 
cy, gdzieś tam w ciemnej uli- 
cy, zakurzonej od fabryk, 
mieszkał biedny wyrobnik. A- 
by utrzymać życie, nędzarz ką- 
pał się w pocie w rannej i 
późnej dobie, włócząc piasek na 
sobie i śpiewając po mieście: 


sciskał grosz do grosika, aż 
złożył na konika i na stare wo- 
zisko. Więc przeżyło chłopisko 
przez najburzliwsze czasy. A 
choć zuów wyszły z kasy uspo- 
rzone rube!ki, to frasunek nie- 
wielki; bo jeżeli we worku pia- 
sek na własnym karku, włócząc, 
zarobił tyle, to tem bardziej w 
kobyle teraz mógł ufać siły. 

Chwile deść przykre były w 
ówczas dla biednej klasy. Z 
resztą na liche czasy, jak to 
zwyczajnie bywa, że się każdy 
porywa, narzekałi i teraz wszy- 
scy , złorzecząc nieraz. Lecz na- 
szemu woźnicy, z owej brudnej 
ulicy, się widziało inaczej: że 

już są lepsze raczej... 

Wóz przychączył do klaczy 
jął się rączo do pracy: z War- 
szawskiego obszaru nakłądł w 
bryczkę towaru, a niosł worek 
na karku... z miną zasiadł 
na worku, i z fajczyskiem pod 
nosem, ruszał do miasta szosą. 

Pieszo obszedł bywało z tru- 
dem ulicę całą; teraz okręcił 
wszędzie z piaskiem, jak po 
kolędzie, i wyprzedał mospanie 
czasem w jednej godzinie z wo- 
za wszystko. A potem gwiżdżąc 
wracał ze złotem, siwkę sta- 
wiał przy krypie t swej domu 
Ksantypie opowiadał zdarzenia 
podczas piaskiem jeżdżenia; 
grosze zebrane swoje rachowali 
oboje, do rozpuku się śmieli, 
Że już sumkę znów mieli: 
Gospodarstwo domowe się zmie- 
niło na nowe w jednym roku. 
Powoli „zdobył kawałek roli; 
na tej biedny człowieczek po- 
budował domeczek, kupił za- 
raz i krowę, choć pożyczył po- 
łowę. A z towarem na bryczce 
co dzień w każdej uliczce, go 
widziano. Więc znali piaseczni- 
ką i mali; i mu nieraz bywało 
tak we znaki się dało, że 
się musiał rozgniewać, bo 
nietylko mu śpiewać hycle 
wciąż pomagali; ale nawet rzu- 
cali na wóz śmieci i błoto, 
«piasek!... piasek jak złoto!” 
wrzeszcząc jednym  akordem, 
chodząc za wozem hordą. 

W takiej nędzy niesnasku 
handel prowadził piasku coś 
przez lat kilkanaście. Zbrzydł 
mu piasek nareszcie. Więc po- 
myślał tak sobie: “Teraz inaczej 
zrobię. Mam wóz, szkapę, 0- 
borę i grosiwo dość spore, naco 
Życie żebracze, kiedy można 1- 
naczej? Szkapsko sprzedam i 
krowę iogroda połowę; a co 
nie sięgnie może, jak gotówkę 
dołożę, to pożyczę od Żyda, a 
ten na procent mi da, i zaku- 
pię mospanie brykę i piękne 
konie, i na Pragę, Nalewki bę- 
dę woził żydówki — i każ- 
dego, kto płaci. Aby byli bo- 
gaci, to mi jedno, choć Żyda; 
ba, żyd, często się przyda.“ 
Takie ułożył plany na kapitał 
zebrany. 

Krótko potem w Warszawie 
ten lub drugi ciekawie, wywia: 
dywał się skrycie: “Tąmta, otą 
co widzicie, czyja to jest do- 
różka? Co za śliczne koniska... 
zaprząg aż się połyska!...* 

«To jakiegoś paniska,''często 
odpowiadali razem wielcy i ma- 
li: Tak to teraz woźnicy z o- 
wej brudnej ulicy było i po- 

znać trudno. 

Czasem zamożni chudną; — 
bogacz panie upada tak, że 
wyjdzie na dziada — na nę- 
dznego żebraka. A z biednego 
człowieka, często wielce- iGzo- 
ny, wszędzie znąiy, wielbiony 
by wa. Nicee dziwnego, że z 

Lebłopa tak biednego, przez o- 
szczędność i pracę, choć ladaja- 
ką płacę, stał się teraz zamożny, 
w Warszawie doróżny. 

Choć nie uczył się w szkole, 
— nigdy z potem na czole 
nie drżał przy egzaminie, to 
miał dosyć w czuprynie sensu 
wcale zdrowego, (naturalnie 
chłopskiego). Jeździ sobie by- 
wało z miną zawsze wesołą, 
trzaska w powietrzu z bicza i 
się bawi w szlachcica. I dość 
uszło  niecnocie, jeżdzić w 
pięknej karecie i jak wielcy 
mężowie, mieć cylinder na 
głowie, na rękach rękawiczki, 
czwórkę koni u bryczki. 


a m 


Sławy zysku człek chciwy, by- 
wazbyt podejrzliwy ; i krytycznie 
przemysłemi co się gnie gardzić 
lub approbuje tak, jak to 
pojmuje. Nie jest więc polemiją, 
że jednego wyśmieją tak, Że 
nawet szlachcica wyszykują na 
Fryca; a drugiego ze tłóki wy- 
wyższą pod obłoki z przemysłem 
i z życzliwości, w dary dają mu 
swe ofiary, a on w pióra porasta. 
Potem... bogacz i basta. 

Lecz nie zawsze 1 wszędy, 
do nabycia są względy. Pracą 
tylko, pilnością i riezwyklą 
grzecznością, których brak jest 
dla wielu, dopiąć można do 
celu. 

Poczciwemu wożnicy, z owej 
brudnej ulicy, brak nie było 
pilności i dla wszystkich grze- 
czności. Zjednał sobie u szla- 
chty, jeżdżąc na różne trachty, 
względy, wszelkie poparcie. 
Więc też często otwarcie, po- 
znawszy go panowie, powta- 
rzali przysłowie: „Pracuj, módl 
się, bądź pilny, to zdrów bę- 
dziesz i silny; zbieraj ziarnko 
do ziarnka, a czasem będzie 
miarka,‘ aby jeden drugiego 
zachęcał do dobrego czynu., 
Przykład nielada, naśladować 
wypada. Saać, co zazdrościli, 
żle zaś o nim mówili: „To 
jest szachraj, to kręt Żyd, to 
cygan najęty i t. d.* Ale on, 
choć czuł w duszy, to przepu- 
szczał przez uszy, i szedł pro- 
stą, wytartą drogą sobie otwartą, 
wypełniając codziennie obo- 
wiązki sumiennie; i choć tru- 
dem niemałym, mijał się z 
zakałem, składał ziarnko do 
ziarnka, rubelek, do rubelka, 
napominał i Basię, aby dbała 
o kasie. 

"Z czasem że przyjdzie kre- 


ska także i na Matyska, to jest 
rzecz przekonana. Na „Wi- 
ślańskiej* raz z rana jakoś 
wlazło mu w głowę, że prze- 
jechał żydówę. 

„Gwałt!... der ganef!*... 
krzyznęła. 

Minuta nie minęła, już mu 
powóz osłali żydzi wielcy i 
mali Wtem jakiś 
szlachecki człowiek, wskoczył 
do bryczki i „jedź!“ krzyknął 
na niego. “Na rozkaz tak; lecz 
dokąd pojadę i co będzie w 
nagrodę “dodał za raz. „Jedź 
spiesznie! Na policyę zawieś 
mnie! . Tam w nagrodę z trzy- 
dzieści rózg z pewnością się 
zmieści..... “ I otrzymał 
placówkę za skrzywdzoną ży- 
dówkę. Kiedy starość przy- 
gnała, cierpień trzeba do kata! 
Na zawodzie niepytaj, - lecz 
choć ogień, to chwytaj. 

Wiosennego pewnego dnia, 
trza było zejść z tego doroż- 
karzowi świata. Ziemia była 
pokryta trwawą, drzewa liśćmi; 
bocian nąd domami latał, sia- 
dał, kiekotał i na założonem 
kole na oborze, stodole, gniazdo 
z gałęzi splatał a w polu sko- 
wronek, wlatywał po nad ziemię 
i śpiewał swą piosneczkę, a w 
gaju rozlegał się, jak w raju, 
srebrny głosik słowika. Lecz 
ta cała muzyka — wszystkie 
wesołe pienia,  powiększały 
cierpienia, złożonego w swej 
celi na śmiertelnej pościeli. 
W krótce chwila nastała, że 
śmierć ducha zabrała, a nad 
skarbem zebranym, synal po- 
został .panem. 

KONIEC. 


$ 


Nekrologia. 

Ks. Józef Hoppe, dłagoletni ka- 
nonik i infułat kapituły przemy” 
skiej, umarł d, 51. marca wieczerem 
w Przemyślu. 

— Łazarz Panczyc, jeden z najzdol- 
niejszy chliteratów i pe blicystówwęgier- 
skich, współpracownik wychodzą- 
cej w Nowym Sądzie we Węgrzech 
Zotsawy zmarł tamże w 35, roku 
Życia. 

— Hr. Drohojewski, weteran z 
roku 183), zmarł w zeszłym tygo- 
dniu w Sevres we Franoyj, w 84 ro- 
ku Życia, 


Z drukarni „Gazety Polskiej 
wysnmodzi także regularnie w każdy 


- TYGODNIK 


Powieściowo.Naukowy 
ktfry kosztuje tylko jednego dolara, 


Do Europy, Azyi i Ameryki po- 
tudniowej 5U centów więcej. 

Pieniądze na Tygodaik muszą 
być naprzód przysyłane. 

Rocznik Tygodnika rozpoczyna się 
z dniem 1 Lipca. 

Zapisujący sobie Tygodnik, od- 
bierają poprzednie numery od rozpo- 
czętego rocznika, aby mieli powieści 
ozpoczęte w całości. 

Żądającym, posała się jeden 2 
poprzednich numerów Tygodnika na 
okaz bezpłatnie. 


Potrzebny jest silny chłopiec do 
nauczenia się tak nazwanego 


“Bench Moulding,“ 
Illinois Malleable Iron Co. 


581 DIVERSEY AVE, 


Potrzebujemy dziewezyn do ro- 
bienia tak nazwanych 


«Qores" 
Illinois Malleable Iron Co» 


593 DIVERSEY AVE, 


Ostatnie Wiadomości. 

Berlin, 25 kwietnia, „Volkszeitung 
wzniosła skargę przeciw Bismarcko- 
wi o publiczne oszczerstwo w mowie 
jogo wianej podczas debaty o pra 
wo wojskowe, Prokuratorya nie przy- 
jąła skargi oświadczając, że Bismarck 
jako jenerał stoi pod prawem woj- 
skowem, Redakcya ozasopisma a- 
pelowała twierdząc, iż Bismarck pod- 
lega sądom cywilnym, gdyż zawsze 
bierze udział w wyborach publi- 
cznych. 

— Pruski dom reprezentautów przy- 
jał dziś prawo kościelne tak jak je 
izba panów pstanowiła, Rozporzą- 
dzenie odnoszące się do powrotu 
zakonów duchownych do Prus zo- 
stało przyjęte 230 głosami przeciw 
117, 

Berlin, 25 kwietnia. „Kreuz-zei- 
tung twierdzi że Schnaebele, francuz- 
ki komisarz policyjny został areszto- 
wany Da terytoryum niemieckiem, 
gdy się znajdował na drodze do 
tajnego posiedzenia alżackich człon- 
ków franouzkiej ligi patryotyczuej. 

Sędzia, który wydał rozkaz uwię- 
zieoia Sohnasbele'go twierdzi, iż 
posiada dowody Że  Schnsebele 
był naczelnikiem bandy spiskowców, 
którzy stali w połączeniu z ofice- 
rami francuzkimi, a która odbywa- 
ła swe posiedzenia w kawiarni Ehrhardta 
w Strasburgu. Właściciela kawiarni 
i dwóch innych uwięziono także. 

Rzym, 25 kwietnia. Ojciec áw. 
oświadczył dzisiaj niemieckiemu, 
jako i franeuzkiemu rządowi, že 
podejmuje się załatwić nieprzyje- 
mność powstałą pomiędzy niemi 
przez sprawę Schnaebela, 

Biskup Keane z Richmond, Va., 
otrzymał „„Breve'* papiezkie, które 
zezwala na założenie uniwersytetu 
katolickiego w Ameryce. 

Londyn, 25 kwietnia. Pomiędzy 
rządem bęlgijskim a Watykanem p:- 


wstał spór, który łatwo może się 
stać „„Kulturkampf'em, Gabinet 
Beernaerta Życzy, aby Watykan 


polecił katolikom belgijskim, aby 
głosowali za wnioskiem do prawa, 
które zniewala studentów teologii 
do wstąpienia do wojska; Watykan 
zaś oświadczył wkrew, Że tego nie 
uczyni, 

Rzym, 26 kwietnia., Ks. dr, McGlynu 
w Nowym Yorku został suapendos 
wany, 

Św. kongregacyń rytuałów zezwo- 
Ji niezawodnie na Żądanie Cesarza 
niomieckiego, aby w kościołach ka- 
tolickich w Niemczech zostało śpie- 
wane Domine salvum fac regem. 


W tych dniach odebrała księgar- 
nia polska W.  Dybiewicza, 582 
Noble Str., Chicago, Ills, następu- 
jące dziełko z Petersburga, Rosji: 


Nowyj 


Połnyj samouczytel 
Żywawo anglijskawosłowa 


Rukowodstwo 


nauczitsia bez postoronnoj pomoszczi 
choraszo czitat, pisat i goworit po 
anglijski. Sostawił E. Furman. 


Wyszedł z druku zeszyt XVIII 
Zbioru Pieśni Narodowych na 4 
męzkie głosy, i zawiera: Dumka 
na wygnaniu. My i on. Polska 
powstająca. Spłyń. Jam Polak zna: 
ny z niedoli. Toast do  Śpiewu. 
Toast. — Zebrał i wydał Antoni 
Małłek, 540 Noble Str., Chicagu, 
Illinois. 


IF" Bióro Polskiego Komitetu 
Dobroczynności w Nowym Yorku 
zostało pczeniesione pod No. 161 
E. 25 str. 


Podziękowanie. 
Niniejszem dziękujemy jak naj. 
serdeczniej „Wolnym Krakusom'* i 
w ogóle wszystkim, którzy raczyli 
brać udział w naszej zabawie tos 
warzyskiej, która się odbyła w wie- 


czór 23 kwietnia, w hali Maje» 

wskiego. W imieniu „„Gwardyi 

Pułaskiego.'* ( 
Komitet. 


Choroba kobiet i dzieci. 


Wszeikic ehoroby właściwe tylko płci żeń- 
skiej, jak też wszelkie choroby dzieci leczy 
darmo, żądając tylko za dane lekarstwa wy- 
nagroazenia stara i doświadczona Doktorowa 
Pani EMILY SPORK. 


Goaziny ofisowe są ud lej do 3g u- 
dniu, w każdy PONIEDZIAŁEK WTOREK, 
CZWARTEK i PIĄTEK w 


Dr. Spork's aptece 
322, W. Chicago, Ave. 
Lilium Specific 


Nowy i doskonały środek lecznicy jest do= 
brym na wszelkie choroby kebiece, z peme 
którego każda cierpiąca bez pomocy lekarza 
znacznej straty pieniędzy wyleczyć się może. 

Medycynu ta jest do nabycia n mnie w 
APTECH, a wskazówki jak Ją używać należy, 
udzielam bezpłatnie, 


Doktorowa EMILY SPORK 
322 W. Chicago Ave. 


Przyjdźcie w towarzystwie osoby, kt;ra 
mówi po angielsku, i przekonajcie sic 4 mo- 
ich świadectwąch. , 


Tygodnika Powieściowo Naukowego 
| wyszedł z druku No. 44 i zawiera: Boża 
Noc 3go na 4go grudnia, na zasadzie 
akt sądowych opisał Walery Przybo= 
rowski; Ita Hrabina na Toggenburgu. 
historya prawdziwa z XII, wieku 
wielce nauczająca — osobliwie dla nie- 
winnie cierpiących, przez Krzysztowa 
Szmida przepolszczona przez Ks. E. W. 
(Gawędziarz.) Szewo Marcin braciszkiem 
klasztornym, Treść naukowa: Dodatek 
do historyi Stanów Zjednoczonych. 


Listy polskie na poczcie. 


801 Arent Stan. 962 Maśłanka W, 
$02? Armatysa Jan 970 Michoń Antoni 
804 Barsn W. 97 Rohcjl Jaa 

8u6 Bectatowicz J. #78 Notofida D. 
611 Bettke Jan %79 Nowotny Franc 
613 Bloch M. 980 Mowaczyk M. 
827 Caesar Pawet 681 Oparowski Adam 
828 Campela S. 933 Plasecki W. 
831 Czajkowski Józef 934 Pijertcz Jan 
536 Detmer Jan 285 Pirok W. 

837 Doorak Antonia 9386 Polxin Karól + 
633 Dumke W. 989 Poreelius Adolf, 
846 Fiwek K. 991  Pruzolnski Fr, 
851 Fricz Lmiaa 994 Rajski St. 

s62 Galkowski A. 498 RaichkeKarôi 


853 Gariorowski K, J020 Schultz F. 
854 Gacza Antoni 1021 '„ Gustawa, 
856 Gawin Paweł 1022 „ Karot 
857 Gecan Tomasz 1023 ,„ — R. Mrs, 
862 Gtowczewski J. 1050 Setkiewiz A. 
856 Grabusky Pawct 1081 Shiller Józef 
867 orni L, 1036 Soka Józef 
888 Grams Antoni 1087 Biwecki Feliks 
871 Gudowicz Józef 1038 Bklenski F. 
831 HejmnikJozefina 1030 Smekela J. F. 
8%  Holonbek Franc 1041 Sobania Oskur 
691 Wezcpa Piotr 1049 Stepanek Auton 
605 Jasbach Julianna 1062 Bulecki Michał 
06 Jwaszkiewicz ©. 1055 Bzczybera Jan 
899 Jablowski F. 1056 Tadrowski A. 
900 Jaakowska A. 1057 Tafelski Karól 
9u: Janowick F. lud Tetki Jakób 
303 Jansky Józef 1061 Tilski Józef 
904 Jeske August 1164 Tomaszewski J. 
909 Kalinowski R. 1072 Wadas Wojciech 
iu Kamowskt A. 1080 Werscoj Marla 
912 Kapcia Antoni 1053 Wienke Jan 
913 Kaspar Józef 1034 Wierda W. 
916 Kie! pat 1. 1086 Wiśniewski F. 
424 Klicka E. 1087 Wojciechowski T, 
930 Krisek Józef 1088 Wojka Józef 
%0 Krulewicz J. 1091 Wolski Jan 
941 Kujawa A. 1004 Zelenka Jan 
94% Kuzel J. M. 1065 Zielński Jan 
047 Lachciński M. 1997 Zinke Karól 
957 Majerowski Jozef > 
i i Kas í D 
RE S IE AVAE E TS 


(April 25, 88.) ~ 


KSIĄŻKI 
Dlą Szkół Polskich w Ameryce 


wydane przez 
WŁ. DYNIEWICZA, 
532 NOBLE UL. CHICAGO 1L'. 


1. Elementarz Mały 
czyli Pierwsza Nanka Czytania, Pisania i 
Rachowania, przez W. Dyniewicza  c.8 
— w mocnej oprawie c 
2. Elementarz Polski 
czyli Nauka Czytania, Pisania i Rachowa- 
nia, z nauką pieowni i gramatyki, przez 
Wł. Dyviewicza w mocnej oprawie c.25 
3. Przyjaciel Dzieci 


czyli Książka do Czytania; xastósowana 


dla szkót polskich w Ameryce c. 40 
4. Katechizm Początkowy 

Rzymako — Katolicki c. 5 

-» w mocnej oprawie c. 8 


5. Katechizm Rz.-Katolicki 


(maty) c. B 

— w moćnej oprawie c. 12 
6. Katechizm Rz.-Katolicki 

(większy) w mocnej oprawie c. 25 
7. Historya Swięta 


czyli Dzieje Starego i Nvwego Testamentu 
(mniejsza) w mocnej oprawie c. 13 


Dzieje Starego i Nowego Te- 


stamentu 

czylt Historya Biblijna, ułożona dla szkół 
katolickich, z 100 obrazkami i maps Ziemi 
świętej, w mocnej oprawie c. 40 


9. Gramatyka Polska 
ułożona przez Teodozego Sierocińskiego, 
profesora języka polskiego i literatury. 
Drukowana dla szkół polskich w Ameryce 
z wydania trzynastego, w mocnej oprawie 
c. 25 


ad 


10. Arytmetyka 


czyli Książka Rachunkowa, podług aryt- 
metyk amorykańskich opracował K. W. 
Dyniewicz, w mocnej oprawie c. 35 
Listowni 

dla szkoln dzieci, nczący pisania li- 
stó v z dodatkiem powinszowań c. 25 
Dzieje Narodu Polskiego 


ozdobione 78 obrazkami w mocnej oprawie 


po c. 40 

Zbiór Pieśni 

dla szkół polskich w Ameryce, ułożył byty 

nauczyciel w Uhicago Franciszek Zabka 
106, 


13. 


GAZETAPOLSKA 
w CHICAGO, 


jest najstarszem czasopismem 
Polskiem w Ameryce. 


Wychodzi regularnie od 1873 roku. 
Drukarnia Gazety Polskiej jest najwię- 
kszą drukarnią polską w Ameryce, po- 
siada bowiem trzy pospieszna maszyny 
do drukowania i maszynę do składania 
gzrzet. 3 

Gazeta Polska drukuje się na wła- 
snych maszynach i we własnym bu- 
dynku. 


Drakarnia Gazety Polskiej 
W CHICAGO. 
Wykonuje wszelkie prace w zakres 
drukarski wchodzące, jako to: 


Książki, Broszury, Konstytucye, 
Afisze, Cyrkularze, Kwity ku- 
pieckie, Bilety, itp. 

w wszystkich głównych iężykach. 

Adresować: 


W. DYNIEWICZ, 


582 Noble Str. CHICAGO, ILL. 


można sobie zapisać jak ró- 
wnież 


Polskie Książki 
zamówić u 
p. Stanislawa Bndzb anowskiego 


na rogu 17 i Paulina ul. 
CHICAGO, ILL. 


(X) 


eeaeee No 


LINIA CZERWONEJ GWIAZDY 


(Red Star Line) 


$12.50 


kosztować będzie bilet jazdy 
w czasie urządzić się ma- 
jącej 
Wielkiej Wycieczki 
—— do — 


Niemiec, Austryi itd. 


na parowcu 
NEDERLAND, 
— który odpłynie — Ę 
daia 27-go Kwietnia 
z Philadelphi. 


O szczegółach można się dowiedzieć 
od agentów jeneralnych: 


Peter Wright & Sons, 


New York i Philadelphia, lub: 


Wagmans dorff& Heinemann | 


160—162 Randolph str., 
róg LaSalle str. 


(x) Chicago, IJ1.. 


W tych dniach w drukar- 
ni Gazety . Polskiej Włady- 
sława Dyniewicza 532 Noble 
ulica, Chicago, z. polecenia 
Wlbnych księży wydrukowa- 
na została książka do nabo- 
żeństwa pod tytułem: 


Mesias Maj 


poświęcony 
Bogarodzicy i Niepokala- 
nej Dziewicy 


MARYI. 


Oraz 
sposób przygotowania się na- 
leżycie do Spowiedzi świętej. 
Modlitwy przy Mszy świętej, 
Godzinki, Modlitwy wieczorne 
i kilka pieśni. 
Zawiera blizko 300 stonnie 
w. mocnej oprawie. 


Cena egz.  - 30 e. 


Dla biorących w większej 
ilości księgarski rabat. 


A yn 


| książki, 


Następujący Panowie 
są upoważnieni do zapisywania abo- 
nentów, odbierania obstalunków na 
robienia kontraktów za 
anonse i odbierania pieniędzy za 
Gazetę, Tygodnik i za książki, 


W Alberta, Minn. W. Wisniewski i Fr. Spiczka. 
— Anderson, B. B. po pocztmistrz. 
— Broklyw7ie N. Y. T. Kornobjs. 
— Buffalo, N. Y. F. A. Górski, 
iJ. Jozef RE. 
— Berlinie, Wis. Marcin Warnke. 
— Bay City. Walenty Wróblewski i M, Stajkowski. 
Bronson, Wincenty Ławniczak. 
— Calumet, Mich. L. Wróblewski. 
- Chicago. Stanistaw Lauferski i Stanistaw Bu- 
dzbanowski. 
~ Cleveland. M. Konrad. 
— Clover Bottom Józef Pillot. 
—tQrosby i Duluth. Marcin Lepak, 
—Qsestochowie, August 1. Zalontz, 
—Dunkirk., J, Szubarga. 
— Dubois. Bonifacy Ziarnik 
— Duelm, Minn., Joseph Fishbierek, 
—Detroit. Jan Lemka . 
—Erie Pa. Aloizy Nagowski. 
— Freeland, Chas. C. Boczkowski. 
—Grand Ra, s, Mich., J. W. Napierała, 
—Hazżleton, Zygmunt Twarowski. 
—Kewaunee. Jun Brzeziński. 
— Lemont, Michał Nowacki 
— La Salle. P. Bobkiewicz i J. F. Mulka, 
— Louisville, Ky. Jan Richter. 
—Mahanoy Oity, H. Lipaki. 
—Mhilwaukee. Jakób Woźniak, Jakób Krygier i 
A, Kuehn. 
— Minnesota Lake, Miun., Józef Schnicz, 
—Mount Uarmel, W, Przybyliński 
Nanticoke, John Sosnowski, 
—Newburgh. Jan Rydlewski. 
— Northeim, Wis. Józef Szweda. 
— Philadelphia, Pa., Józet Gabryelewicz. 
—Pittsburgh, Pa., Jan Bruchwalski, nauczycieł 
i WŁ Szewczuga. 
— W Poznaniu, W, Dronsutowicz. 
— Radom A Malinowski 
—Seranton, pr. Stryczyński. 
—Shamokin, St. Wejna. 
- Shenandoah, D. Szymański, 
—$tlver Lake, Mian., St. Pawlak. 
—Sw. Jadwiga, Tewas, M. Zizik. 
—South Bend. Fr. Kowalski i J. Sosnowski. 
— Stevens Point, Wis., Jan Kubisiak 1 w. 
Kieliszewski. 
— Toledo, 0.,M Szwajkowski i Geo.J. Vollmayor, 
— Witkes Barre, Józef Czernik. 
— Wilno, M. A. Mazany. 
—Winona. Jan Anglewicz, 


Jakob Johnson 


Aby pozyskać licznych a- 
bonentów na Tygodnik Po. 
wieściowo- Naukowy , dla tego 
każdy, czy utrzymuje Gazetę 
Polską, lub nie, może prenu- 
merować 
TYGODNIK POWIEŚCIO. 

WO-NAUKOWY 
za jednego dolara na cały 
rok. 

Kto więc lubi czytać pię- 
kne powieści, niech przyśle 
dolara a odbierze wszystkie 
już wyszłe 43 numery od 
1 lipca 1886 i będzie odbie- 
rał następne do ukończenia 
rocznika. 


WM. E. MASON — LAWRENCE M. ENNIS, 
Mason £ Ennis, 


ATTORNEYS AT LAW, 
NOTARY PUBLICS 
ADWOKACI, 


79 Dearborn Str., 


ROOM 37. 88. 39 w AO 
CHICAGO, ILL, 


Polskimi ? Juliusz Małkowski, 
klerkai $ Frank Niemczewski. 


Sktad założony w r. 1851 
Henry Schoellkopf, 
grosernik hurtowy i drobiazgowy, 


NO. 232-234 EAST RANDOLPH STR., | 


pomiędzy Franklia i Market ulicami, 


sprzepaje następujące towary w dobrym 
gatunku: 


Prawdziwa magdeburgska kwaśna kapusta, 
Szparagowy groch, korniszony 1 szparagi, 
Nowa soczewica, groch zwykły i zielony kon- 
serwowany, 
Mąka grochowa, ziemniaczana i ryżowa, 
Najdelikatniejsze krupki jęczmienne, grysik 
pszeniczny i 8ugo, 
Wtoskłe kluseczki 1 makaron, 
Groch franc. i champignons, z 
łasztety z gęsich wątrobek i piersi gęsie, 
Suszone grzyby prawdziwe, 
Oliwa prawdziwa, mąkowa i kaprowa, 
Dueszeldorfska musztarda i ocet wipny, 
Czysty sok malinowy i miód pszczelny, 
Niemiecka galareta śliwkowa i głogowa, 
Suszone: aprykozy, gruszki i prunelie, 
Prawdziwy szwajcarski, biaburgski i świeży ser, 
Koyueford i Framaze de Brie, 
Sery, parmerofńskie, Muszlowe i stołowe, 
Nowe bledzie mieczaki 1 sardele, 
bstokiisze i norwegskie anchoyies, 
Hamburskie śledzie wałkowate i rosyjskie 
sardynki, 
Marynowane węgorze į minogi 
RHamburskie sledzie wędzone i tlądry, 
Rosyjski kawior i sacdelki, 
Branschweigskie Kiołbaski, ù 
Latawskie truflowe kiszki z wątroby i zalami, 
Extrakt mięsny Liebiga, 
Zgęszczone mleka szwajcarskie i mączka 
mleczna dla dzieci 
Najdelikatnicjsza kawa Jawa, Mokka i Rio, 
Wezysikie gatunki najlepszych herbat zielonych 
i czarnych, 
Prawdziwa Cezokolada vanilora i Kakao, 
Swieża paryzka tabaka Lotzbecka, 
Niemieckie kołowrotki; pantofle drewniane itp, 


Henry Sehoellkopf. 


W KSIĘGARNI POLSKIEJ 
W. Dyniewicza, 


532 NOBLE Str., — — CHICAGO, 10., 


jes ão nabycia 


ZBIÓR PIEŚNI 


NABOŻNYCH KATOLI.- 
CKICH 


dla użytku kościelnego i domowego. 


Zawiera: 
52 msze, nieszpory, 1102 pieśni 2 
dodatkiem nieszporów łacińskich, 
jeszcze 4 więcej pieśni łacińskich i 
28 pieśni za Polskę. 

Obejmuje blizko 1100 stronnic 
wielkiego formatu na pięknym pa- 
pierze ìi z wyzłacanemi tytulikami. 

Dzieło to sprzedaje się po cenach 
następujących: 

Oprawne w półskórek: 
1egzemplarz pocztą za $2.25 
Całe w skórę: l egz.pocztą za $2.75 
Całe w skórę i wyzłacane brzegi: 
1 egzempl. pocztą za $3.25 
Biorąc w większej ilości odstępuje 
się) zwyczajny rabat. 


PŁACĘNAJDROŻEJ 
z ; ke ZA 
Ruble rosyjskie, 
'Guldeny austryackie, 
Marki niemieckie, 
Sterlingi angielskie, 
włoskie, 
Franki francuzkie, belgijskie, szwaj- 
carskie i rumuńskie, 


Kronery szwedzkie, norwegskie 
duńskie, 

Wysełam najtaniej 

Ruble do Polski, i Rosyi, 

Guldeny do Galicyi, Węgier, Czech 
i całej Austryj, 

Marki do Poznańskiego, Prus 
Wschodnich i Zachodnich, Szlą- 
zka i całych Niemiec, 

Sterlingi do Anglii, 

Liry do Włock, 

Franki do Francyi, Belgii, 
caryi i Rumunii, 

Kronery do Szwecyi, Norwegii, Da- 


nil, 
W. Dyniewicz, 
682 NOBLE STR. CHICAGO ILLS. 


B. STOBIECKA. 


PRAKTYCZNA LEKARKA NAOCZY 
No. 216 N. Centre Avenue, 
Cor. Milwaukee Ave. 
Leczy także 
Wszelkie inne choroby 


Szwaj- 


chorych. W chorobach 
Grei 
0, 


podawać dobry m = bo przez 
go adresu, wysełane medycyny zwracają 


c nh A 0 


BREMEN 
NEW-YORK! 


Parowce pospieszne ! 


Krótka podróż przez morze w 
dziewięciu dniach 


pomiędzy 


Bremen i New York 


Sławne pospieszne parowce 
Aller, Trave, Saale, Ems, 
Eider, Werra, Fulda, Elbe. 


W sobotę i rodę z Bremem. 
W sobotę i średę z New Yorku. 


Bremen jest bardzo wygodnie dla podró- 
źżnych potożonym portem i z Bremen można 
w bardzo kr(tkim czasie de wszystkich państw 
Niemiec, Anstryi i Szwajcaryi się dostać. 

Bzybkieparowce północno-niemieckie- 
go Lloydu posiadające wysokie pokłady, 
wyborną wentylacyę i odznaczające się 
najlepszemiwygodami jakoteźż krót- 
kościąprzaprawy i wyśkmienitem 
pożywieniem, 


"1,750,000 


parażerów na okrętach Norddeutchen Lloyd 

zostało bezpiecznie i dobrze  przewiezlonych. 
O raty pasażerskie i akomodacyg w między- 

pokładzie lub kajutach, prosimy się udać do 

Oelrichs & 00., Gen. Aq. 3 Bowling Arean, N.F 

B. Olaussenius © 00o, No.2 A. Clark Str. 

Generalniagenci zachodn. 
W. Dyntewicz Agent, 583 NobleStr.. Chicago 


WPROST 


do i z Hamburg 


na dobrze znanych a". P ag? 
parowcach a AC 


Hamburgsko- 


Stowarzyszenia gg 
za 
prostej linii 


Bałtyckiej 


do i z Szczecina 


— tylko — 


$18.00. 


Najtańsza i najwygodniejsza 
droga z wszystkich miejsc w 
Poznańskiem, Królestwie Pol- 


skiem, Głalicyi, Węgrzech i 
Czechach. 

Z Berlina do Chicago $31.80 

Z Poznania aj 32.15 

Z Bydgoszczy * 32.50 


Teraz czas do kupowania. 
Po tykiety lub inne szczegóły zglosić 
się do: 


C. B. RICHARD & CO., 


61 Broadway, Cor. Washington 


& La Salle 
New York, Chicago, Tl., 
— lub do 


W. DYNIEWICZ, 
533 Noble Str., Chicago, Ills. 


Ceny Targowe. 
(w składach hurtownych) 
Chicago, 21go kwietnia, 1887. 


Mąka zimowa . 4.25—4,50 


«Minnesota wioseona 4.15—4.40 
= = patent. 4.25—4.60 
£ Żytnia +.  2,85—3.05 
Pszónica letnia buszel 884—85 
„4 zimowa A +. 17—53 
Kukurudza No 2. Żółta 37—38 
sę « No 2. biała 384 
Owics P Ź ~ 27—382 
Żyto Eni > a 55—54 
Jęczmień . 39—68 
Cebula beczka s 2.00—2,50 
K s nowa tnzin 20 —30 
Selery tuzin 3 20—30 
Wieprzowina 20.60 =21.00 
Smajec, 100 funtów .  7.75—7.10 
Szynki, funt . x . 11% 
Masło zwykłe 7 10—11 
“ dobre z . 20—22 
« śmietankowe . 22—283 
Ber „ A F 8—134 
Jaja, tuzin > , 11—11} 


Siano, t. tymotka No.1. 10.00 —11.00 


Ee No.2. 8.50 —9.50 
mięszae . à 8.00 —9.00 
preryowe , . 8 00—12.00 
Tymotka 1.60—1 82 
Koniczyna nowe 4.00—4 40 
Len 1.00—1.03 
Kartofle, buszel : 15—80 


Słodkie Kartofle beczka 2.00 —4.25 
Iodyki funt ” s 11—12 


Kury ” . ź 8—94 
HAEE aa 8—10 
Gęsi tuzin, Żywe 5.00—5,50 
Żywa Świnie .  .5.00—5.65 
Owce > 5 3.35—4.90 
Krowy dojna sztuka 18.00—45.00 
Woły za100 funtów 5.30—5.40 
byki R 2.50—3.75 
Cielęta A 3.00—5.15 
Spirytus 1.18 
Cytryny, pudełko .  8,50—4.00 
Banany, - . . 1.25—2.00 
Pomarańcze, pudło , 3.000 —4.00 
Jabłka, beczka : 4.00—6 00 
Chmiel . > 18—22 
Kawa, fant Java s 21—214 
z Rio f . 16—18 
« Mocka .  284—244 
Cukier, cut-louf, funt A 64 
„Standard granulated ; 6 

“ standard A . A 55 
» Żółty . . 44 
Sól, piękna, beczka $ 80 
« gruba * ; . 1.25 
Ryż, Carolina, fant . 54—54 
„Louisiana P 3 34 —4 
Wełna dobra funt f 81—32 
« «_ nieczyszCzona 12—21 

“ Meksykańska najlepsza 24—26 
2 BABE ż ą 3—4 
Miód, tont Žž . < 5—10 
Syrup cukrowy . 22—80 
« z kukurudzy . 25—26 

„ New Orleans 25—55 
Molasses 5 r 14—30 


1.25—1.35 
2.50-—8.00 

15—22 
1.45—2.15 


Groch, buszel 5 
Mallard kaczki, tuzin 
Wosk, fant > . . 
Rodzynki, fant . 


Da 


a| NA BALTIMORE! 


> n ENSET EEEN ak e A 


Kio ćace swg miarą ojczyznę odwiedzić, albo 
swoich krewnych lub przyjacioł z furopy do Ame" 
Tyki sprowadzać, ten powinien użyć do tego prze- 
pysznych, nowych, żelaznych, Brubowych parow” 
cow pocztowych 


Północno Niemieckiego Lloydu 


Na parowcach poł. niemieckiego Lloyd'u prze- 
prawiło się do Końca roku 1886 przeszło 1,500,000 
osób, 


Niezmiernie tanie ceny 


m. 
Najlepszy wikt! 
Największe bezpieczeństwo. 


zostalo 


1,500,000 pasażerów 


najlepsza sposobność przepra 


Parowce tej kompanii: na zachód. 


Zupetna obrona przeciw. oszukafistwu w Bre- 


men, na morzu i w Baltimore. 
America, Imigranci mogę » pa pasów wsiadać 
na w pogotowiu będące wagony kolejowe. 
H ohenzollern, WAKOLY nie zmieniają się pomiędzy Baltimore, 
Chicago i St. Louis. Polscy ttómacze towarzyszy 
Hohenstaufen, imigrantom w podróży na zachód. 
Miejsce wylądowania w Baltimore stoi pod 
ro kontrolą północno-niemieckiego Lloydu i mężów. 
e 4 
7 - zaufania kościelnych towarzystw bratniej pomocy 
jo U ,. . 
Salier, Bilety na podróż TAMi NAPO- 
Herman, WR OT mają zniżoną cenę, 
co do bliższych szczegółów udać się należy z za- 
Wesser. pytaniem 4 krs 


A. SCHUMACHER & CO., 
5 BOUTH GAY STREKT, 
Baltimore, 


albo do 
J. Wm. ESCHENBURG, 


FIFTH AVENUE & WASHING'LON STEET 
CHICAGO, ILL. 


Chodzą regularnie co 14 dni pomiędzy Bremen a 
Bałlttmorei przyjmują pasażerów po przystęp- 
nych cenach. 

Kto sobie życzy posłać po swoich przyjaciół z 
Polski do Chicago,możeu nas wykupywać through 
tykiety odrazu wprost na całą podróż. 


Najtańsze Karty Okretowe 
Niemiecko-Cesarskich PocztowychiPasażerskicb 
PROSTEJ LINII PAROWCGÓW 


z prani portów wyrabia 
WŁADYSŁAW DYNIEWICZ, 


Redaktor „(AZETY PoLSKRIEJ?” 
53% Noble Strect, near Miiwaukee Avenue, Chicago, Illinois, 


sprowadzający swych krewnych lub przyjaciół mogą opracić eałą podróż, z każde 
miejsca w Europie 40 wady, przez wodę i od wody w Każdą stronę Ameryki, = aa 

Zgłaszając się po Kartę Okrętową, powinien podać liczbę osób, ich wiek, ick nazv‘ska 
1 dokładne a ich pobytn; jak również modę Ankad mają się udać. 

Przybywający do Outicaao, zostają z dworeą kolej żelaznej przezemnie odebran1 1 za» 
mieszkałym tu krewnym odstawient. Przejeżdźżający przez f(jhicago, w dalsze strony zostan” 
natychmiast wyekspedjowani. 

Pieniądze w najmniejszych ilościach wysełam do Enropy najtańszą drogą w dcm odbiorcy. 

Zmieniam najkorzystniej pieniądze nurcpejskie na tutejsze, 

Pośredniczę przy ściąganiu wszelkich pieniędzy z Ruropy. 


xw” Zanim rodacy udacie się do innego biura, zaczerpnijcie 
wiadomości u mnie. 


Władysław Dyniewicz, 


5632 Noble Street, near Milwaukee Avenue, Chicago, IUinot8* 


CHICAGO III. 


Dla publiczności polskiaj są Agentami pocztowo-pasażerskien parowcow 


Półnoćno-niemieckiego Lloydu. 


Z BREMEN DO AMERYKI1. 
W. DYNIEWICZ, MARTIN WARNKI, 


532 Noble Str. Chicago. Berlin, Wis 
JAN ANGLEWICZ, P. BOBKIEWICZ, 
Winona, Minn La Salle, Ill. 


JAN GAJEWSKI, 
Green Bay, Wis. 


A. F. WOLF, 


Architekt i Superintendent Budowy, 


1076 Milwaukee Avenue. 
CHICAGO, - - - ILLINOIS. 


Poleca się Polskiej Pabliczności w Chicago. Kto chce pięknie, 
trwale i tanio budować niech się uda do'A, F. Wolfa, architekta 
1076 Milwaukee Ave., który wykonuje wszelkie plany na budynki hav- 
dlowe i mieszkalne z całą nowoczesną umiejętnością i dozoruje przy 
budowaniu za co daje odpowiedzialność, Za wzór architektury podaje 
novo wybudowany budynek dla p. Władysława Dyniewicza pod No. 
53L Noble str. (naprzeciw Drukarni i Księgarni Polskiej). Kta wigo 
ma zamiar budować niech sobie ten budynek obejrzy a potem nuda się 
do Arcbitekta A. F, Wolfa, 


1076 Milwaukee Ave. 


Architekt mówi po polsku. 


L. WROBLEWSKI, 
Calumet, Mich 


a 


Dr LUCAS 


PRYWATNA LECZNICA, 
68 RANDOLPH ST., CHICAGO, ILLINOIS 


Godziny biórowe: 
od 9 rano do 8 w wieczór, w niedzielę ty IRo od 10 przed południem do 1% w południe. 
— . 

Właściciel nniżenie oznajmia obywatęlom miasta Chicago i okolicy, Że jest przysposobiony 
udzielać się cierpiącym na choroby Prywatne, Nerwowe i Chroniczne, 1 cievpida ogół obznajmia z 
faktem, że praktykowawszy z skutkiem przeszło lat 20, w którym to czasie dolegl wościami dotknię- 
tych śmiertelników tysiącami powrócił do pełności męzkiej i żeńskiej, gwarantuje gruntowne 1 
trwałe wyleczenie w każdym przypadkn, jak mogą stwierdzić tysiące, jak w Stanach Zjeduoczonych 
tak z mółcocnago hołdownictwa Jej angielskiej Królewskiej Mości. Jest rzeczywistością, że w no 
wszych czasach medycyna została poprawniej Drastyczne środki staroświeckich doktorów jnż nie 
doznają uznania. Śródki merkuryalne uznano nietylko być szkodliwemi dla systemu, Jecz nawet 


zabójczemi. j A > A 
N. B. Porada bezpłatna i ściśle poufna. 

Właściciel jest graduowany "BENNETT ECLECTIC & RUSH MEDYCZNYCH KOLLEGIJ W 

CHICAGO I THE ILLINOIS STATE BOARD OF HEALTH" (założone legalnie); ma równieź 


świadectwo od tego Wydziału zdrowia. Jestto znanym faktem, że przez wiełe lat poświęcał się 
studyom dla leczenia 


PRYWATNYCH, NERWOWYCH 
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CHRONICZ B 
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JAKO: , 
nasienna słabość spermatorrhoea, impotencya, (płciowa), nerwowa, i fizyczna słabość, wy- 


czerpnięta żywotność, przedwcześny upadek mgęzkości, nadużycia systemu, choroby nerek i 
ogólne rozprężenie organiczne, które wypływają z młodzieńczego nierozsgdku albo wybryków 
dojrzalszego Wieku, znajdują w nim leczącego mistrza. 

Właściciel poleca się szczególnie owym, którzy już byli traktowani przez cienmnych wykpi- 
groszów, nie uzyskawszy żadnego pisa, oweżem pogorszenie. Jak wszelkie inne Cech jste 
medycyna jest postępową, i każdy rok dowodzą jej postępu. Skombinowawszy lekarstwa elkiej 
leczebnej siły, właściciel tak urządził swe traktowanie, że przynoszą nietylko chwilową ulgę, lecz 


trwałe zdrowie. s s 
4 którzy cierpicie od szkcdliwych skutków młodzieńczej 

M 0 I E niewztropności (nasienna słabość), także napadają was 
następnjące symptomy: nerwowa słabość, impotencya 


ciowa), znużenie, słabość w krzyżach, słaba pamięć, konfnzynic ei, nasowiałość, strata Instra w okn, 
$ $y ć do towarzystw, prysacze na twarzy, strata cnergih, czeste urynowanie, —być może, że jesteście 


ai FA n lecz być może, że prędko zbliżacie się do ostatniego. Fałszywa Wwsty- 
w pierwszym stopniu choroby, lecz być może, 20 prędki ZI (l 
dliwość i niesłuszna skromność, niech was nieodstraszają od zajęcia się zwalczającemi was doleg + 
wościami. Tysiące tysięcy jasnych utalentowanych młodzieńców, uposażońych jeniuszem pozwoliły za- 
lać się rakiem, aż zgryzota zadręczyła im umysł, a w koficu śmierć przyszła po swoją oflarę. Pa- 
mięta j że „POZ . łodziei n e, 
©Zwłoka jest złodziejem czasu, 
r ź & p batig ej dolegliwości 
więc odłóż na bok fałszywą dumę i poradź kig kogoś, co z grantu zna sie na twej í CI 
A dy twej tajemnicy ni wW AR a w zamian znajdziesz stałą ulgę w oliorobsku, które dzień ci 
robi obrzydnym 4 noc okrntną. Tysiące tysięcy ludzi z stanowiskiem w spółeczeństwie, worse ki 
w świecie handlftym, oświaty i ogłady, cierpię za czyny w chwili zapomnienia. Młodzie M A pry 
spojrzyj na swego towarzysza, spojrzy) W zwierciadło, a ujrzysz dowody rzeczywistość nS 
spojen ramię przeznaczenia lub wymowę Cycerona, nie mógłbym przemawiać azczerzej. eknu! 


ki, która cię zrodziła; przypomnij sobie niewinny głos troskliwej siostry, 


T sobie cznłe słowa mat f 4 iaj! C! 
cofnij się w ay A do mądrych rad kochającego ojca, i pomyśl czem jesteś a zdeka 
obecnie Śrywetntść możesz RW eepowinności w obec udzkości, czas jest nieunikniony jal ynszczonym a 
i wówczas świetność twoja zniknie jak Poya uante CY stę na mieliźnie dumy: opa się myśl ia 
omnianym i straconym; a więc uchyze i ziędi waży t ke zwlekaj dłużej: tyz po wasi natam 
Natnra Piata ci nama, bo postopnjgo iym Than oae rp tone pi ARA wielkie choroby $ 
sinbie. a żonaci lnb kawale- 


amiętaj, że "wielkie dgoy rosną z małych żołędzi,” K 
Mezczyzni średniego wieku, mari: 


> ir sni TĘ + scherza, CZĘStO z 
knf jem wybryków młodzieńczych, trapieni Jicznemi ewakuacyami pęcherza , £ z paląc 


fe Radę scns07y . W urynte znajduje się coś nakształt lipkiego osadu, aż noote TOO 
ostabienioi utratę zywotności. W wezelkich razach zupełnie gwarantuję wyleczenie, w _ naszych me 
czenie organów genito-urynowych. Wszyscy którzy ulegają praktykom swé JF arowienie. Poslkdaj s, 
szczęśliwych czasach, niechaj pomietaig, ze odzyskają zupełne i gruntowne Yy oh atens dótiro =Y è 
zdatność i doświadczenie. Właściciel przypomina cierpiącym swe nr ce życie. Ozdrowienie i ego 
leczenie jost prostem, lecz zawiera pierwiartKiutrzymujące i uprzyjemnia acei będzie dręczyć anie 
upadek jest rzeczywistą filozofią medycyny. Wasz lekarz domowy z e Oriel szczęśi > zamieci 
ać i krępować wasze wątłe ciało licznemi lekarstwami tkliyemi. te codziennie uznają i gorąco 


ego nieszczęśl'wego i fatalnego sposobu leczenia i oświecefisi Indz 
przyjmują jego odłączenie się od znżytych formalności. 


Przychodźcie i bądźcie ozdrowieni. Porada darmo, 
PAMIĘTAJCIE! gwarantuję stracić $500,00 w każdym przypadku za niewyleczenie Choroby 
po Wszelkie porady i zwierzenia zetcwymują się W najściślejszej T 4 ja w własnej oso 
"Pozwól żo speca 8 to deiatni przypomnę "eski 2 daleń mali aa a duż 
Kpa) Mouka Oo włodie, de zamiiczan a powigkseonych kosztach. "Błagam wigo 


ie odkładajcie. > 
TORA SSE Bióro albo Adres? 


Dr LUCAS Private Dispensary, 


68 RANDOLPH ST., CHICAGO ILL, 


Te 


Za podróż kajutą lub międzypokęa- 
dem! 


Parowcami północno- niemieckiego Lloydu 


szczęśliwie przeprawionych przez ocean. Jestto 
dla imigrantowz 
Polski, Galicyi, Poznańskiego, Pomorza, Prus itd. 

Tanie bilety kolejowe do Bremen i z Baltimore 
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